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Piłsudski i Waldemaras podali sobie rece do zgody. 


Genewa, 10. 12. PAT. Na dzisiej- 
szem rannem poufnem posiedzeniu 
Rady Waldemaras na wyraźne zapy- 
tanie, oświadczył, że stan wojny mię- 
dzy Litwą a Polską nie istnieje. Wia- 
domość o tem oświadczeniu, złożo- 
nem wobec przedstawicieli 14 państw 
zasiadających w Radzie, rozeszła się 
łotem byłskawicy po gmachu sekre- 
tarjatu, hotelach, zamieszkałych 
przez dyplomatów i polityków i po 
całem mieście. Od tej chwili zebrani 
tutaj dyplomaci i politycy óraz 
dziennikarze uważają konflikt pol- 
sko-litewski w zasadzie za załatwio- 
ny. Wszyscy interesują się forrnułą, 
którą ma wypracować sprawozdaw- 
ca Beelaerss van Blockland i która 
ma być przedłożona Radzie do przy- 
jęcia. 


Genewa, 10. 12. O godzinie 10.30 w 
nocy odbyło się posiedzenie Ligi Na- 
rodów; na którem odczytano treść 
rezolucyj uchwalonych przez przed- 
stawicieli mocarstw. 


Rezolucja Rady Ligi brzmi, jak na- 
stępuje: 


„Rada oświadcza, że istnienie stanu 
wojennego pomiędzy dwoma członkami 
Ligi Naroiów nie da się pogodzić z du- 
chem i literą statutu Ligi Narodów, 
którym Polska i Litwa są związane. 
Rada Ligi przyjmuje do wiadomości 
uroczystą deklarację przedstawiciela 
Litwy, że nie uważa się za znajdujące- 
go się w stanie wojny z Polską i że 
wobec tego pomiędzy obu państwami 
panuje spokój. 

Rada Ligi Narodów przyjmuje do wia- 
domości uroczyste ośwładczenie przed- 
stawiciela Polski, ż2 rząd polski uznaje 
polityczną niezawisłość I terytorjalna 
nienaruszalność republiki litewskiej ił 
Że będzie ją resnekiował w całej pełni. 

Rada Ligi zaltca obu rządom jak naj- 
szybsze przystąpienie do bezpośrednich 
rokowań, które mogłyby zagwarantować 
istnienie pomiędzy obydwoma państwa- 
mi porozumienia, od którego zależy 
pokój. 

Rada Ligi Narodów stawia obu stro- 
nom do dyspozycji przyjazne usługi 
Ligi Narodów i jej organów na wypa- 
dek, gdyby strony tego sobie życzyły. 

Rada Ligi postanawia, że zażalenie 
rządu litewskiego w sprawie trakto- 
wania osób, w zażaleniu tem wymie- 
nionych będzie zbadane przez komisję, 
składającą się z urzędującego obecnie 
przewodniczącego Rady i dwu jej człon- 
ków, których się zamianuje. Komisja 
ta otrzyma polecenie przedłożenia Ra- 
dzie w odpowiednim terminie sprawo- 
zdania, 

Rada postanawia, że o ile pomiędzy 
stronami miałby zajść jaki incydent 
wojenny lub groźba takiego incydentu 
sekretarz generalny Ligi na wniosek 
jednej ze stroń przedstawi sprawę urzę- 
dującemu przewodniczącemu i refe- 


rentowi oraz zawiadomi o zarządz” 
niach, jakie zostaną uznane za koniecz 
ne, w celu pacyfikcji, 


Rada Ligi stwierdza, że obie strony 
zobowiązały się ułatwić zbadanie spra- 
wy przez Ligę i z zadowoleniem przyj- 
muje do wiadomości oświadczenie 
przedstawiciela rządu polskiego, że 
obywatele polscy, których dotyczy za- 
żalenie litewskie, bez trudności będą 
mogli powrócić do Polski. 

Rada postanawia, że rezolucja niniej- 
sza w niczem nie dotyka kwestji, co do 
której pomiędzy obydwoma państwami 
panują różnice zdań.“ 

Minister Zaleski i premjer Waldema- 
ras w krótkich przemówieniach przy- 
jęli w imieniu swych rządów powyższą 
rezolucję i wnieśli o uchwalenie jej 
przez Radę, 


Po uchwaleniu rezolucji przez Radę, 
przewodniczący imieniem wszystkich 
członków Rady powinszował przedsta- 
wicielom obu państw zadowalającego 
wyniku wysiłków. 

Następnie pp. Zaleski i Waldemaras 
podziękowali sobie wzajemnie za peł- 
ną uprzejmość i rzeczowość, jaką obie 
strony przy dyskusji nad załatwionym 
szczęśliwie konfliktem objawiły. 

Na tem przewodniczący zamknął po- 
siedzenie. Posiedzenie to miało cha- 
rakter bardzo uroczysty. 


Po posiedzeniu premjer Piłsudski, 
który wziął w niem udział z leży dy- 
plomatycznej uścisnął dłoń Waldema- 
rasowi i Zaleskiemu. 


Marszałek Piłsudski załatwia kwestie 


błyskawicznie i po żolniersku, 


Warszawa, 12. 12. (Tel. wł.). Przed 
nocnem posiedzeniem Rady Ligi Na- 
rodów oświadczył marszałek Piłsud- 
ski referentowi sprawy polsko-litew- 
skiej, holenderskiemu ministrowi 
spraw zagranicznych Beelaertsowi, 
że cieszyłoby go załatwienie sporu 
przed wyjazdem. Marszałek żartobli- 


wie zauważył, że wątpi w pośpiech, 
ałbowiem „cywile” lubią dużo mó- 
wić. Gdy następnie minister Beela- 
erts domagał się uznania za prędkie 
urzeczywistnienie życzeń, odparł 
marszałek Piłsudski: „Tak, bo dopo- 


| magał wojskowy!”. 


Nawiązanie normalnych stosunków 
między Polską a Litwą. 


Wzajemne porozumienie ma nastąpić przed marcowem 
posiedzeniem Ligi. 
Genewa, 11. 12. PAT. W następstwie | ski, że najważniejszym jest fakt za- 


wczorajszego zlikwidowania sporu 
polsko-litewskiego ministrowie Zale- 
ski i Waldemaras złożyli sobie dziś 
nawzajem wizyty. W czase wspói- 
nych rozmów ministrowie poruszyti 
szereg spraw, interesujących oba 
państwa. Jako miejsce spotkania de- 
legatów cbu stron dla prowadzenia 
bezpośrednich układów, przewidzia- 
nych we wczorajszej rezolucji Rady 
Ligi, proponowano stolicę jednego z 
państw bałtyckich. Ostateczne usta- 
lenie terminu i programu prac przy- 
szłej konferencji odroczono do chwi- 
li porozumienia się obu ministrów 
ze swemi rządami. W każdym razie 
układy te mają się rozpocząć z po- 
czątkiem przyszłego roku. W czasie 
dzisiejszego spotkania ministrowie 
Zaleski i Waldemaras omawiali rów- 
nież sprawę tymczasowego powietrze. 
nia zastępstwa interesów obu państw 
dwom przedstawicielom dyploma- 
tycznym obcych mocarstw, przeby- 
waiącym w Kownie, 


Warszawa, 12.. 12, (Tel. wł.) Mini- 
ser Zaleski złożył wczoraj wizytę 
Waidemarasowi. Rozmowa trwala 40 
nainut. Korespondentowi „Expressu 
soranego” oświadczył minister Zale- 


panowania pokoju między Litwą a 
Polską. Musi to spowodować, mnie- 
mał minister, rozbrojenie moralne z 
tamtej strony granicy. Jest nadzieja, 
że wśród świeżo stworzonych warun- 
ków uczyni postępy myśl porozumie- 
nia. Na początku przedmiotem roko- 
wań będą sprawy mniejsze. Obie 
strony skłonne są do uregulowania 
komunikacji pocztowo-telegraficznej 
i drobnego ruchu granicznego. Do- 
piero później przyjdzie czas na kwe- 
stje handlowe. Minister Zaleski 
mniema, że dojdzie do nawiązania 
stosunków dyplomatycznych. Nieba- 


układów. Oba rządy podadzą sobie 
za pośrednictwem mocarstw datę 
konferencji. W Genewie ustalono jed- 
nak, że obie strony będą dążyły do 
załatwienia szeregu Spraw jeszcze 
przed marcowem posiedzeniem Ligi 
Narodów. 
s 4 4 


Berlin, 11. 12. PAT. Całe prasa dzie 
siejsza przytacza dosłownie uchwa- 
loną na wczorajszem posiedzeniu 
Rady Ligi rezolucję w sprawie zlik- 
widowania zatargu polsko-litewskie- 
go, podkreślając jako fakt niezwykle 
znamienny szybkie załatwienie tej 
sprawy i zaznaczając, że marszałek 
Piłsudski przez swe przybycie do Ge- 
newy dokonał przewrotu we wszyst» 
kich dotychczas zwyczajach Ligi Na- 
rodów. Za jego sprawą bowiem Rada 
Ligi Narodów odbyła dla szybszego 
i całkowitego zlikwidowania tej 
sprawy nocne posiedzenie. 


Rozmowa Piłsudskiego 
z Stresemannem. 


Berlin, 11. 12. PAT. Według infor- 
macji korespondenta _„Vossische 
Zeitung” w Genewie rozmowy, pro- 
wadzone w czasie wczorajszego Śnia- 
dania u ministra Brzand'a, w którem 
to śniadaniu wzięli udział marszałek 
Piłsudski, ministrowie: Chamber- 
lain, Scjaloja, Zaleski i Stresemann 
oraz p. Loucheur i Paul Boncour, 
miały mieć niezwykle ożywiony cha- 
rakter i tylko w drobnym zakresie 
dotyczyły spraw politycznych. Nato- 
miast, jak zapewnia korespondent 
„Wossische Zeitung”, tematem roz- 
mowy prowadzonej w czasie spotka- 
nia pomiędzy marszałkiem Piłsud. 
skim a ministrem  Stresemannem, 
trwającej przeszło godzinę, miał być 
nie zatarg polsko-litewski, lecz spra» 
wa rokowań polsko-niemieckich i ca- 
łokształt stosunków między temi 
dwoma państwami. Rozmowa ta — 
jak podkreśla korespondent z powo- 
łaniem się na ścisłe informacje — 
wriynzé ma bardzo dodatnio na 
przyszłe uregulowanie się stosunków 


wem rozpoczną się przygotowania do į polsko-niemieckich. 
"EE OWROOE ORO I ORO OTRDBE— | R E ZZ OOOO A WYP. 


inspekcja międzynarodowych komigyj 
nad polsko = litewską granicą. 


Warszawa, 12. 12. (Tel. wł). W so- 
botę udały się na pogranicze polsko- 
litewskie dwie komisje międzynaro- 
dowe, złożone częściowo z attaches 
wójskowych, częściowo z przedstawi- 
cieli wielkich mocarstw, Jedni wyje- 


zbadania stosunków na granicy pol- 
sko-litewskiej, oraz stwierdzenia, czy 
rzeczywiście podjęto z jednej lub z 


| drugiej strony. przygotowania woj- 


skowe. Komisje mają spotkać się na 
pograniczu celem ustalenia swoich 


chali z Warszawy, drudzy z Kowna. ! spostrzeżeń. i 


Obie te grupy otrzymały polecenie 
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Marszałek Piłsudski 
wyjechał z Genewy. | 


_ Marszałek Piłsudski wyjechał z: 
Genewy w nocy z soboty na niedzielę | 
© godzinie I minut 10. 


Postój we Wiedniu. 


Warszawa, 12. 12. (Tel. wł.). Mar- 
szałek Piłsudski zatrzymał się dziś 
w Wiedniu na kilka godzin w cha- 
rakterze prywatnym. Przyjazd do 
Warszawy nastąpi jutro rano. Cały 
szereg oganizacji społecznych we- 
zwał członków, aby stawili się na 
dworcu sełównym. Również wystąpią 
delegacje wojskowe, 


Chamberlain przyjedzie 
do Warszawy, 


Warszawa, 12. 12. (Tel. wł.). W sfe- 
rach angielskich mówią, że Cham- 
berlain z małżonką skorzystać ma z 
zaproszenia marszałka Piłsudskiego 
i przybędzie do Warszawy na wiosnę. 


Wałdemarzs oddał hołd 
Pitsudskiemu, 


Genewa, (Pat.) Havas donosi, że mar- 
szałek Piłsudski, podając po wczoraj- 
szem posiedzeniu Rady rękę Waldema- 
tasowi, powiedział: „adieu monsieur 
Waldemaras*. Premjer litewski, przyj- 
mując rękę marszałka, pochylił się w 
ukłonie. 


Co mówi Waldemaras. 


Genewa, 11. 12. (Pat) Dziś po połu- 
dniu prezes Rady Ministrów republiki 
litewskiej Waldemaras przyjął dzien- 
nikarzy zagranicznych i udzielał ob- 
szernych odpowiedzi na licznie stawia- 
ne mu pytania. Zapytany o stosunek 
Liiwy do obywateli Polski, zamieszka- 
łych na Wileńszczyźnie,  Waldemaras 
odpowiedział, że dotychczas Litwinów, 
powracających z Polski na Litwę sia- 
wiano przed sądem wojennym za służ- 
bẹ w armji nieprzyjaciełskiej. Odtąd 
będą oni odpowiadali za służbę w armii 
obcej. Na zapytanie, jakie znaczenie 
przypisuje wczorajszej rezolucji Rady, 
Waldemaras odpowiedział, że rezolucja 
ta zobowiązuje Litwę do nieuchylania 
się od rokowań z Polską. 

Na pytanie zaś przedstawiciela „Jour- 
nal des Debats“ p. Bauby, jak jego zda- 
niem rozwiną się dalsze siosunki Lit- 
wy z Felską, Waldemaras odpowiedział 
że rząd litewski ma najlepsze chęci doj- 
ścia do porozumienia, trzeba jednak 
najpierw oslągnęć odprężeni2 sytuacji, 
aby dojść potem do porozumienia. 

Na zapytanie innych dziennikarzy, 
czy wczorajsza rezolucja Rady jest for- 
malnym zobowiązaniem, Waldemaras 
odpowiedzial, że jednomyślna uchwała 
Rady stanowi zokowiązanie międłzyna- 
rodowe wyraźnie zdefinjowane. Zapy- 
tywany o to, od czego mogą się zacząć 
dobre stosunki z Polską,  Wałdemaras 
oświadczył, że kamieniem węgielnym 
rozpoczęcia się dobrych stosunków po- 
między Polska a Litwa będzie otwarcie 
szkół litewskich w Polsce i dopuszcze- 
mie do nich wydalonych ostatnio Lit- 
winów, Na zapytanie, dlaczego przed- 
stawiciel Litwy zrzekł się żądania wy- 
słania komisii ankietowej Waldema- 
ras odpowiedział: „Dopóki w Genewie 
nie było marszałka Piłsndskieqo, dopóty 
nalegaliśmy na powołanie takiej komi- 


sji. Z chwila nrzybycia marszałka Pił. 


sudskiego do Genewy, który wziął na 
słebie pewne określone  zohowiązanła, 
zrzekliśmy się naszego Żądania w sora- 
wie komisji ankletowej. W polityce 
bowi-m trzeba polegać na zaufaniu.” 

W końcu rozmowy ż dziennikarzami 
premier litewski Waldemaras. chcąc 
dać dowód swej dobrej woli do nawią- 
zania dobrych stosunków pomiędzy 
Litwą a Polską. przyrzekł przedstawi- 
cielowi Polskiej Azencii Telegraficznei 
że udzieli mu natychmiast wizy na 


wiazd do Litwy dla zapoznania się ze 


stanem stosunków i nastas w tym 
kraju. . meet; 


Pad złapała a. 


Korfanty zostaje widomą głową narodowej demokracji. 


Warszawa, 12. 12. (Tel. wł.) „Głos 
Prawdy” przynosi informacje, że 
Ch. D. dała do zrczumienia Korfan- 
łemu, iż wobec wyroku sądu mar- 
szałkowskiego nie može pozostawać 
w jej szeregach. Wobec tego Kerfan- 
ty zgłosił przystąpienie do endecji, 
Podabno Głąbiński wycofuje się zod- 
grywania roli czynnej w Stronnic- 
twie, wobec czego stanowisko preze- 
sa ma zająć, Korfanty, który ucho- 
dzi za człowieka, zdolnego z ramie- 
nia prawicy objąć ster władzy. Mó- 
wią, że Rymar upatrzony jest na 
kandydata do teki ministra skarbu 
w razie dojścia do steru gabinetu 
prowicowego (?). 


Od redakcji: A więc nareszcie po- 
wietrze w Chrześcijańskiej Demokra- 
cji jest czyste. Były poseł Dymowski 
siedzi w kryminale. a były poseł Kor- 
fanty wstąpił do Związku Ludowo- 
Narodowego. 


Bogu dzięki! Szkoda tylko, że to 
nie nastąpiło wcześniej! 


Czytelnicy nasi znają nasze stano- 
wisko wobec Korfantego. Organy 
prasowe Korfantego, , warszawską 
„Rzeczpospolitą” i katowicką „Po- 
lonję” traktowaliśmy zawsze nie ją- 
ko organy chadeckie, łecz jako or- 
gany osobiste Korfantego, na które 
szły pieniądze „Berg und Hütten- 
vereinu". 

Korfanty, któremu się zdawało, że 
wszyscy powinni tańczyć według je- 
go piszczałki, zaatakował swego cza- 
su w sposób niesmaczny red. Teskę 
i „Dziennik Bydgoski” ; 

Endecji winszujemy! cennego na- 
bytku! 

Gdyby wiadorność „Głosu Prawdy* 
okazała się nie prawdziwą, z góry 
zaznaczamy, że dła Korfantego — po 
tem, co zaszło — niema miejsca w 
Chrześcijańskiej Demokracji. 


Co uchwalił główny sztab endecji? 


Warszawa, 12. 12. (AW). Wczoraj 
obradowalła, rada naczelna Z. L. N. 
pod przewodnictwem p. Głąbińskie- 
go. Po referatach dra Zsłuski i ge- 
neralnego sekretarza ZLN. Wiercza- 
ka, w których przedstawiona została 
sytuacja wyborcza w związku z 0- 
statnim listem pasterskim biskupów 
polskich, przyjęta została rezolucja, 
w której ZLN. stwierdza, iż stoi na 
gruncie listu pasterskiego i oświad- 
cza się za przeprowadzeniem wybo- 
rów przez zjednoczony obóz naro- 
dowy. Jednocześnie rada naczelna 
zaprotestowała przeciwko przenosze- 
niom b. posłów do odległych miejsco- 
wości Polski, przez co uniemożliwio- 
no im pracę narodową, 


Od redakcji: A jakże! Endecja 
dztwnym sposobem stała się arcyka- 
tolicką. Społeczeństwo pamięta jed- 
nak wystąbienie ks. arcybiskupa 
Roppa przeciwko Dmowskiemu, pa- 
mięta też różne wystąpienia prasy 
endeckiej. wobec dostojników ko- 
ścielnych. Endecji sie zdaje, że z pò- 
wodu listu pasterskiego księży bi- 
skupów, będzie mogła ratować swe 
zagrożone mandaty poselskie, o co 
jej głównie chodzi. Myla się jednak 
głowacze endeccy, jeżeli sądzą, że spo 
łeczeństwu bedą mogli i nadal my- 
dlić oczy. Społeczeństwo jest i pozo- 
stańie katolickiem — bez opieki ën- 
decji. i 
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Kronika telegraficzna. 


Wilno, 12. 12. (AW.) Oddział VI bry- 
gady K. O. P. zniszczył znalezione na 
terytorjum Polski dwa litewskie apa- 
raty podsłuchówe, przeznaczone do 
przejmowania rozmów wojskowych. 


Wilno, 12. 12. (AW.) Według infor- 
macyj „Dziennika Wileńskiego“ mini- 
sterstwo spraw wewnętrznych w Kow- 
nie przyjęło propozycję Związku Wy- 
zwołenia Wilna w sprawie nadawania 
przez radjo kowieńskie komunikatów 
w języku polskim, dla celów propagan- 
dowych. Pozostaje to w związku z zu- 
pełnym niema] brakiem znajomości ję- 
zyka litewskiego na  Wileńsczyźnie. 
Nadawanie komunikatów ma być wpro- 
wadżone ż dniem 15 bm. 


Warszawa (AW). W dniu dzisiej- 
szym sąd pokoju 21 okręgu w War- 
szawie rozpatrywał sprawę redakto- 
ra pisma monarchistycznego „Pro 
Patria” p. H. Olszewskiego, oskarżo- 
nego o pobicie p. Z. Wilskiego ,.króla 
polskiego Zygmunta IV”. Przedmio- 
tem oskarżenia jest ciężkie pobicie 
wywołane, jak twierdzi oskarżony, 
podnieceniem i koniecznością obro- 


Nowy Jork, 12. 12. (AW.) Fala mrozów 
w zachodniej Ameryce staje się coraz 
ostrzejszą. W samym Nowym Jorku 


jednocześnie zaspy śnieżne tamują ruch 
kolejowy, przy unieruchomieniu komu- 


|= od . mrozu 36 ludzi. Powstałe 


Szukanie za nowym Dmbwskim 


Warszawa, 12. 12. (AW. W. dniu 


wczorajszym odbyło. się drugie z kolei | 


posiedzenie członków jury powołanej 


przez ministra oświaty do przyznania 
dorocznej państwowej nagrody literac- 


kiej. Decyzji dotąd nie powzięto. 


Dr. Łuniński o znaczeniu prasy 
prowincjonalnej, 
Warszawa, 12. 12. (Tel. wł.) Wczoraj 
odbył się tu zjazd przedstawicieli pra- 
sy prowincjonalnej z b. Konsresówki. 
Referaty wygłosili pp. Paczkowski, Pa- 
jerski i dr. Łuniński, 
znaczenia i wpływu prasy w życiu 
umysłowem i społecznem na prowincji. 


Referat ten postanowiono . przez akla- 


mację ogłosić drukiem. 


Król polski dostał smary i wystąpił 
ze skargą sądową. 


| ny idei monarchistycznej, perfidnie 

przez p. Wilskiego ośmieszonej przez 
„Sigismundus 
Rex”. Wobec zgłoszenia przez oskar- 
żonego wniosku o zbadanie szeregu 


używanie podpisu 


osób, mających zeznać, iż p. Wilski 


istotnie ośmiesza ideę monarchi- 
styczną, sąd postanowił sprawę od- 


roczyć. 


w Ameryce ludzie z mrozu giną 
jak muchy. 


Minus 3590 w stanie Wisconsin. 


nikacji 
ostrzejsze mrozy 


się do minus 35 stopni 
Zmarło wskutek zimna 20 osób. 


gabinetu jest następujący: 


Ostatni na temat 


na rzekach i jeziorach. Naj- 
nastąpiły w stanie 
Wisconsin, gdzie temperatura obniżyła 
Celsjusza. 


Nowy gabinet estoński. 


Eoalicja oztercch parij, 


Tallin. (Pat) Nowy gabinet koa- 
cyjny ukonstytuował się. Weszli doń 
Mo 3 czterech  partji mis- 
szczańskich: ludowej, chłopskiej, drob- 
nych rolników i partji pracy. Skiad 
prezydjuja 
— Toennison, ludowiec, sprawy żasra- 
niczne — Rebane (partja chłopska), 


sprawy wewnętrzne -— Hueńerson (par- v 


tia chłopska), finanse — Teetsov (nieza- 
łeżny), wojna — gen. Reek (niezależny), 
oświata — dr. Moettus (partia pracy) 
sprawiedliwość -—- Kalbus (partja pra- 
cy), rolnictwo — Koester (drobni rolni- 
cy), komunikacja — Keram (ludowiec), 
handel — Holberg (partia chłopska), 
opieka społeczna —- Soonberg (drobni 
rolnicy). 

Partie reprezentowane w rządzie po 
siadają w parlamencie 60 mandatów na 
ogólną ilość 100. W głosowaniu w par- 
łamencie za rządem wypowiedziały się 
58 głosy przeciwko 23. Przeciwko rzą 
dowi głosowali wyłącznie socjaliści, 


m 


Zjazd leśników 
pomorsk'ch. 


W dniu wczorajszym toczyły się w 
Bydgoszczy obrady zjazdu leśników z 
dyrekcji bydgoskiej i toruńskiej przy 
udziale około 150 członków. Marszał- 
kiem zjazdu obrano inspektora lasów 
państwowych - p. Sielurzyckiego. Do- 
tychczasowy zarząd okręgu pomorskie- 
go Związku leśników polskich z preze- 
sem p. radcą  Borczyńskim na czele 
zdawał sprawę z działalności Związku, 
okręgu i kół miejscowych w roku 
ubiesłym. 

Szczegółowe sprawozdanie ze zjazdu 
na którym oprócz spraw ściślę facha- 
wych poruszono także sprawy całe spo- 
łeczeństwo obchodzące, podamy w przy- 
szłym numerzę. 


R r a PC Ema EUa 
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- PROGRAMY PREM 
PONIEDZIAŁEK, 12-.G0 GRUDNIA, i 
POZNAŃ 15 kw. 344,8 m. 


12.45—14.00. Koncert południowy. Wykonawcy: 
Wanda Kochanowicz (sopran), Eugenja No- 
skowska (fortepian), Józeł Mańkowski (bas). 

13.00. W przerwie koncertowej notowania giel- 
dy zbożowo-towarowej, 

1400. Notowania. giełdy pieniężnej. 

16,55—17.20. Odczyt z cyklu org. przez TCL: 

17,20—17.45. Odczyt: „Stan obecny i zadania 
szkół handlowych" — dr. Tadeusz Waryński 

' (transmisja z Warszawy). 

17.45—19,00. Koncert orkiestry dętej pod ba- 
tutą p. Łucjana Wojciechowskiego. 

19.00—19,10. Nadprogram. 

19.10—19.35. Pogadanka w języku franeuskim 
p. t: „Comment j'ai appris a connaitre et a 
aimer la Pologne” — p. Omer Neveux. 

19.35—20.00. Odczyt: „Stan obecny prasy pof- 
skiej”, wygł. p. red. B. Jarochowski. 

20.00—20.20. Komunikaty gospodarcze. 

20.20. Komunikat meteorologiczny. 

20,30—22,00, „Recital organowy” kompozytora 
„Feliksa Nowowiejskiego. 


WARSZAWĄ 10 kw. ` 1111 m. 
16,40——17.05. Odczyt: „Język staropolski i jego 
charakterystyka” — prof, Stanisław Słoński, 
17.05—17.20. Komunikat ekonom. PAT. 
17.20—17.45. Odczyt: „Stan obecny i zadania 
„szkół handlowych“ — dr. Tadeusz Waryński, 
17.45—18.15. Program dla młodzieży. P. Henryk 
Łodosz wygłosi pogadankę: „Co czytać”. 
18.15—19.00. Transmisja muzyki tanecznej z 
kawiarni „Gastronomja”, 
19.35—20,00. 28-ma lekcja kursu elementarnego 
języka francuskiego według podręcznika p. 
Lucien Requigny. 
20.30. Transmisja z Poznania (Koncert organo- 


nowy w wyk. F Nowowiejsk'ego). W przerwie 


biuletyn Messager Polonais” w języku fran- 
cuskim. 

22.00. Sygnał czasu i komunikaty: lotniczo-me- 
teorologiczny, policyjny, PAT., sportowy oraz 
nadprogram. 


— Prawdopodobny przebieg pogody w 
Polsce: chmurno. melisto i lekki mróz na 
zachodzie kraju, mróźno przy zachmurzeniu 
uiarkowanem nieba na wschodzie. Słabe 
wiatry południowo-wschodnie j wschodnie. 


a BE API GE GRY NRY 
na raty 

Jerzy Bziemałzaowsteń 

Piac Wolności L (24119 
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Przegląd religijny i społ 


List Episkopatu, a wybory, 


| Wydany pod datą 5 grudnia br. 
zbiorowy List Episkopatu polskiego 


„do katolików możnaby ująć w nastę- 


pujące tezy: 

1. Polskie życie państwowe i naro- 
dowe staje „wobec niebezpieczeństw 
nowych, dawniej Polsce nieznanych, 
a przedewszystkiem wobec niebez- 
pieczeństwa komunizmu”, 


2. Przeciw komunizmowi wysunąć 
można tylko jedną ideołogję, mogącą 
mu stawić czoło, a mianowicie ideo- 
logję katolicką. 

3. Walka decydująca „między temi 
dwoma kierunkami” rozegrać się 
może na terenie prac nowego Sejmu 
i Senatu, które będą mieć m. in. za 
zadanie rewizję Konstytucji. 


4. Wobec tego Episkopat „zaklina 
na dobro Kościoła i Polski”, aby ka- 
tolicy skorzystali ze swego prawa 
wyborczego i przez zaniedbanie nie 
dopuścili do władzy zwolenników ko- 
munizmu, którzy przecież są w Pol- 
sce liczebnie znikomą grupą, oraz „by 
ci, co oświadczają, że stoją na pro- 
gramie katolickim, nię dzielili się, 
ale szli wespół i razem”, 


Episkopat przypomina w gorących 
i tchnących miłością Polski słowach, 


jakto dawniej zgubiła nas niezgoda | 


i jak dzisiaj może nas również zgu- 
bić, jeśli na jedność się nie zdobę- 
dziemy. 

Postawione przez Episkopat tezy 
— tak, jak je wyżej streściliśmy — 
nie ulegają w obozie katolickira i pol- 
skim żadnej dyskusji. Każdy przyzna 
im słuszność i aktualność. Jednakże 
nie należy ukrywać, że pewną trud- 
ność przedstawia teza czwarta, w 
drugiej swej części, a mianowicie „by 
ci, co oświadczają, że stoją na pro- 
gramie katolickim, nie dzielili się, 
ale szli wespół i razem”. Kto i z kim 
ma Iść razem? Co ma stanowić o tem, 
czy głoszony program jest progra- 
mem katolickim? Czy List Episkopa- 
tu daje na te pytania odpowiedź? 
Zdaje się nam, że tak. i w tem właś- 
nie widzimy jego niesłychaną donic» 
stoso 


BEZNY. 


Oto takie dają Księża Biskupi 
wskazówki dla poznania tych, za któ- 
tymi katolicy mają iść: 

„Pamiętajcie o tem, że macie wy- 
bierać ludzi o przekonaniu katolie- 
kiem i życiu nienagannem”, 

„Od nich domagać się macie, by 
w przyszłym Sejmie i Senacie bronili 
praw i wolności Kościcła, nierozer- 
walności węzła małżeńskiego, wpEły- 
wu religii na wychowanie publiczne 
i wrływu Ewangelji na cały ustrój 
socjalny”. 

„by dbali przytem o przymnożenie 
dcbrobytu państwa, o zaopatrzenie 
rcbotnika, podniesienie zamożności 
włeścianina przez zdrowe i na spra- 
wiedliwości oparte reformy...” 

„Nie dawajcie się — woła Episko- 
pat — sprowadzić z prostej drogi 
tym, którzy sieją nienawiść klas i 
warstw”, (Wszystkie podkreślenia 
nasze). 

Wskazówki te są jasne i niedwu- 
znaczne. Inna rzecz, czy pity obec- 
nym systemie głosowania na listy są 
niektóre z nich wogóle przeprowa- 
dzalne. Co np. ma uczynić wyborca, 
jeśli na liście znajduje nazwiska, co 
do których niema zaufania, a które 


cieszą się tylko zaufaniem „komite- 
tów partyjnych”. Ordynacja wybor- 
cza francuska np. daje wyborcy moż- 
ność skreślenia takiego nazwiska, a 
wpisania innego. U nas zdany jest 
wyborca na „gust? bezimiennych i 
nieodpowiedzialnych klik wybor- 
czych, które stawiają go przed już 
wybranem nazwiskiem. Możność wy- 
boru ogranicza się więc tylko do list. 

Ale i przy tem ograniczeniu wol- 
ności wyborcy.może on znaleźć w 
wskazówkach Księży Biskupów kry- 
terjum, wedle którego listę daną ma 
esądzić w swojem sumieniu. 

Zwracamy uwagę także i na ostat- 
ni punkt: nie wolno głosować na 
tych, „co sieją nienawiść Klas i 
warstw”. Stronnictwo więc, które i- 
dzie do wyborów z hasłem „walki na 
śmierć i życie” np. z własnym pol- 
skim rządem a nie z hasłem współ- 
pracy i zgody, nie może być przez ka- 
tolików popierane. O katolicyźmie 
zaś sądzić trzeba nie ze słów, lecz-z 
czynów! 

Jest bardzo uderzające, że niektó- 
re pisma, które swego czasu odma- 
wiały swoich szpalt listom biskupim, 
prostującym napaście na b. Nuncju- 
sza w Polsce, kard. Lauriego, pisma, 
których polityczni wyznawcy rzucali 
tramy pod rogi jedynemu w Polsce 
katolickiemu uniwersytetowi, w Lu- 


Obłuda demokratów niemieckich. 


Przeciw karze Śmierci, 
ale za rozbiorem Polski. 


Berlin (AW). Na kongresie partji demo- 
kratycznej, w którym uczestniczyło wielu 
delegatów z całego państwa przewodniczą- 
cy Koch-Weser. wygłosił dłuższe przemó- 
wienie polityczne o obecnej sytuacji po- 
litycznej Niemięc tak wewnętrznej, jak i 
zagranicznej. Wypowiedział się on za ko- 
niecznością utworzenia wielkiej koalicji z 
przyciągnięciem socjalistów, gdyż współ- 
praca demokratów z niemiecko-narodowy- 
mi w rządzie byłaby niemożliwą. Dalej 
krytykował obecną politykę finansową 
rządu jako zasadniczo błędną. Następnie 
przyjęto wniosek wypowiadający się za 
zniesieniem kary śmierci oraz wniosek, by 
wydział partyjny domagał się od rządu Rze- 
szy przyspieszenia przeprowadzenia refor- 
my wyborczej. 


ltarystów pruskich. 


Partja demokratyczna, której organami 
są Berliner Tageblatt. wysuwa hasła hu- 
manitarne na czoło swego programu. Gło- 
szą więc demokraci, że państwo niema pra- 
wa karać śmiercią zbrodniarzy. Ci sami 
demokraci głoszą jednak hasło rozkioru 
Polski, oni są odpowiedzialni za Gesslera, 
ministra Reichswehry, gdyż ten osobliwy 
demokrata przeprowadza tajne uzbrojenie 
Niemiec wbrew traktatom. Demokraci hr. 
Harry Kessler i prof. Walter Śchiiecking, 
pacyfiści ponadto, na wiecach przedwybor- 
czych obiecywali ponowny zabór Pomorza i 
Śląska. Ta obłuda demokratów jest zbyt 
rażąca nawet dla Niemców. To też w Niem- 
czech liczba demokratów stale się cofa. A 
zagranicą nawet prof. Basch przestrzega o- 
pinję, że niemieccy demokraci vkłamują 
siebie i całą opinję, zatajając zbrojenia mi- 


(b.) 


blinie, dzisiaj nie mają słów zachwy- 
tu nad „histórycznym dokumentem 
moralno-polityczmym” Episkopatu. 
Ewangelja, której List Biskupów ka- 
że się trzymać także i w życiu spo- 
łecznem, mówi: „Strzeżcie się wilków 
w owczej skórze”! 


Instytut Akcji katolickiej 
w Rzymie, 


Jak już donosiliśmy w ost. nume- 
rze, przy uniwersytecie gregorjań- 
skim w Rzymie otwarto świeżo In- 
stytut dla Akcji Katolickiej. Instytut 
tem- jes właściwie „Szkołą społeczną”, 
nie różniącą się w istocie swojej od 
tych, które powstały już w innych 
krajach katolickich. Celem Instytu- 
tu jest przygotować fachowców do ak 
cji społecznej.  Studjum rozłożone 
jest na 3 lata, po skończeniu których 
słuchaćze zdawać będą egzamina i 
otrzymają dyplom. Program obejmie 
wykłady z zakresu filozofji, dogma- 
tyki, filozofji moralnej, apologetyki, 
historji kościelnej i techniki akcji 
katolickiej. Przy nauce teoretycznej 
kierownicy Instytutu — profesorowie 
Gregorjanum — kłaść będą nacisk na 
wyrobienie duchowe przez urządza- 
nie odpowiednich „ćwiczeń ducho- 
wych”, rekolekcyj itp. Inicjatywa za- 
łożenia Instytutu- wyszła od ks. 
Gianfreschi, rektora Gregorjanum, a 
zatwierdzona bardzo przychylnie 
przez Piusa XI, którego przy otwar- 
ciu Instytutu reprezentował kard. 
Gaspari. 


Jakkolwiek Instytut rzymski prze- 
znaczony jest przedewszystkicm dla 
Włochów i dla włoskiej Akcji kato- 
lickiej, należy przecież przypuszczać, 
że będzie on niejako wzorem i dla ist- 
niejących już w innych krajach 
„szkół społecznych”. 


„Biała śmierć" na Węgrzech. 


Niedawno wygłosił w parlamencie 
węgierskim wice-marszałek Huszar 
mowę, która wstrząsnęła do głębi 
węgierską opinją publiczną. Oto rasa 
węgierska wyvmiera., Wszystkich 
ródzin madziarskich jest 2.082.000. Z 
tego 342.000 niema ani jednego dziec= 
kal Rodziny wielkich właścicieli, 
które przedstawiają dość wysoką cy- 
frę, bo 2259, mają roczny przyrost 
Sto 


przeciętnie tylko 140 dzieci! 


Antoni | Marczyński, 


POWIEŚĆ FANTASTYCZNA. 


IiI część trylogii p. t: 
„WYSPA NIEZNANA”, 


(Ciąg dalszy). 


Dziejopis zatoczył się jak pijany i padł 
na kolana. 

— Łaski, królowo! Litości! Nie dla 
mnie! Dla moich... dzieci! Dla żony! 

— Czego ten chce odemnie? — spytała 
zwracając się w stronę czekających 
żołnierzy. 

— Łaski! Zlitowania! Oooch! — jęczał 
złamany człowiek; potem runął na 
twarz i jął czołem uderzać o twardy 
marmur posadzki. 

W takiej właśnie chwili wkroczył do 
sali przywołany suffeta Boabas. Uj- 
rzawszy wijącego się mężczyznę, puścił 
w ruch swoje ręce i począł wołać na 
całe gardło, jakby się paliło. 

— To trędowaty!  Trędowaty! Po- 
znaję chorobę z daleka Ooo! Nie może 
ustać na nogach? To źle ! To bardzo 
źle Zawołać mi tu moich ludzi Niech 
przyjdą z noszami. Zaraz wypiszę świa- 
dectwo. — Królowo, witam cię. Wy- 
bacz. że pierwsze słowa jemu poświęci- 
łem, ale kierował mną lęk o twoją świę- 
tą osobę. Trąd jest zaraźliwy. Przera: 
żająco zaraźliwy. Nawet oddech prze- 
nosi ducha zarazy. 

— O bogini ratuj! 


zakrzyknęła 


` Othe, trac sobie rękę gwaltownie — 


Więc powiadasz, że nawet oddech... 


Nie, ja myśleć o tem nie chcę. Ja mu 


podałam dłoń do ucałowania, 
` — O zgrozo! Lecz nie lękaj się, kró- 
lowo. Mam wywar znakomity, który 
ściera wszelkie ślady zarazy. 

Salmon zerwał się na równe nogi. 

— Masz.. o najdostojnieszy? Daj mi 
tego wywaru! Cały majątek ci oddam.. 
-— błagał, składając ręce i idąc powoli 
w stronę lekarza. 

— Precz odemnie! Precz, głupi czło- 
wieku. Mój wywar pomaga tylko w 
zaczątkach choroby... Ty już gnijesz... 
Obejrzyj swoją twarz, nieszczęsny... 


Salmon _przystanął. Objął dłońmi 


głowę i myślał, myślał długo. . Zwolna |. 


oczy jego zaczęły. mętnieć, błyszczeć i 
rzucać jakby nieprzytomne spojrzenia 
Nagle wybuchnął hałaśliwym śmie- 
chem. p 

— Oszalał czy co? — mruknął Boa- 
bas, chowając się przezornie za szerokie 
plecy dziesiętnika. 

W drzwiach stanęła sylwetka nie- 
wieścia, 

— Dido!.. — zawołała królowa — 
Jakież mi wieści przynosisz? 

Dido, zwana za swych młodych lat 
śmieszką, była poślubiona Magonowi, 
który niegdyś sędzią był najwyższym, 
a później jako rzekomo trędowaty zo- 
stał zesłany do: „Kotliny powolnej 
śmierci“ Dido wycierpiała bardzo 
wiele za czasów , panowania Olbrzy- 
mów. Była niewolnicą Eryka, późnie; 
Millera, aż wreszcie rzuciła się w wir 
szaleństw dworu i stała się powiernicą 
królowej. Stanąwszy teraz na progu 
komnaty, obrzuciła wszystkich prze- 
lotnem, obojętnem spojrzeniem i odpo- 


wiadając na pytanie swej przyjaciółki 


rzekła: 

—- Królowo dwoje ludzi żąda widze- 
nia się z tebą. Mówią, że ważne no- 
winy. 

— Cóż to za jedni? 

— Jest Atossa, córa Salmona, 
jopisa. 

— Bogini!.. Moja córka najdroższa!... 
Moje dziecko! — ryknął nadworny hi- 
storyk, któremu na dźwięk znajomego 
imienia odrazu powróciła przytomność. 

Zjadliwy uśmiech wykrzywił piękne 
usteczka królowej. Przybliżyła się do 
rozpaczającego skazańca i szepnęła mu 
w ucho: i 
—-. Dowiedzże się nim zginiesz w 
„Kotlinie powolnej smierci“, że wydała 
cię własna córka... Rozumiesz? Mój 
szpieg był jej kochankiem. Wpuściła 
go do tej pracowni, gdzie znalazł ten 
cenny rękopis, , łotrze... 

— Łżesz, żmijo! — wrzasnął Salmon, 
rzucając Się całem ciałem naprzód. 
Jego włochate ręce, z palcami rozpo- 
startemi na kształt szponów sępich za- 
wisły na chwilkę ponad płomiennemi 
włosami Othe. Ale w tej samej chwili po- 
chwyciły go żelazne kleszcze czterech 
łap wprawnych zbirów. Kiedy go wy- 
prowadzano ze sali Othe spojrzała za 
nim jakby  współczując i rzekła tak, 
aby wszyscy posłyszeć mogli: 

— Biedny człowiek... Żal mi go bar- 
dzo, ale sami widzieliście, jak wielkie 
choroba poczyniła postępy. Potem 
zwracając się do Didony, dodała głosem 
zupełnie opanowanym, spokojnym, 
jakby nie wogóle nie zaszło: 

— Atossa niechaj się zgłosi do Boaba- 
sa. Ten jej wytłumaczy, że niebezpie- 
czeństwo zarażenia się, nie pozwala na 


dzie- 


czułe pożegnania... Ale mówiłaś coś, 
że dwoje ludzi prosi o chwilę rozmowy 
z swą królową, Kim jest ten drugi czło- 
wiek? 

— Młody żołnierz, halabardnik. 

— Ładny? — spytała znacznie ciszej, 
podchodząc do przyjaciółki . 

— Hi hi hi.. Nawet bardzo. 

— Więc przyprowadź go do mnie — 
poleciła i skinieniem ręki odprawiła 
wszystkich obecnych. Pozostawszy sā- 
ma, podeszła do srebrnej blachy, która 
zwierciadło zastępowała i przeglądając 
się długo, poprawiała sobie włosy oraz 
fałdy drogocennej szaty. 

W przyległej sali zadudniły ciężkie 
kroki żołnierskie. Sprężystym kro- 
kiem wszedł młody wojak, zbliżył sie 
na sześć kroków do królowej i stanął 
na baczność, trzasnąwszy obcasami pod- 
kutych sandałów tak głośno, że ów 
łoskot rozniósł się echem po calej 
wielkie sali. Było to powitanie wcale 
nie ceremonialne, lecz młody żołdak, 
nieświadom obyczajów na dworze pa- 
nujących, postąpił tak, jak go w kosza- 
rach wyuczono, a uczono tam wedle 
pruskiej musztry, zaprowadzonej je- 
szcze przed 11 lat, przez Hansa Olbrzy= 
ma, f 

Królowa uśmiechnęła się .kącikami 
ukarminowanych usteczek. Oddaliwszy 
rozweseloną Dido, spytała łaskawie 
przybyłego. w jakim celu prosił o 
chwilę audjenecji o tak niezwykłej po- 
rze... i 

— Meldu*ę posłusznie, że spisek się 
jakiś gotuje na panią królową — od- 
parł, przykładając wyprostowaną dłoń 
do daszku hełmu. 


(Ciąg dalszy AN 


E PA 


> 


czterdzieści dzieci na przeszło dwa 
tysiące rodzin. System „jednego 
dziecka” zastosowało 314.000 rodzin, 


-System „dwojga” — 252.000 rodzin. 


P. Huszar. choć sam protestant, pod- 
kreślił jednak, że „biała śmierć” sze- 
rzy swoje spustoszenie głównie mię- 
dzy protestantami. 
Parlament węgierski, 


przerażony 
temi cyframi — 


potwierdzonemi 


przez rzeczoznaweów =- proponuje | 


reformy prawa spadkowego, system 
nagród 1tp. Zdaje się jednak, że naj- 
lepszą propagandą urodzeń byłoby: 
zniesienie ustawy o'rozwodach. Któż 
bowiem nie zna. „sześciu miesięcy 
węgierskich”, potrzebnych do uzy- 
skania rozwodu? Od roku 1890, t. j. 
od uchwały ustawy o rozwodach, ro- 
zeszło się 64.000 małżeństw, a w roku 
1026 wynosił procent rozwodów 76 na 
tysiąc. Cave Polonia!l.,. Ks, Dr. M. 


wyci 


Kalendarz wyborczy. 


Załącznik do zarządzenia Prezydenta Rze- 
czypospolitej z dnia 3 grudnia 1927 x, 


Uwaga. Daty wymienione oznaczają 
ostateczne terminy dla poszczególnych czyn- 
ności wyborczych. Wszystkie terminy przed 
dniem głosowania do Senatu dotyczą za. 
równo wyborów do $ejmu. jak i Senatu, 

13 grudnia 1927 r. 8 najliczniejszych Klu- 
bów Poselskich przedstawia Generalnemu 
Romisarzowi Wyhorczemu 8 członków Pań- 
stwowej Komisji Wyborczej | tyluż ieh za- 
stępców (art. 17 ust. 1 i art. 18). 

15 grudnia. Generalny Komisarz Wybor- 
czy ną wniosek prezesa właściwego sądu 
apelacyjnego mianuje przewodniczących o- 
kręgowych komisy; wyborczych (art. 19 
ust. 1 i art, 20 ust. 1). 

Wojewoda (Komisarz Rządu) mianuje po 
jednym członku okręgowych komisyj wy- 
borczych (art. 19 ust. 2 i art. 20 ust 1). 

Władza administracyjna I instancji ogła- 
sza we wszystkich gminach o ich podziale 
na obwody glosowania, o lokalu wyborczym 
i lokału urzędowym obwodowych komisyj 
wyborczych; jednocześnie o powyższem taż 
władzą zawiadamia przewodniczącego okrę- 
gowej komisji wyborczej i Główny Urząd 
Statystyczny (art. 29). 

Generalny Komisarz Wyborczy ogłasza 
w „Monitorze Polskim“ o składzie osobo- 
wym i łokalu urzędowym Państwowej Ko- 
misji Wybrczej. tudzież o miejscn, czasie, 
sposobie i ostatnim terminie ogłaszania 
państwowych list kandydatów (art. 30). 

17 grudnia. Generalny Komisarz Wybor- 
czy ogłasza w wojewódzkim dzienniku u 
rzędowym nominacje przewodniczących o- 
kręgowych komisyj wyborczych i ich za- 
stępców (art. 20 ust. 1). 

Wojewoda (Komisarz Rządu) ogłasza no- 
minacje członków okręgowych komisyj wy- 
borczych przez niego mianowanych (art. 20 
ust. 1). 

Rady miejskie i sejmiki względnie zgro- 
madzęnia, przełożonych gmin dokonywują 
wyboru członków okręgowej komisji wykhor- 
czej, o czem zawiadamia się nkręgową ko- 
misję wyborczą (art 19 ust. 3, 4, B, 6, 7 
i art. 20 ust. 2, 3, 4). 

19 grudnia. Przewodniczący okręgowej 
komisji wyborczej ogłasza skład osobowy 
komisji w wojewódzkim dzienniku urzędo- 
wym (art. 20 ust. 10). 

Okręgowa komisja wyborcza ogłasza 
we wszystkich gminach okręgu o dniu wy- 
horów, godzinach głosowania, liczbie po- 
słow, ntórzy mają być wybrani z okręgu, 
miejscu. czasie sposobie į ostatnim terminie 
zgłaszania kandydatur i oświadczeń o przy- 
łączeniu listy okręgowej do listy państwo- 
wej oraz a składzie osobowym i lokalu urzę- 
dowym okręgowej komisji wyborczej (art. 31 
ust. 1). 

20 grudnia, Rada gminna. względnie ze- 
branie sołtysów. względnie Komisarz Rzą- 
dowy, względnie wydział powiatowy. mia- 
nuje lub wyznacza trzech członków obwo- 

dowej komisji wyborczej i tyłuż ich zastąp- 
ców (art. 22 ust. 3, ust. 7 i art. 5 ustawy 
z dnia 21 września 1822 r. Dz. U, R. P. Nr. 81, 
poz 723). 

25 grudnia. Naczelnicy gmin (prezydencł, 
burmistrze, wójtowie, zarządcy obszarów 
dominjalnych) sporządzą dla każdej miej- 
scowości spis wyborców w trzech egzem- 
plarzach (art. 32 ust. | ord. wyb. da Sejmu 
i art. 10 ord. wyb. do Senatu). 

Przewodniczący okręgowej komisji wy- 
borczej zawiadamia naczelnika gminy o 


składzie odlokhych « NOS komisyj 
wyborczych i podeje o tem do publicznej 
wiadomości (art. 31 „ust. 2 i 9). 

26 grudnia. Naczelnik gminy przesyła 
trzy egzemplarze spisu wyborców przewod- 
niczącamu obwodowej komisji wyborczej 
(art. 34 ust, 1). : > 

1 stycznia 1928 r. Obwodowa komisja 
wyborcza przesyła jeden egzemplarz spisu 
wyborców okręgowej komisji wyborczej 
(art. 34 ust. 3). 

2 stycznia, Obwodowa komisja wyborcza 
wykłada spisy wyborców do publicznego 
przeglądu (art, 35 ust. 1). l 

13 stycznia. Ostatni dzień wyłożenia spi- 
sów wyborców do przejrzenia (art. 35 ust. 1). 

18 stycznia. Ostateczny termin. wnosze- 
nia reklamacyj do obwodowej komisji wy- 
borczej przeciwko pominięciu w spisie lub 
wpisaniu kogokolwiek nieuprawnionego 
(art. 35 ust. 4). 

22 stycznia. Ostateczny termin zgłasza 
nia sprzeciwów przeciwko reklamacii o wy- 
kreśleniu ze spisu (art. 37 ust. 1). 

26 stycznia. Zgłaszanie państwowych list 


kandydatów (art. 58 ust. 1). 


26 stycznia, Obwodowe komisje wyborcze 
przesyłają okręgowym komisjom wybor- 
czym dwa egzemplarze spisu wyborców 
(art. 39 ust. 2). 

30 stycznia. Obwodowe komisje wyborcze 
przyjmują napływające sprzeciwy przeciw- 
ko wykreśleniu ze spisu wyhorców i prze- 
syłają je dodatkawo do okręgowych komi- 
syj wyborczych (art. 39 ust, 3), 

1 lutego. Kandydaci z list państwowych 
składają na ręce przewodniczącego Pań- 
stwowej Komisji Wyborczej oświadczenia o 
zgodzie na ubieganie się o mandat oraz 
stwierdzenie, że kańdydat uważa się za oby- 
watela polskiego i że wedłe swej najlepszej 
wiedzy posiada bierne prawo wyborcze lart. 
59 ust. 1). 

3 lutego. Generalny Komisarz Wyborczy 
ogłasza w „Monitorze Polskim“ państwowe 
listy kandydatów (art. 60 ust. 1). 

Zgłaszanie okręgowych list kandydatów 
(art. 44 ust. 1). D 

5 latego. Okręgowe komisie wvhorere 
przesyłają obwodowym komisjom wyhar- 
czym dwa egzemplarze ostatecznie zatwier- 
dzonego spisu wyborców. jednoczėśnie trze- 
cie egzemplarze spiśu przesyłają właściwym 
naczełnikom gmin art. 40). 

9 latego. Przewodniczący obwodowych 
komisyj wyborczych wykładaują ostatecznie 
zatwierdzony spis wyborców do publicznego 
przegłądu (art, 43 ust. 1). 

11 lutego, Kandydaci z list okręgowych 
składają na ręce przewodniczącego okręgo- 
wej komisji wyborczej oświadczenie o zgo- 
dzie na ubieganie się a mandat oraz stwier- 
dzenie, że kandydat uważa się za obywatela 
Państwa Połskiego i że wedle swej najlep- 
szej wiedzy posiada bierne prawo wyborczę 
(art. 44 ust. 2). 

Pełnomocnicy okręgowej listy kandyda- 
tów składają na ręce przewodniczącego o0- 
kręgowej komisji wyborczej oświadczenie o 
przyłączeniu listy okręgowej do listy pań- 
stwowej (art. 57 ust. 1 i 2). 

13 lutego. Ostatni dzień wyłożenia do 
publicznęgo przeglądu ostatecznie zatwier- 
dzonego spisu wyborców (art. 43 ust. Í). 

21 lutego. Okręgowe komisje wyborcze 
dostarczają obwodowym komisjom wybor- 
czym afisze z listami kandydatów, cslem 
rozplakatowania (art. 87 ust. 1). 

4 marca, Głosowanie do Sejmu. 

7 marca. Posiedzenie okręgowej komisji 
wyborczej w celu ustalenia wyniku wybo- 
rów do Sejmu (art. 87 ust. 1). 

11 marca. Głosowanie do Senatu, 

14 marca. Posiedzenie okręgowej komisji 
wyborczej w celu ustalenia wyniku wybo- 
rów do Senatu (art. 87 ust. 1). 


| Wstrząsający wypadek 


w cyrku wędrownym. 


Wózy toczą się po nierównych, wy- 


boistych ulicach małego miasteczka. 


frańcuskiego, Treville. Przodem ciągnie 
kawalkada pstro ubranych jeźdźców, 
grających hałaśliwie jakiś skoczny 
marsz. + 

Cyrk przybył! Młodzież leci za przy- 
byszami na łąkę, na której wystęnpo- 
wąć będą artyści. 

Szybko wznoszą się namioty. Na kil- 
ka- godzin przed przedstawieniem wie- 
czorem „teatr“ jest gotów. Artyści czy- 
nią jeszcze ostatnie przygotowania. 
Atleta raz jeszcze próbuje ciężkich kul 
w swych potężnych pięściach, tancer- 
ka na linie odbywa zwykłe ćwiczenia. 
pogromca zwierząt przekonuje się o u- 
sposobieniu swoich pupilów. 

Za namiotem cyrkowym stoi dwoje 
ludzi; młoda, piękna blondynka i wy- 
smukły gibki mężczyzna o wyrazi- 
stych, jakby z marmuru wykutych ry- 
sach twarzy Ona nazywa się Armanda 
i jest mistrzynią jazdy konnej, on no- 
si dźwięczne imię Omara i jest jednym 
z głównych „numerów“ cyrku. Jego 
orodukc'e wywołwią ogólna sensację 
Omar nazywał się naprawdę Anatol 
Bregnier, rozgryzał łańcuchy żelazne i 
popisywał się rozmaitemi  innemi 
„sztukami“, budzącemi podziw publicz- 
ności. Ale szczytem produkcji Omara są 
eksperymenty fakirskie. 

Szpitki į gwoździe pozrążyły się w 
brunatnym ciele „fakira”, potem spo- 
czywało ońo na desce pokrytej ostre- 
mi kolcami itd. A pomimo tych cudów 
nie widać na ciele fakira ani śladu 
krwi. Największą atrakcją był numer 
pod tyt.: „Żywcem pogrzebany“. 

Za specjalną opłatą wolno było przy- 
patrywać się Omarowi, gdy kładzie się 


w trumnę, którą następnie umieszcza- 
no w dole głębokim i zasypywano. Ży” 
wy nieboszczyk trzymał zawsze pod- 
czas tego eksperymentu w ręku linę. 
Gdy sznur ten pociągnął, odkopywana 
znowu trumnę i wydobywano z niej 
fakira. 

Armanda i Omar byli zaręczeni. Ko- 
chali się nawzajem gorąco. Gdy Ar- 
manda 'stała na grzbiecie galopującego 
konia, jej narzeczony drętwiał z prze- 
rażenia, A dziewczyna nie posiadła się 
z nerwowego niepokoju, gdy Omar na- 
rażał swoje życie dla pieniędzy. 


Nieraz mówiła Armanda: Zaprzestań. 


już raz tych sztuczek fakirskich, one 
cię jeszcze kiedyś drogo będą  koszto- 
wały. A wiesz dobrze, że ja bym nie 
przeżyła takiezó nieszczęścia. Możesz 
przecież produkować się w inny, nie 
tak niebezpieczny sposób. A Omar òd- 
powiedział na to: Za te sztuki fakirskie 
otrzymuję znaczną gażę. Oszczędzam i 
wkrótce będziemy mogli założyć sami 
mały cyrk wędrowny. 
przyniosły mu zbyt szczupły dochód. 
Dziewczyna musiała na tem poprze- 
stać, choć serce pełne było jakichś 
niesamowitych, złowrogich przeczuć. 


Spełniły się one niebawem. Pewnego 
razu fakir znowu został żywcem .po- 
grzebany. Czekano — jak zwykle — na 
pociągnięcie sznurem, Ale pół godziny 
minęło, a lina ani drgnęła. 

Zauważyła to natychmiast Armanda. 
Na wpół żywa z trwogi, kazała natych- 
miast grób odkopać, 


Po otwarciu trumny okazało się, ża 


nieszczęśliwa ofiara swego zawodu nie 
żyje. Omar zginął wskutek udaru ser- 
cowego, 


Anglia zabrania żydom polskim wsiępu 
do Palestyny. 


Donoszą z Jerozolimy, że władze an- 
gielskie w związku z wciąż zaostrzają. 
cym się kryzysem ekonomicznym o- 
głosiły nowe prawidła w sprawie wia» 
zdu żydów do Palestyny. Praktycznie 
przepisy te doprowadzą do zupełnego 
prawie zaniku imigracji Do Palestyny 
wolno będzie przyjeżdżać jedynie: 1) 
żonom i nieletnim dzieciom osób, które 
zamieszkują już w Palestynie, 2) stu- 
dentom i uczniom, o ile zakłady nau- 
kowe, do których zamierzają oni u- 
częszczać zagwarantują ich utrzymanie 
na przeciąg lat 3, 3) osohom posiada- 
jącym kapitały gotówkowe, które przy- 
czynić się mogą de polepszenia życia 
ekonomicznego w Palestynie, 4) zbie- 
gom z Rosji sowieckiej, którzy opuścili 
Rosję z powodów natury politycznej. 
Dopuszczenie imigracji tej ostatniej 
grupy traktować należy jako demon- 
strację przeciwko ZSSR. 

te e è 


(Uwaga redakcji: Praktycznie ozna- 
cza powyższe zarządzenie, że Anglia 
nie chce wpuścić do Palestyny żydów 
z Polski, którzy jako element ubogi, 
ciemny i skory do poczynań wywroto- 
wych sprawił Anglikom niemałe tru- 
dności. Przeciwko temu zakazowi imi- 
gracji żydów z Polski protestuje Żabo- 


"Po wyjściu ze szynkowni padli pod ciosami 


siekier napastników. 


W Widzewie, na przedmieściu Łodzi, 


w ub. czwartek wieczorem wyszli z 
szynkewni dwaj rakótnicy 43-letni Mi- 
cha? Prytsche i 2&letni Makśsymiljan 
Stańczyk. Ledwie uszli kilkanaście 
kroków, gdy z bramy jednego z domów 
wyskoczyło czterech drabów z siekiera- 
mi w rękach. 

Kilka strasznych ciosów i Prytsche 
i Stańczyk leżeli na ziemi w kałuży 
krwi. 

Napastnicy nie poprzestali na tem i 
w bestjalski sposób jęli znęcać się nad 
Prytsehem. Kilkoma - uderzeniami 
siekiery  rozpłatano mu głowę. Gdy 


zmasakrowany robotnik nie dawał już 
znaku życia, napastnicy rzucili się ku 
drugiej ofierze,  rabotnikowi Maksy- 
miljanowi  Stańczykowi, Nim jednak 
zdołali zadać mordercze ciosy, rozległy 
się czyjejś kroki; zbrodniarze: rzucili 
się do ucieczki. 

Przechodnie, którzy natknęli się na 
zmasakrowanego trupa i  jęczącego 
rannego, zawezwali polieję. Stańczyka 
przewieziono natychmiast do szpitala 

Trupa Prytschego zabezpieczono na 
miejscu. 

Prawdopodobnie zachodzi tu wypadek 
zemsty politycznej, 


imo 
tyński, przywódca lezjonu żydowskie- 
go z czasu wielkiej wojny. Uważa on 
słusznie, iż bez żydów polskich Pale- 
styna charakteru żydowskiego nie na» 
bierze. Rząd polski w przyjazny spo- 
sób powinien wytłumaczyć Anglikora, 
że kwestja żydowska, uznana dzięki 
Anglii jako międzynarodowa, nie może 
być rozwiązana przez Polskę, jeśli nad- 
miar żydów z Polski nie będzie mógł 
odpłynąć ani do Ameryki ani do Pa- 
lestyny). 
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O duszę dziecka polskiego ` 

na Górnym Śląsku. 

Prasa niemiecka nie mogąc przeho- 
leć druzgocącego zdemaskowania ger- 
manizaterskich wysiłków Volksbundu 
w kierunku wyrwania polskiej szkole 


jaknajwiększej ilości dzieci, w wyniku 


egzaminów prowadzonych ' przez p. 
Maurera, posunęła się ostatnio do or- 
dynarnych fałszów. Niektóre pisma, 
niemieckie przyniosły notatkę kwestjo- 
nującą w napastliwy sposób wynik eg- 
zaminów przeprowadzanych przez p. 
Maurera. W informacjach tych stwier- 
dziła prasa niemiecka, że p. Maurer w 
niektórych miejscowościach poddał 
dzieci dwukrotnemu egzaminowi, któ- 
rego wynik był rzekorno raz pozyty- 
wny. drugi raz negatywny. Obecnie 
prezydent Calonder przesłał sprostowa. 
nie, stwierdzające w sposób kategorycz- 
ny, żę dzieci poddane były raz exzami- 
newi z wynikiem ujemnym, to znaczy, 
że stwierdzono u tych dzieci brak zu- 
pełny znajomości języka niemieckiego. 

(Uwaga redakcii: Postępowanie 
Niemców w sprawie szkół mnhiejszo- 
ściowych na polskim Górnym  Śfąsku 
jest niezgodne z hasłami, jakie ełoszą. 
Uważają się oni za „Herrennenschen*, 
ludzi stworzonych do władzy, a portar- 
dzają innymi, szczesólnie Słowian'ami. 
Jak więc należy tłumaczyć sobie © 
hecne poczynania Nieniców? Czy uwa- 
żają oni w tym wypadku, że uda im 
się „podźwienąć* Słowian do „pozio- 
mu“ tiermanów? Gdzież logika, gdzie 
rozsądek +) 
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Otwarcie radjostacji w Katowicach 


Stacja katowicka Jedną z najsilniejszych w Świecie, — Promień 
Jej działalności sięga poza granice Europy. — Niemieckie bliższe 
stacje wobec Katowic muszą milczeć. — Akt otwarcia stacji. — 
Jej ogromne znaczenie kulturalne. — Godło stacji. — Łoskot 
Stuku młota o kowadło, — Program nadawczy pierwszego dnia.!o ile te służą pięknym, szlachetnym i 


(Od naszego korespondenta górnośląskiego). 


Katowice, w grudniu. 

W ub. niedzielę otwarta i poświęco- 
na została katowicka wielka radjosta- 
cja nadawcza. 

Katowicka stacja jest obok niemiec- 
kiej stacji w Langenburgu i angielskiej 
stacji w Daventry najsilniejszą w Euro- 
pie, jeżeli nawet nie przewyższa tam- 
tych pod względem. zastosowanych u 
siebie najnowszych wynalazków i ma- 
szyn, dostarczonych przez amerykań- 
ską Western Electric Company. Siła 
stacji katowickiej wynosi 15 kilowatów 
i mimo, że dotąd stosowano tylko prze- 
ciętną energję 4,5 do 6 kiłowatów, zro- 
zumiano Katowice bardzo dobrze w ca- 
łej Europie. Nawet z Afryki odebrał 
zarząd stacji telegramy i listy z zawia- 
domieniami, że Katowice słyszano tam 
wyraźnie. Gdyby więc stacja katowic- 
ka wykorzystała całą energię 15 kilo- 
watów, musianoby ją słyszeć na całym 
świecie. Prawda, że zastosowanie tak 
wielkiej siły muszą poprzedzić różne 
próby i eksperymenty, musianoby pod- 
nieść wysokość metrów fali itd., czego 
dotąd Katowice nie uskuteczniły. Mi- 
mo bowiem otwarcia stacji próby nie 
ze wszystkiem jeszcze zostały ukończo- 
ne i stacja katowicka działa narazie 
tylko siłą 5—6 kilowatów. Alei ta siła 
stacji katowickiej jest tak wislką, że 
wobec niej głuchną pobliskie stacje nie- 
micckie, zwłaszcza najbliższa w Gliwi- 
czech; pracująca siłą tylko półtora kilo- 
watu. Z chwilą, gdy czynną staje się 
stacja w Katowicach, musi milknąć 
stacia w Gliwicach, gdyż o wiele silniej- 
sze fale z Katowic  zagłuszają słabą 
siłę tamtej, obliczoną tylko na. niewiel- 
ki rromień działania. Nawet znacznie 
od Katowic oddalony Wrocław poczyna 
się skarżyć na Katowice, nie pozwala- 
jące należyte zrozumienie stacji wroc- 
ławskiej. 

Praktycznie sprawa przedstawia się 
tak, że gdy czynne są Katowice, wtedy 
w polskiej, zarówno jak w niemieckiej 
części Śląska nie można oprócz Kato- 
wic odbierać żadnych innych radjofo- 
nów. Niemców oczywiście bardzo boli 
taki stan rzeczy i w prasie swej starają 
się wpłynąć na zarząd radjostacji kato- 
wickiej, żeby się porozumiała ze stacją 
gliwiceką, tj. żeby zapomocą odpowied- 
nich technicznych zarządzeń nie prze- 
szkadzała stacji gliwickiej. 

Pośrednio zarzucają Niemcy Towa- 
rzystwu „Polskie Radio“, że naumyśl- 
nie obrało dla Katowic tak wysoką 
siłę, żeby tylko Niemców draźnić i nie 
dopuścić do głosu stacji niemieckich. 
Zarzuty te jednak są bezpodstawne, 
gdyż stacja katowicka obrała wysoką 
siłę jedynie w tym celu, ażzby umożli- 
wić korzystanie z radja jaknajszerszym 
warstwom ludności, głównie robotni- 
czej i to nietylko zagłębia śląskiego, 
ale także zagłębia dąbrowskiego, gdyż 
oba te zagłębia tworzą niejako wspólny 
obwód przemysłowy. Ponieważ obwód 
ten jest dość szeroki, musi też być 
stacja odpowiednio silną, im siłniejsza 
zaś stacja nadawcza, tem tańsze i pry- 
mitywniejsze też mogą być aparaty od- 
biorcze i wystarczy zwykły detektor. 
na który zdobyć się może nawet naj- 

biedniejszv rohotnik. Zapomocą de- 
tektora można słyszeć Katowice w pro- 
mieniu 150 km i promień ten można 
jeszcze powiększyć do 300 km. Z tych 
właśnie względów musiano w Katowi- 


cach założyć silną stację i z tych też 
przyczyn niepotobna narazie obniżyć 
— jak się tego domagają Niemcy — 
fali katowickiej, wysyłającej, jak wia- 
domo, na wysokości 422 metrów. - 

Akt otwarcia radjostacji, który odbyć 
się miał w południe, opóźniony został 
o przeszlo godzinę, prawdopodobnie z 
winy nieżyczliwych nam Niemców, 
gdyż bardzo dziwnym przypadkiem (71) 
na dwie minuty (!) przed uruchomie- 
niem stacji zabrakło nagle prądu elek- 
trycznego, a śląska centrala elektrycz- 
na w Chorzowie, zaopatrywująca Kato- 
wice w prąd elektryczny, jest przedsię- 
biorstwem niemieckiem, zarządzanem 
przez Niemców. Dopiero po usunięciu 
przeszkody można było przystąpić do 
właściwej uroczystości. 

Poprzednio już w kościele katedral- 
nym odprawioną została uroczysta su- 
ma i ks. prałat Kapica wygłosił oko- 
licznościowe kazanie z powodu święta 
Patronki górników, św. Barbary. Cała 
wokalna część nabożeństwa — głos or- 
ganów, śpiew, kazanie — przy pomocy 
ustawionego w- kościele mikrofonu, 
transmitowana była przez radjostację 
katowicką do wszystkich innych stacji 
w Polsce. 

Na otwarcie w wielkieęm „studio“ 
w sali Banku Spółek Zāárobkowych 
przybyli przedstawiciele władz świec- 
kich, wojskowych i duchownych, jako- 
też liczni dziennikarze. W oznaczonym 
czasie stacja nadawcza dała swój cha- 
rakterystyczny sygnał, jaki sobie obie- 
ra każda stacja. tj. głos trąbki, gwizd 
lub t. p. Sygnał nadawczy stacji kato- 
wickiej jest jedyny w swym rodzaju; 
przez jedną minutę wali się młotem o 
kowadło; znak ten stacji katowickiej 
jest symbolem pracy górnośląskiej. 

Z tą chwilą wszystkie inne polskie 
stacje nadawcze, tj Warszawa, Poznań, 
Wilno i Kraków połączono z Katowica- 
mi, tak, że w całej Polsce i zagranicą 
słyszano Katowice. 

Generalny dyrektor Polskiego Radja 
p. Chamiec z Warszawy przedstawił za- 
dania i cele stacji katowickiej, podkre- 
ślając, że stacja ta ma wprawdzie słu- 


żyć propagandzie polskiej, że jednak 
będzie to propagandą pokojową 
ża pomocą polskiej pieśni, pol- 


skiego słowa. -polskiej kultury i nauki. 
Następnie dziękował wojewodzie za u- 
życzoną pożyczkę, która: dopiero umoż- 
liwiła założenie radiostacji. Gorąco 
dziękował biskupowi śląskiemu za jego 
osobiste przybycie, podkreślając, że na 
Górrym Śląsku myśl narodowa z my- 
ślą katolicką tak silnie są związane, że 
spółka radjowa kez współpracy i po- 
mocy  Juchowieństwa  nicby tu nie 
zdziałała. Okrzykiem na cześć Rzeczy- 
pospolitej i Jej Prezydenta zakończył 
gen. dyr. Chamiec swoją mowę, a or- 
kiestra 73-g0 p. p. z Katowic odegrała 
hymn narodowy, który obecni wysłu- 
chali stojąc. 

Następnie odczytał mowę powitalną 
woiewoda śląski dr. Grażyński, również 
podkreślając przedewszystkiem znacze- 
nie kulturalne stacji katowickiej. No- 
wa ta zdobycz techniczna przyspieszy 
puls rozwoju kulturalnego. Ideje- kul- 
turalne, państwowe i socjalne nie są 
już teraz wyłacznym przywilejem bo- 
gatych Polski Górny Śląsk może teraz 
mówić do całego świata. Nową stacja 
nadawczą „ma i chce służyć państwu 
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polskiemu ; 
śląskim. 
wielkim zapałem. 


i zwłaszcza też sprawom 
Mowę wojewody przyjęto z 


Kolejno bardzo piękną mowę n Maa 
sił biskup śląski dr. Lisiecki, wywo- 
dząc, że właśnie Kościół katolicki 
jest najlepszym rzecznikiem _ wszel- 
kich technicznych zdobyczy i nowości, 


| religijnym celom i służą myśli społecz- 


nej. Kościół zawsze pielęgnował nau- 
kę i sztukę, jak tego m. i. dowodzą liez- 
ne naukcwe prace uczonych mnichów 
w średniowieczu, piękne budowle, wspa- 
niałe malowidła takich malarzy jak 
Michał Anicł, Rafael, Tizian itd. Ks. 
biskup wyraził nadzieję, że nowa pla- 
cówka kulturalna przyniesie Polsce 
jaknaiwiększe korzyści. Kończąc, ży- 
czył nowej stacji błogosławieństwa. Bo- 
żego i cwocnej pracy na przyszłość, 

Jako ostatni oficjalny mówca zabrał 
głos dowódca dywizji śląskiej generał 
Zając, wyrażając radość swoją z powo- 
du założenia polskiej radiostacji nadaw- 
czej tuż u granic zachodnich państwa, 
gdyż radio służyć powinno nietylko ce- 
lom kulturalnym jako takim, ale może 
też państwu oddać wielkie. usługi jako 
organ propagandy już w czasach poko- 
jowych. 


Uroczystość zakończona została przy- 
jęciem, wydanem' dla uczestników i 
gości przez dyrekcję stacji katowickiej, 
poczem udano się  samochodecni do 
radjostacji samej gdzie gości oprowa- 
dzał kierownik stacji, pokazując i 'ob- 
jaśniając im skomplikowane przyrządy 
i maszyny. “ 

Wieczorem nowa radjostacja po pier- 
wszy raz podała operę Moniuszki „Hal- 
ka“, odegraną okolicznościowo na sce- 
nie teatru katowickiego, a następnie 
podawała muzykę jednej z najlepszych 
orkiestr  kawiarnianych w  Kaiowi- 
cach. 


Odtąd stacja katowicka oprócz wła- 
snych (katowickich) audycji podawać 
(transmitować) będzie stale także pro- 
gramy:.. innych, ...zwłaszczą PRBRIEH 
stacji nadawczy ge piw ry 


W rozwoju życia narodowego i kul- 
turalnego Górnego Śląska nowa radjo- 
stacja powołana jest bezsprzecznie do 
odegrania wielkiej i ważnej roli i, w tej 
myśli szczęść jej Boże! 


Aleksy Pająk, ł 


Niemiec Ministrem wojny 
na Łotwie? 


Śmiałe plany podboju Bałtyku przez 


"Niemców. 


Gdańsk. (PAT.). Z Rygi donoszą do 


pism tutejszych, że frakcja niemiec- 
ka sejmu łotewskiego wystąpiła 
przeciwko lewicy i rozpoczęła pertra- 
ktacje z innemi stronnictwami mie- 
szczańskiemi sejmu łotewskiego w 
sprawie udziału przedstawicieli nie- 
mieckich w nowym rządzie łotew- 
skim. Niemcy stawiają przytem za 
warunek utrzymania dotychczaso- 
wego kursu w polityce zagranicznej 
i powołanie na stanowisko ministra 
wojny członka frakcji niemieckiej. 
W razie przyjęcia tego żądania, pe 
raz pierwszy od czasów powstania 
państwa łotewskiego, Niemcy wzięli» 
by czynny udział w rządzie łotew- 
skim. 


Łotwa na pasku Niemiec 
i Rosji. 
Wiedeń, PAT.  „Reichspost” ga- 


mieszcza rozmowę swego korespon= 


denta K. Boegholma z wybitnym 
przywódcą opozycji łotewskiej, b. 
prezydentem ministrów Ulmanisem, 
który nie zgadza się na obecną poli- 
tykę zagraniczną rządu łotewskiego, 
zorjentowanego w kierunku rosyj- 
skim. 
poddania Łotwy pod wpływ kultury 
zachodniej i utworzenia bloku 
państw bałtyckich, w którego skłąd 
weszłyby Łotwa, Estonja i Litwa, a 
następnie Polska i Finlandja. Bardzo 
liczne i bardzo ważne interesy —— mó- 
wil Ulmanis — muszą zbliżyć do sie- 
bie Polskę i państwa bałtyckie. Ca- 
ła polityka baltycka zamęcona jest 
nieszczęsnym sporem polskc-liiew= 
skim. Ustalenie polityki bałtyckiej 


Ulmanis jest zwolennikiem ` 


będzie możliwe dopiero po wyjaśnie- 


niu się stosunków pelsko-litewskich. 
Ulmanis oświadczył się dalej za unją 
celną wszystkich państw bałtyckich. 
W wyborach, które odbędą się za rok, 
spodziewa się Ulmanis zdobycia wię- 
kszości parlamentarnej. 


Narazie wn 


Niemcy grożą terorem 
wobec Polaków w Opolskiem. 


Bytom (AW). Akcja niemiecka 
przeciwko  polsko-niemieckiemu po- 
rozumieniu gospodarczemu trwa na- 
dal. Po proteście Górnośląskiego 
Syndykatu Węglowego i górnoślą- 
skich związków zawodowych prze- 
mysł niemiecki przeszedł do taktyki 
gróżb i wymuszeń. Oto rozpowszech- 
nia on wśród robotników wiadomość, 
że w razie przyznania kontygentu 
200.000 ton węgla niezwłocznie zwol- 
ni wszystkich obywateli polskich, 
zajętych w kopalniach górników. 


Wypada nadmienić, że pogróżki nie- 
mieckię nie posiadają praktycznego 
znaczenia, gdyż w związku z dopusz- 
czeniem węgla polskiego na rynek 
niemiecki nastąpi wzmożenie się 
wydobycia własnego, a co za tem i- 
dzie powiększenie stanu zatrudnie- 
nia, a pozatem górnicy polscy zajęci 
w kopalniach Śląska niemieckiego 
otrzymują niższeł płace aniżeli gór- 
nicy niemieccy, z którymi przemysł 
związany jest taryfowemi umowami 
zbiorowęmi. 


Komedje z poprawą 
.. bytu urzędników... 


Warszawa, 10. 12. (AW) Minister 
skarbu Czechowicz odbył wczoraj 
konferencję z delegacją komitetu 
wykonawczego Kongresu Zrzeszeń 
Pracowników Państwowych i Samo- 
rządowych. W trakcie konferencji 
minister Czechowicz oświadczył, dż 


kwestja poprawy uposażeń urzędni- 
ków państwowych będzie od stycz- 
nia 1928 r. ponownie przedmiotem 
rozważań rządu. Według zapewnie- 


nia min. Czechowicza decyzje w tej 
sprawie mają zapaść w najbliższych 
tygodniach. 


Do nabycia we wszystkich składach 
Elektrotechnicznych i Gospo- 


darstwa - Domowego. 


Są nimi indjanie 
Dopędzają w biegu jelenie i antylopy. — Muskulaturą przypo- 
minają konie wyścigowe, — Dochodzą do 6 stóp wysokośc. 


Najszybszym a równocześnie niesły- 
chanie interesującym szczepem na kuli 
ziemskiej są Indjanie Beri, mieszkający 
w ponurych pustkach pobrzeża kalifor- 


nijskiego. Młodzieńcy i dziewczęta nie- 
raz chwytają żywcem pędzącego zają- 
ca, nie używając przytem żadnej broni. 
ani jakichkolwiek narzędzi. Dorośli 
zaś wojownicy zwyciężają w wyścigach 
z najszybszym jeleniem i uchodząca 
jak błyskawica antylopą. Sławny 
szybkobiegacz finlandzki Nurmi posia- 
da zatem w tej odległej krainie bardzo 
groźnych konkurentów. 


Kraina, która żywi tych okrutnych i 
olbrzymich dzikusów, jest równie stra- 
szliwa, jak oni. Leży ona w samem 
sercu najgorętszej i najbardziej suchej 
części kontyngentu północno-amerykań- 
skiego. gdzie przez 8 miesięcy w roku 
panuje upał, wynoszący 43 do 47 stop- 
ni Celsjusza w cieniu, 


Noce natomiast są tam bardzo mroź- 
ne. Z wyjątkiem krótkiej ery gwałtow- 
nych opadów atmosferycznych, panuje 
tam przez cały rok potworna susza. Nie- 
dostatek wody daje się dotkliwie odczu- 
wać. W szerokich stepach żyje jednak 
sporo zwierząt, a zatoka dostarcza rów- 
nież tubylcom obfitego pożywienia. 

W tym ubogim, a jednak dostateczne- 
go pożywienia dostarczającym kraju 


Beri w Kalifornii. 


mieszkają owi Beri, olbrzymi, docho- 
dzący do sześciu stóp wysokości. Pierś 
ich silna i szeroka, kolor skóry brunat- 
ny, prawie czarny, a ciało wogóle mu- 
skułarne i tęgie. W budowie ich jest 
coś z konia wyścigowego i ze stalowej 
muskulatury psa gończego. 

Ziemia, spałona od żaru, kamienista 
i twarda, sprawia, że ich podeszwy 
twarde są i zrogowaciale. Nawet ptaki 
nie ostoją się przed szybkością owych 
Beri. Pewien podróżnik ujrzał raz 
chłopca, który rzucił się ku ptakowi:i 
zanim ten zdołał wzlecieć, wydarł mu 
garść upierzenia. 

indjanie Beri. to ludzie bardzo pięk- 
ni. Indjanki tego plemienia odznacza- 
ją się niepospolitą urodą. 

W te strony wybrał się niedawno 
znany podróżnik angielski, dr. Charles 
Stone Szereg wrażeń nieprzeciętnych 
które stąd wyniósł, opisał w barwne; 
książce pt. „Indjanie Beri*. Podróżnik 
maluje ten mało znany szczep w sposób 
dla nich bardzo pochlebny. Łowiectwe 
wyrobiło w nich wprawdzie pewne © 
krucieństwo, ale mimo dzikiego stanu 
cywilizacji. są to w pożyciu domowem 
ludzie bardzo łagodni i posiadający 
swoistą etykę. opartą na poczuciu wy- 
bitnej sprawiedliwości. Są oni najszyb- 
szem i może najpiękniejszem  plemie- 
niem świata, ; 


Takt jako podstawa wychowania. 


Miedzy szkołą a dzisiejszym domem ro- 
dzicielskim mało jest bliższego współżycia 
i współpracy. Może w przyszłości kwestja 
współpracy wychowawczej szkoły z domem 
rodzicielskim lepiej się ułoży. dzisiaj, nie- 
stety, panuje ukryta walka między temi 
dwiema najważniejszemi, wychowawczemi 
instytucjami. Na ten niezdrowy, dla spra- 
wy.wychowania publicznego szkodliwy stan 
dzisiejszy wiele składa się poważnych i 
przykrych przyczyn. 

Dom rodzicielski traktuje dzisiaj jeszcze 
nieraz najpoważniejsze zagadnienia wycho- 
wawcze bardzo powierzchownie, z powodu 
czego szkoła dzisiejsza ustosunkowała się 
względem pedagogiki domowej bardzo kry- 
tycznie, — Widząc pod wielu względami 
nierozsądne z młodzieżą postępowanie dzi- 
siejszego domu rodzicielskiego, szkoła od- 
nosi się do niego przeważnie z nietajonem 
niedowierzaniem. 

Urastają stąd te wszystkie nieporozu- 
mienia i zgrzyty, wychodzyce na wielką 
szkodę doniosłej, społecznej sprawie wycho- 
wania młodzieży. 

Pod adresem szkoły rzucają w takich 
stosunkach zgorzkniali rodzice całą górę 
zarzutów, godzących w wychowawczą cześć 
i charakter tej niezbędnej instytucji. 


dzisiejszej przez dom wytykany i podkre- 
ślany brak taktu ze strony nauczycielatwa 
w postępowaniu z młodzieżą. „Z nami ob- 
chodzono się na ławie szkolnej zupełnie 
inaczej, grzeczniej i taktowniej* — powta- 
rzają w niezadowoleniu, często nawet w o- 
gromnych pretensjach swoich ci, którzy w 
mniemaniu swojem mają na tem tle ja- 
kiekolwiek porachunki z dzisiejszą szkołą. 

Bądźmy szczerymi i odpowiedzmy sobie 
na pytanie otwarcie, czy rzeczywiście po- 
stępowano z nami w dawnej Szkole tak- 
towniej, aniżeli się postępuje z młodzieżą w 
szkole dzisiejszej? 

Kto naprawdę uczęszczał dawniej do 
szkół publicznych, ten może  bezstronnie 
stwierdzić, że z tak zwanym taktem jako 
podstawą wychowania stała dawniej spra- 
wa o wiele gorzej, aniżeli w szkole dzisiej- 
szej. O dawnym, bardzo nieraz ordynarnym 
rygorze szkolnym młodzież oraz rodzice dzi- 
siejsi nawet przybliżonego nie mają wy- 
obrażenia. $ 

Takt jest podstawą wychowania. -Nie 
może i nie powinien być pedagogiem, kto 
nie jest człowiekiem taktownym. 

Nauczyciel wychowawca rozpoczyna się 
od taktu i kto go nie posiada. nie powinien 
mieć wstępu do przybytku szkolnego. Naj- 
niezawodniejszym środkiem wychowaw- 
czym jest taktowne postępowania z mło- 
Gzieżą. Kładli na nie szczególny nacisk naj-| 
wybiiniejsi pedagogowie i filozofowie świa- 


Jednym z cięższych jest ten stale szkole BiglĄK W wie ZO LA A WNE 


ta, — Giocomo Leopardi. jeden z prawdzi- 
wych genjuszów narodu włoskiego, wręcz 
powiedział, że takt w wychowaniu jest wła- 
ściwie dopiero samem wychowaniem a naj- 
większą tragedją publicznego wychowania 
młodzieży jest to, że dostaje się ona prze- 
ważnie w ręce ludzi niewychowanych. 

Jak szewc nie napisze dzieła, literat nie 
uszyje buta, tak człowiek niewychowany 
nie wychowa dobrze człowieka. To są pew- 
niki, nad któremi dyskusja jest zbyteczna 
a co do których wyjątki potwierdzają tylko 
regułę. 

Zastanowić tylko jeszcze wypada nam 
się nad tem, czy i o ile skierówane pod 
adresem szkoły pretensje rodziców są w 
tym względzie słuszne? 

Źródło zarzutu swego opierają rodzice 
głównie na tem, że w szkole dzisiejszej pra- 
cuje zbyt wiele osób z najniższych sfer spo- 
łecznych, które, nie będąc same wychowa- 
nemi. nie mogą wychowywać dobrze, z od- 
powiednim taktem, innych ludzi. Ten skraj- 
nie demokratyczny charakter pochodzenia 
większości nauczycieli dzisiejszych ma być 
głównym powodem  nietaktownego ich w 
szkole z młodzieżą postępowania. 


Drudzy znowu walą cały ciężar zarzu- 


głowę nauczycieli, wywodzących się z tak 
zwanej lepszej, inteligentniejszej sfery, 
przypisując ich awersji do dzieci z nizin 
cała ich nietaktowne z młodzieżą obejścia. 
Ani jedni, ani drudzy racji nie mają, bo 
prawda jednak jeszcze zawsze leży w środ- 
ku. — Środowisko, w którem się człowiek 
wychował, wyżłobiło niewątpliwie duże na 
jego psychice ślady, niemniej takt jako taki, 
jako wybitny, naczelny rys charakteru czło- 
wieka jest od środowiska niezależny, jest 
bezwątpienia cechą wrodzoną. Nie chodzi 
on i nie znajduje go się sferami ale ludźmi. 
Jest on zewnętrznym wykładnikiem pew- 
nych wewnętrznych, dla pedagoga wprost 
niezbędnych właściwości, jest podstawą i 
istotą prawdziwego wychowania. 


Poeta rodzi się z poezją, pedagog z tak- 
tem w duszy. Inaczej nie jest i nie będzie 


nigdy pedagogiem. 
Dom rodzicielski powienien te sprawy 


rozumieć i, dzieląc nauczycieli na wycho- 
wawców taktownych a gruboskórnych, wi- 
nien pamiętać, że takt jest rzeczą od pocho- 
dzenia nauczyciela niezależną, bo jest on 
właściwie cechą człowiekowi wrodzoną. Gdy 
społeczeństwo to sobie uprzytomni, wtedy 
ustanie sarkanie na skrajnie demokratycz- 
ne lub inteligenckie pochodzenie nauczy- 
cielstwa dzisiejszego i wtedygteż z pewno- 
ścią w wyborze ludzi na wychowawców 
młodego pokolenia zapanuje należyta, tak 


konieczna selekcja. d. K, 


„DZIENNIK BYDGOSKI” ..;, 


.. dnia _ grudnia 1927 roku. 


Nowy rodzaj telegrafu między Berlinem 
a Wiedniem. 


Od dnia 1 grudnia br zaprowadzona 
została pomiędzy Wiedniem a Berlinem 
tra: smisja obrazów na odległość syste- 
rnu prof, Karolusa. Dnia 1 grudnia o 
g. 10 przed południem nastąpiła wy- 
miana portretów kanclerza Rzeszy i 
kanclerza austrjackiego, poczem urzą- 
dzenia oddane zostało do użytku pu- 
blicztiegu 


Manja samobójstw w Japonji. 


Jak wynika z ogłoszonej statystyki, 
w ciągu roku ubiegłego 2000 Japończy- 
ków popełniło samobójstwo, rzucając 
się pod koła pociągów i tramwajów. 
Aby zapobięc temu zastraszającemu ob- 
jawowi, japońskie ministerstwo komu- 
nikacji postanowiło zaopatrzyć wszy- 
stkie pociągi kolejowe w specjalne 
hamulce amerykańskie, umożliwiające 
momentalne zatrzymanie pociągu. 


Syn Lessepsa zginął. 


Jak donoszę z Rzymu, hr. Lesseps. 
syn znanego budowniczego sueskiego 
kanału, przedsięwziął przed kilku dnia- 
mi wycieczkę hydroplanem, z której 
jiż nie wrócił. Na hydropianie, obok 
Lessepsa, znajdował się jeszcze jego syn 
i piłot. Zachodzi obawa, że hydroplan 
uległ nieszczęśliwemu wypadkowi, o 
tyle więcej, że na morzu o pięć kilome- 
trów od miejsca wystartowania znale- 
ziono pływające skrzydło, które najpra- 
wdopodobniej należy do hydroplanu 
Lessepsa. 


Wina fałszerza papierów węgierskich 
udowodniona, 


Z Paryża donoszą: Komisarz policji 
prowadzący śledztwa” w sprawie Blu- 
mensteina, przywiózł z Budapesztu 
zdjęcia fotograficzne korespondenciji, 
prowadzonej przez Blumensteina z jego 
pomocnikami. Dokumenty te ułatwić 
mają wyjaśnienie dalszych: okoliczności 
afery. Organy śledcze mają już dosta- 
teczną ilość dowodów, by z całą sta- 
nowczością zaprzeczyć tłumaczeniu się 
Blumensteina, jakoby nie fałszował on 
papierów wartościowych węgierskich. 
a był jedynie tych falsyfikatów posia- 
daczem. Wartość sfałszowanych i 
rzuconych na rynek papierów wynosi 
około 20 miljonów franków, W związku 
z tem prasa francuska zapowiada no- 
we aresztowania w tej sprawie. 


Reoeznaiśości. 


Skuteczną bronią są Jidynie bomby 
gazowe. 


Celem zwalczenia plagi _ szarańczy, 
która zagraża zbiorom w Górnym Egip- 
cie. wysłano tam stacjonowaną w Kai- 
rze eskadrę angielskich samolotów, 
która prowadzi akcję zniszczenia mas 
szarańczy za pomocą bomb gazowych. 


Panna sklepowa została maynaik?, 


Z Konstancji donoszą, że mieszkająca 
tam sprzedawaczka, Anna Lewin, lat 
30, otrzymała urzędową wiadomość. że 
została spadkobiorczynią 8000000 gul- 
denów holenderskich (około 30 000 000 
złotych.) 

W Indiach holenderskich umari 
przed czterdziestu „laty krewny Anny 
Lewin i zostawił znaczny majątek. Od 
tego czasu o spadek ten prowadzono 
wielki proces. Sądy  rozstrzygnęły 
wreszcie spór na korzyść najbliższych 
krewnych. Generalna spadkobierczy= 
nią okazała się właśnie biedna sprze- 
dawaczka, Anna Lewin z Konstancji. 


Dzielna córka kolejarza. 


Na linji kolejowej Chalons - Reims 
we Francji kierownik stacji w Prunay 
poszedł zapalać lampy na torze, któ» 
rym miał przejeżdżać pociąg. W czasie 
przechodzenia przez tor został  potrą- 
cony przez pociąg, który nadszedl z 
Cbalons i zmarł, doznawszy złamania 
ksęgosłupa. na rękach swojej córki. 
Dzielna dziewczyna, licząca 15 lat, nie 
straciła jednak zimnej krwi. Mimo roz- 
paczy stanęła po bohatersku w kabinie 
semaforów i kierowała niemi przez 5 
godzin, zapobiegając w ten sposób nie- 
uchronnej katastrofie. Jest ona najstar=- 
szą z © pozostałych dzieci: 

ET RE u ga o ay R AWR E E] 


Olbrzymia geża artysty 
_. filmowego > 


Donoszą z Berlina, że znany niemiecki 
aktor filmowy Emil Jannings, wsławiony 
jako odtwórca ról głównych w „Variete“ i 
„Portjerze hotelu Excelsior", jako Mefisto- 
feles w „Fauście” itp. został zaangażowany 
przez amerykańskie towarzystwo filmowe 
„Paramount* na trzy lata na fantastycze 
nych wprost warunkach 8.000 dolarów ty- 
godniowo w pierwszym roku, 9.000 w dru- 
gim i 10.000 w trzecim roku. 


Wystawa harcerska w Bydgoszczy 


Rok bieżący, jest dla harcerstwa bydgo- 
skiego rokiem jubileuszowym, w którym har- 
cerstwo święci 10-letnią rocznicę założenia 
pierwszej drużyny w Bydgoszczy. Komenda hu- 
fca tuk męskiego jak i żeńskiego, w porozu- 
mieniu z drużynami, postanowiła upamiętnić tę 
rocznicę urządzeniem wystawy harcerskiej, któ- 
rą dn, 7 bm. o god. 6-tej popoł. w sali „Ogniska” 
otworzył p. wiceprezydent Chmielarski. Wysta- 
wa przedstawia się efektownie i jest nader in- 
teresującą. Cały środek sali zajęły drużyny żeń- 
skie na swe eksponaty, wśród których jest duża 
iłość robótek ręcznych, koronek i poduszek 
haltowanych. Pierwszy kącik, zajęty przez dru- 
żynę żeńską im. Królowej Jadwigi odznacza się 
gustownem rozmieszczeniem eksponatów; na 
pierwszy plan wysuwają się delikatne robótki 
ręczne, wióczkowe, koronki, hafty, batiki i 
wyroby z paciorków. — Drużyna im. M. Ko- 
nopnickiej przedstawia wyroby bardzo urozmai- 
cone i robótki lasetką, halty ręczne i maszyno- 
we, descnie, chustki i koronki oraz prace in- 
troligatorskie. Drużyna trzecia odznacza się 
największą ilością eksponatów jak: bardzo ład- 
nie wykonane poduszki, hafty różnego rodzaju, 
nawet. krosienko. na którem druhny wypraco- 
wują dywanik perski. Eksponaty reszty drużyn 
żeńskich stoją mniej więcej na tym samym po- 
ziomie. Eksponaty drużyn męskich rozmieszczo- 
ne są wokół sali, i tak: na prawo od wejścia, 
zajmuje swój kącik „Siódemka“, widać tam 
dużo wystawionych dyplomów, co świadczy, ze 
drużyna ta gorliwie pracuje. Dalej jest kącik 
drużyny morskiej. gdzie na pierwszym planie 
widnieje model okrętu. Drużyna 5-ta wystawiła 
bardzo ładnie odrobioną arkę Noego, do której 
Noe ze swą małżonką wprowadza zwierzęta; 
całość dowcipnie pomyślana. Gustownie jest 
urządzony kącik trzeciej drużyny z szopką, w 
której wyświetlaną jest ucieczka Dzieciątka Je- 
zus do Egiptu; pozatem są tam zbiory starych 
monet, znaczków, banknotów oraz prace introli- 
gatorskie. „Jędynastka” na pierwszy plan wy- 
znacza wyroby blacharskie i wyżynanki drze- 
wie. „Dwójka'” przeważnie stolarskie.  Najbo- 


jest kącik drużyny czwartej. Na wstępie znajdu- 
ja się dwie choinki „Czarnych” i „Błękitnych“; 
dalej, dział artystyczny, a więc rysunki, obrazy 
malowane wodnemi i olejnemi farbami, rysunki 
i szkice; następnie typy żaglowców oraz histo- 
tja żeglugi, mudele platowców, prac: techniczne 
z działu sygnalizacji, obozownictwa, pionierki i 
przyrodoznawstwa jak również prace introliga- 
torskie; jest tam wystawiony narcerz w pelnym 
mudurze oraz chorągiewki i dyplomy zdobyte 
przez drużynę. Drużyna ta posiada wlasne war- 
sztaty: radio-elektrotechniczny, introligatorski 
i naprawy rowerów; prócz tego największą bi- 
bljotekę harcerską (1.000 dzieł) i własną kasę 
oszczędności. Poza wielu zwycięstwami, zdobyła 
ona mistrzostwo Polski w r. 1925 i sztandar 
„Prezydenta Rzeczypospolitej” wraz z tytułem 
pierwszej drużyny Rzeczypospolitej. 


Poza wyszczególnionemi drużynami wystąpity 
z bardzo ciekawemi i pięknemi eksponatami 
inne drużyny harcerskie wystawiając dużo 
pięknych wyrobów z drzewa i kory, rzeźb, 
obrazów, modeli łodzi, aeroplanów. mlynów i 
okrętów; jest własnego wyrobu radio aparat 
5-lampkowy, maszynki elektryczne, aparaty fo- 
tograficzne, w dużej ilości zabawki, kinemato- 
graf i t. d. Warto jest pójść na wystawę, aby 
zobaczyć te piękne prace, te wysiłki braci har- 
cerskiej, która nietylko jest towarzystwem spor- 
towem, ale pracuje, — a jak pracuje, to każdy 
się przekona, zwiedziwszy wystawę i wówczas 
będzie miał dokładne pojęcie czem jesi harcerz. 
Nie wątpimy, że publiczność ńasža poprze te 
szlachetne wysiłki braci harcerzy. 


Nadmienić należy, że w Bydgoszczy jest 
1.500 harcerzy. Liczba ta wzrosła by znacznie 
i harcerstwo lepiejby się rozwijało, gdyby mialo 
swój własny dom sportowy. Bo czy to nie 
wstyd dlə naszego społeczeństwa, aby tak poży. 
teczna organizacja, zmuszoną była szukać przy- 
tułku dla siebie i prosić się o użyczenie sali 
na której mogłaby ćwiczyć i urządzać zb'órki. 


Jeżeli w tak ciężkich warunkach, młodzież har- 


Cerska, okazuje tyle żywotności, ło jest to do» 


gatszym jednak i najgustowniej przystrojonym wodem zapału, z jakim oddaje się ona sprawie, 
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DAMASŁAWEK. (Otwarcie  kibljcteki 
Gzy teini Ludowej.) W południe dnia 8. bm, 
nastąpiło otwarcie bibljoteki T. C. L. Salę 
miejsc. szkoły wypełniło obywatelstwo dość 
licznie. dając tem dowód pełnego zrozumie- 
nia doniosłości tak ważnej placówki. Urga- 
rizator kierownik szkoły p. Ziółkowski 
skreślił historję powsiania bibljoteki. Do 
chwili trafnie dostosowanej odczyt wygło- 
sił ks. prob, Tylewski. Prelegent w pzy- 
stępny sposób zilustrował wplyw dobrej i 
zlej literatury na młodzież. Sołtys p. Kowa- 
liński przemówił im. gminy i zachęcał go- 
rąco zebranych do częstego korzystania z Lil. 
Łljoteki. Celem umożliwienia dalszego roz- 
woju bebljoteki. uchwalono zebrać podpi- 
sy członków i opłacać składki miesięczne 
po 20 gr, by w ten sposób móc nabywać 
dnlsze książki. Agendy bibijoteczki pizyję- 
ła nauczycielka p. Anderszówna. 

Wypada nadmienić, że największe zasłu- 
gi w powstaniu bibijoteki oddał insp. szk, 
p. Jankowski z Wągrówca, który wystarał 
się z Głównego Komitetu T. CaL. o 150 to- 
mów książek. Obywatelstwo Damasławka i 
lokolicy z wislkiem uznanigm odnosi się do 
tej nowej placówki, i żywi nadzieję. że gor- 
liwa praca organizatora, jak rownież livzne 
korzystanie z bibijoteki wykaże niebawem 
plon naszej zdrowej, rodzimej literat iry, 
wyrzuci z domów naszych rozmaite narzu- 
'cone piśmidła erotyczne brukowej literatu- 
ry. Hasłem „Oświata ludu dokona cudu“ 
zakończono ebranie. 


Szusibiim. 


"Z walnego zebrania Ch. Z. Z. rzęmieślników 


rolnych powiatu szubińskiego. 


(s) Ruch zawodowy w powiatach rozwija się 
bardzo pomyślnie, a szczególnie Chrześcijańskie 
Związki Zawodowe wykazują ożywioną działal- 
ność ż cieszą się ogólnem zaufaniem Dowodem 
tego było doroczne walne zgromadzenie rze- 
mieśln' ków rolnych powiatu szubińskiego, od- 
byte ub. niedzieli w Szubinie w sali p. Budzyń- 
skiego przy rynku. Udział w tem zebraniu był 
liczny. Zarząd okr. wysłał na to zgromadzenie 
swego przedstawiciela w osobie p. Stawickieśc, 
który kilkakrotnie zabrał gios w sprawach spor: 
nych, które objaśniał wzgl. rozstrzygał, i wygło- 
sił obszerny, dobrze opracowany referat. Redak- 
cję „Dziennika Bydgoskiego" reprezentował p. 
Szella. 

Punktualnie o godz. 12,30, jak zapowiedzia- 
no, zagaił walne zebranie prezes p. Kausa, po- 


czem powołał na przewodniczącego tego zgro- 
madzenia prezesa objazdowego, p. Rafińskiego. 
Ławnikami wybrano pp. Cerękwickiego (z Tu- 
pade.) i Baśkiewicza, który również prowadził 
biuro. 

Prezes p. Kausa w swojem sprawozdaniu 
stwierdził, że ruch Ch. Z. Z, na terenie powiatu 
szubińskiego rozszerza się, sekretarz p. Wi- 
śniewski zaś odczytał protokuł i wygłosił rów- 
nież sprawozdanie z działalności filji w przecią- 
gu ostatniego roku. Po sprawozdaniu kasowem 
p. Piechowiaka przystąpiono odrazu da wyboru 
zarządu. Prezesa i skarbnika wybierano tajnie. 
Wynik głosowania był następujący: prezesem 
wybrano p. Rafińskiego z .Żórawia, wicepreze- 
sem p. Szymkowskiego ze Słupów, skarbnikiem 
p. Kausę z Szub'na-Wsi, sekretarzem p. Basz- 
kiewicz z Turzyna, zastępcą sekretarza p. Ru- 
cińskiego z Samoklęsk, rewizoragni kasy zaś pp. 
Wiśniewskiego z Pińska, Tomaszewskiego z 
Szub!na-Wsi i Krupskiego z Łachowa, 

W dłuższem przemówieniu uzasadnił następ- 
tie przedstawiciel redakcji „Dziennika Bydg.“ 


| ' 
„DZIENNIK BYDGOSKI" wtorek, dnia *e grudnia 1927 roku. 


p. Szałla konieczność łączenia się ludu pracują- 
cego w związkach zawodowych, szczególnie w 
Ch. Z. Z. Delegat okręgu zaś wygiosił obszerny 
referat, w którym omówił przebieg rokowań 
między pracodawcami a pracobiordami rolnymi 
w toruńskim sekretarjacie pracy. 


Wyłoniła się ożywiona dyskusja. Przemawiali 
na tematy poruszone w referacie m. in. pp.: 
Wiśniewski i Szymkowski, odpowiadał zaś p 
Stawicki, Za szczególnie palącą kwestję uwa. 
żeno 'spieszne załatwienie sporu na tle zarob- 
kowym, ubolewano również nad tem, że niektó- 
rzy prawodawcy uiszczają się z wypłat po 
dwóch miesiącach dopiero a ziemniaków do- 
starczają zmarziych. 


Pod koniec zebrania uchwałono podwyższyć 
składki na rzecz pisma zawodowego, poczem 
prezes p. Rafiński zgromadzenie zamknął. Nowy 
zarząd weźmie się niezawodnie energicznie do 
pracy i przyczyni się zapewne do dalszego roz- 
woju idei i ruchu Ch, Z. Z. na terenie powiatu 
szubińskiego, 


Kongres osadników ziem zachodnich w Poznaniu. 


Dnia 16 bm. o godz. 11 przed poł. od- 
będzie się w Poznaniu wielki kongres 
Osadników Ziem Zachodnich, a to woje 
wództw poznańskiego, pomorskiego i 
śląskiego. 

Ze względu na ważność chwili dla 
sytuacji osadników kongres musi wy- 
paść okazale, ażeby 


naszą ilość i siłę i zmusić odnośne czyn- 
niki do traktowania nas sprawiędliwie. 

Wobec powyższego powinna  ziawić 
się w oznaczonym dniu jaknajwiększa 
ilość osadników, w każdym razie bez- 
względnie przybyć muszą delegaci po- 
wiatowi, zarządy kół osadniczych i za- 


zadokumentować | rządy powiatowe w komplecie. 


Jeleń przyczyną nieszczęścia. 


Korespondent nasz z Gniewkowa do- 
nosi: 

Gospodarz Friedrich Jeschke z Mag- 
daleńca udał się w ub. wtorek wraz 
{woma synami do maj. Lipie pod 
'niewkowein po słomę. W drodze po- 
wrotnej, gdy prze.eżdżał wysoko nała- 
dowanym wozem koło Dąbków w lesie, 
wyskoczył nagle z gęstwiny i prze- 
biegł drogę wystraszony spotkaniem 
ludzi — jeleń. Widok ten tak po 
działał na konie. że te spłoszywszy się, 


poniosły jak szalone wóz. Jazda po krę- 
tej drodze w lesie długo trwać nie mo- 
gła i wóz a z nim jadący wywrócili się. 
Wskutek tego odnieśli ciężkie obrażenia 
cielesne, zwichnięcia i złamania ubu 
nóg, jak np. gospodarz Jeschke. Syno- 
wie zostali cokolwiek lżej poszwanko- 
wani. Leżącym i jęczącym pośpieszyli 
z pomocę sąsiedzi a następnie zawiado- 
miony o wypadku lekarz z Gniewkowa, 
dr, Drecki. 


_— Zarisy do Wyższej Szkoły Fielęgnia. 
rek w Poznaniu. Każda z pań może zdobyć 
zawodowe wykształcenie, zapisując się do 
Wyższej Szkoły Pielęgniarek i Higjenistek 
P. €. K. w Foznaniu, która przyjmuje już 


zapisy na kurs nowy, rozpoczynający się GI 


w lutym 1928 r. Przyjmuje się tylko inter- 
nistki z wykształceniem 8 klas gimnaz al- 
nych. Posady zapewnione. Prospe"'" wy- 
syła na żądanie Dyrekcja Wyższej Szkoły 
Pielęgniarek i Higjenistek P. C. K. w Po- 
znanju, Grottgera 5, tel. 6284. 


— Zebranie „Towarzystwa Chirurgów 
i Ortopedów Zachodniej Poiski* odbę- 
będzie się dnia 17 bm. w Poznaniu w 
sali wykładowej kliniki chirurgicznej 
uniwersytetu w Poznaniu: „(szpital 
Przemienienia plac Bernardyński). 
Program: 1.-Dr. Dziembowski, Byd- 
goszcz „O nowotworach jelita grubego“. 
Dyskusja. 2. Prof. dr. Jurasz. Demon- 
stracje. 3. Krótkie komunikaty i refe- 
raty (5 min.), które wystarczy zgłosić 
przed zebraniem. Przewodniczący ze: 
brania i Towarzystwa prof, dr. Jurasz, 


sekretarz dr. W. Kowalski z Poznania, 
an aan uga: „ape URiNA "ui: on E T NJ) ggf 


„Vesta“ na rzccz Powsz, Wystawy 
Krajowej. 


Bank i 
„Vesta“ w Poznaniu na wczorajszem 
posiedzeniu Rady Nadzorczej uchwali= 
ło udziełić powszechnej wystawie kra- 
jowej w Poznaniu na cele inwestycyj- 
ne bezzwrotnej subwencji gotówkowej 
w kwocie 72000 zł z tem, że kwota ta 
w razie korzystnych wyników bilan- 
sowych w r. 1928/29 zostanie jeszcze 
podwyższona. 


Około Powszechnej Wystawy Krajowej. 


Wielkopolskie Towarzystwo Hodowców 
Trzody „Chiewnej uchwaliło dcbrowolne-6- 
podatkowanie się na cele Powsz. Wysia- 
wy Krajowej i ro w wysokości 10 zł od każ- 
dej zalicencjonowanej sztuki nierogacizny, 


Nocny dyżur ma do dnia 16 bm. włącznie 
apteka „Radzięcka”, ul. Szeroka. 

Z Teatru Pomorskiego. W poniedziałek, dnia 
12 bm. odbędzie się w sali teatru uroczysty ob- 
obchód ku czci generała Bema, bohatera walk 
listopadowych oraz walk o wolność Węgier. 

Ważne dla aplikantów sądowych. Rada Mi- 
mistrów na wniosek ministra sprawiedliwości u- 
chwaliła projekt rozporządzenia Prezyd. Rzpli- 
tej o skróceniu czasu aplikacji. wymaganej dla 
uzyskania uzdolnienia do sprawowania urzędu 
sądowego w okręgach sądów apelacyjnych w 
Toruniu i Poznaniu i w górnośląskiej części są- 
du apelacyjnego w Katowicach. 

Toruń góra! W zawodach hockeyowych, któ- 
re się rozegrały dnia 8 bm. w Toruniu pomiędzy 
T, K. S. a A. Z. S. Poznań, odnieśli zwycię- 
stwo toruniacy, Wynik zawodów do przerwy 
był 3:0. po przerwie 1:0 na korzyść T. K. S, 

Goście z za kordonu. W ub. tygodniu ba- 
wiła w Toruniu wycieczka Polaków z Prus 
Wschodnich w liczbie około 40 osób pod prze- 
wodnictwem p. Makowicza, sekretarza V. dziel- 
nicy Zw. Polaków w Niemczech. Rodacy nasi 
przybyli do Torunia z Warszawy. Na dworcu 
wycieczkę powitał komitet przyjęcia z p. Ant- 
czakiem na czele. 

Po śniadaniu, które się odbyło we „Dworze 
Artusa" goście zwiedzałi miasto i osobliwości 
Torunia. W południe znowu podejmowano ro- 
daków obiadem podczas którego wygłoszono 
szereg przemówień. Popołudniu wycieczka od- 
jechała do Poznania. 

Pod kołami tramwaju. Dnia 9 bm. w godzi- 
nach popołudniowych zdarzył się w Toruniu 
ścinający krew w żyłach wypadek. Oto Duliński 
Walenty, przechodząc ulicą Kościuszki tuż obok 
apteki pod „Łabędziem” wpadł w niewyjaśniony 
dotychczas sposób pod tramwaj, przyczem od- 
niósł tak ciężkie obrażenia wewnętrzne, iż od- 
wieziony do szpitala miejskiego, walczy ze 
śmiercią. 

Łobuze: ja ciska kamieniami na pociągi. W ub. 
tygodniu o godz. 20 podczas przejazdu przy ul 
Chrobrego w kierunku Toruń-Mokre rzucił nie. 
znany sprawca kamieniem do końcowego wa- 
gonu, w którym wytłukł szybę. Inne uszkodzenia 
nie powstały, Natychmiastowe poszukiwania za 
sprawcą pozostały bez wyniku. Dalsze docho- 
dzenia w toku. 1 


Ze Związku Towarzystw w Toruniu. Kalen- 
darz projektowanych zabaw, obchodów i t. p. 
imprez, zgłoszonych do Związku Towarzystw w 
Toruniu jest następujący: 31 grudnia br. Tow. 
śpiewu „Lutnia“ urządza zabawę kostjumowo- 
maskową w „Dworze Artusa". Od 1 do 7-go 
stycznia „Tydzień Akademika". 8 stycznia kier- 
masz w sali „Victoria” urządza Narodowa Orga- 
nizacja Kobiet na dożywienie dzieci szkolnych. 
4 lutego zabawa Związku Niższych Pracowni- 
ków Poczty, Telegrafów i Telefonów. 5 lutego 


Kat. Towarzystwo Młodych Polek urządza zaba- 


wę taneczną w Strzelnicy. 6 maja Kat. Towa- 
rzystwo Młodych Polek urządza wieczornicę z 
zabawą taneczną w Strzelnicy. 


Wskazanem jest, by zarządy towarzystw no- 
towały daty zgłoszonych zabaw i uwzględniały 
je przy projektowaniu urządzenia własnych, a- 
żeby uniknąć niepotrzebnej a szkodliwej kon- 
kurencji. 


Zasłabnięcie. Dnia 6 bm. w godzinach po- 
łudniowych zasłabła na szosie Chełmińskiej w 
Toruniu Gumowska Ewa, zamieszkała w Łąży- 
nie, pow. toruński, którą odwieziono pogoto- 
wiem do lecznicy miejskiej. 


Redaktor „Słowa Pomorskiego" na ławie o- 
skarżonych. W dniu 5 bm. rozpoczął się po- 
nownie proces przeciwko. red. odpowiedzialne- 
mu „Słowa Pomorskiego" Wojderowi za arty- 
kuł zamieszczony w „Słowie” pod tyt. z „Prze- 
szłości szabli gen. Berbeckiego”, który swojego 
czasu został odroczony. Rozprawie przewodni- 
czył dr. sędzia Piasecki, oskarżał prokurator 
Giziński. (Zaznaczyć należy, że poprzednia u- 


Ści z 


chwała sądowa, wykluczająca sędziego dr. Pia- 
seckiego jako przewodniczącago została przez 
prokuratora zaczepióna a następnie zniesiona). 


W pierwszym dniu rozprawy zeznawali za- 
wezwani na sprawę świadkowie z Warszawy i 
to pp.: Zbierański, Studnicki, Guzdraj, Markow- 
ski, Kościałkowski i Jędrzejewicz. Wszyscy 
świadkowie zeznali zgodnie, że jakkolwiek za- 
mach na ówczesną Radę Regencyjną był upla- 
nowany przez Studnickiego, to jednakże na- 
zwisko gen. Berbeckiego nie było wmieszane, 
ani też nikomu nie było wiadomem, jakoby 
gen. Berbecki miał dać do dyspozycji swoją 
szablę. 


W drugim dniu rozprawy po odczytaniu sze- 


regu artykuiów „Słowa Pomorskiego", przesłu- 


chaniu świadka Różańskiego, który po ukazaniu 
się rozkazu, zabraniającego czytania „Słowa”, 
rozmawiał telef. z gen. Berbeckim, przesłuchano 
świadka gen. Berbeckiego. Świadek gen. Ber- 
becki w zeznaniu swojem zaznaczył, że arty- 
kuł „Słowa” był bezczelnem kłamstwem jak 
również i w komunikacie P. O. W., wydanym 
w podziemnej drukarni nie prawdy niema, jako- 
by swoją szablę oddał do dyspozycji zama- 
chowcom. Wszystko to było wymysłem. Pisa- 
no to wówczas, aby mi zaszkodzić, gdyż należa- 
łem do organizacji, którą piłsudczycy i P. O, W. 
zwalczało, Dalej świadek zeznaje — dlaczego 
zmuszony był wydać zakaz czytania „Siowa 
Pomorskiego”; jakie spustoszęnia w armji ro- 
biły artykuły „Słowa“. Po zakończeniu postę- 
powania dowodowego zabrał głos prokurator, 
który wniósł o ukaranie red. odpowiedzialnego 
Wojdera na rok więzienia. 
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Redaktor odpowiedzialny „Słowa Pomorskiego 
skazany na 6 mies. więzienia. 


Korespondent nasz z Torunia donosi 
nam: w trzecim dniu procesu 


przemawiali obrońcy oskarżonego re- 
daktora „Słowa Pomorskiego“ p. Woj- 
dera. Starali się oni osłabić akt oskar- 
żenia dowodząc. że artykuł inkrymino- 
wany „z przeszłości szabli gen. Berbec- | 


kiego“ spowoilował sam generał przez 
ostre wystąpienie w rozkazie do wojska 
przeciwko „Słowu'. Szd po długiej na- 
radzie wydał o godz. 2 i pił w nocy wy- 
rok, skazujący red. Wojdera na karę 6 
mies, więzienia, 


EO O e 


ERE 
, 


Z zebrania zarządu To-Mi-To w Torunia. Na 
zebraniu Tow. Mitośników Torunia przyjęto do 
wiadomości zawiadomienie magistratu o zamie- 
rzonej licytacyjnej sprzedaży 25 ławek za za- 
legiy podatek biletowy z 1. II. 1926 r. i uchwa- 
lono wydelegować p. dia Dziedzica względnie 
jego zastępcę na licytację, by nie dopuścić do 
sprzedaży ławek za zbyt niską cenę i kupował 
w imieniu Ti-Mi-To ławki do wysokości 1190 zł, 

W razie gdyby licytacja nie przyszła do skutku, 
uchwalono zaproponować magistratowi kupno 
ławek z wolnej ręki za cenę kupna, równającą 
się wysokości zalesteśo podatku. Uchwalono nie 
korzystać z oferty Ligi Ochrony Przyrody w 
sprawie przystąpienia na członka. Uchwalono 
zwrócić się do magistratu o oszczędzanie drze» 
wostanu w lesie pomiędzy Cegielnią a Zielęń. 
cem® rzekomo wycinanym w celu stworzenia 


placu pod wystawę ogrodniczą, Uchwalono za” 


ofiarować pomoc miejscowym ks. proboszczam 


w kierunku zbierania funduszu potrzebnego na 


gruntowne oczyszczenie wnętrza kościoła św. 
Jana, św. Jakóba i Panny Marji i zabezpiecze- 
nia stallów w tym ostainim kościele. W końcu 
podano do wiadonłości członków zarządu, że 
nowootworzone konto czekowe w P. K. O, 
Warszawa, posiada nr. 160 263, a gdy nikt wię- 
cej głosw nie zabrał, przewodniczący zamknął 
posiedzenie. ° z 


Pożądane inwestycje. Prace rozpoczęte. nad 
wzmocnieniem konstrukcji żelaznej mostu przez 
Wisłę pod Toruniem ukończone zostaną w przys 
szłym roku, na co do kolejowego budżetu inwe- 
stycyjneśo na rok 1928/29 wstawiona została 
odpowiednia suma. Prace nad wzmocnienie tego 
mostu mają na celu zwiększenie jego zdolności 
przepustowej tak, aby na linię tę można było 
kierować pociągi i 
składzie, ciągnione przez ciężkie typy parowo- 
zów. Poza mostem na Wiśle wzmocnionych zo- 
stanie w roku przysziym cały szereg innych 
mniejszych mostów kolejowych. 


Wykrycie kr. dzieży. Dnia 7 bm. wykryła 
policja fałszerstwo weksla z 1.000 na 5.000 zł, 
na szkodę Gidaszewskiego z Kościany, sprawcą 
fałszerstwa jest S, K. z Torunia. i 

Uszkodzenia autodorożki na szkodę Jadwi- 
gi Tylmanowskiej z Torunia dopuścili się K. A. 
M. St i R. W., wszyscy z Torunia, « Wyrzą- 
dzona szkoda wynosi 500 zł. ` 


Towarzystwo Ubezpieczeń 


towarowe o zwiększonym ; 
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Bydgoszcz, poniedziałek 12. grudnia 1927. 


á KALENDARZYK. 
. t 
Dziś w poniedziałek Damazego. 
`- „Jutro+we wtorek Aleksandra. 
Wschód słońca o godzinie 8. 2. 
` Zachód słońca o godzinie 3. 44. 


>- 


|| BYŻUR NOCNY W APTEKACH. 


_ Od poniedziałku 12. bm, do poniedziałku 
~ 19. bm dyżurują następujące apteki: 
"1 Apteka Centralna, ul. Gdańska, 

- "2. Apteka pod Lwem, Okole, 
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' MUZEUM MIEJSKIE przy Starym Ryn- 

= ku otwarte codziennie od 10-1 i od 5—7 
wieczorem. Obecnie w fuzeum wystawa 
zbiorowa proi. K. £tabrowskiego i p. W. 
Gentil-Tirrenhauer. 


Wypożyczalnia książek „Lektora”, uliva 
Gdańska 141. otwarta codziennie od godziny 
8 rano do6 wieczór. Telefon 1739. 


v 


| TEATR MIEJSKI. 


Dziś w poniedziałek zamiast zapowie- 

p dzianego występu baletu Labana daną bę- 

ł dzie melodyjna operetka L. Falla „Kocha- 

ny Augusty nek", Występ baletu z przyczyn 

od dyrekcji niezależnych odwołano na czas 
nieograniczony. j 

We wtorek pełna uśmiechów „Fura slo- 
my“ Z, Kaweckiego, którą entuzjastycznie 
przyjmowano na sobotniej prem'erze. 

W. środę „Dzwony z Cornsville" czaro- 
wać będą bobactwem melodji, zajmującem 
librettem i efektownemi tańcami. 

Czwartkowy wie*zór wypełni arcydzieło 
St Wyspiańskiego „Bolesław śmiały“, Wię- 
kszą część biletów zakupiły szkoły. 

"W przygotowaniu widowisko jasełkowe 
„Gdy riẹ Chrystus rodzi“ najnowszy: utwór 
Żegadłowicza, w dziale opereikowym zaś 
„Adzeu Mimi“, 


sej 


— (apstrzyk garnizonu bydgoskiego. Z 
okazji 77-ej rocznicy śmierci generała Józefa 
Bema, poprzedzającej sprowadzenie zwłok 
tego bohatera do kraju, spoczywających do- 
tychczas na ziemi tureckiej, garnizon byd- 
goski urządził w przeddzień tej r cznicy tj. 
w sobotę capstrzyk. Oddziały garnizonu byd- 
goskiego przemaszerowały przez ulice mia- 
sta z orkiesirami, poczem na Starym Rynku 
ustawiły się w czworobok, gdzie po prze- 
glądzie, dokonanym przez dowódcę garnizo- 
nu generała Thommeego, wysłuchały prze- 
mówienia porucznika Adamieckiego, ktory 
w krótkich słowach uczcił pamięć bona- 
terskego generała. Odegraniem pieśni wie- 
czornej „Wszystkie nasze dziennne spra- 
wy* capstrzyk zakończono, poczem oddzia- 
ły pomaszerowały do koszar, 

'— Z Muzeum Miejskiego. Wczoraj w 
niedzielę dnia 11. bm. nastąpiło w Muzeum 
Miejskiem otwarcie Jubileuszowej Wystawy 
Zbiorowej obrazów profesora Kazimierza 
Stabrowskiego, w 40-lecie jego pracy ariy- 
słyczrej crez p, Wandy Gentil-Tipren- 
hauer. 

Siedemdzieg'4t płócień 1 kartonów: pej- 

 zaży, portretów, scen rodzajowych i sytnbo- 
licznych rozwieszono w salach wystawo- 
wych. Wystawa zbudziła duże zaintereso- 
wanie wśród zwiedzających. 


— (fiery. W administracji naszego pi- 
E sma złożył p. W, Stachowski na Ociemnia- 
z łego Żołnierza 10 zł., na ociemniałych 10 zł., 
na kuchnię ludową 10 zł, oraz na kościój w 

4: Szwederowie 25 zł. 
Równocześnie prostujemy niedzielną no- 
tatkę, gdzie mylnie wydrukowano, że p. 
Walewski z Salna, złożył 30 zł. na kościół 
w Szwederowie; jest nim właściwie p. Za- 

+ .  lewski z Salna. 

— Fedurowiec Zawadzki przed sądem. 
ż Dziś przed I Izbą Karną rozpoczął się 
i proces przeciwko hodurowcowi Zawadzkie- 
mu, oskarżonemu o używanie szat liturgicz- 
nych kościoła katolickiego, używania ty- 
tulu ksiądz i t. d. Przewodniczy tozprawie 
sędzia Radlowski, eskarża prokurator Me- 
s tólski. i 
ź — Strzelanie o zwierzynę. Towarzystwo 
rE Powstańców i Wojaków „Macierz“ cheąc 
1 przysporzyć funduszów na urządzenie gwin- 
y zdki dla swych biednych członków, urządzi. 
A « lo w ubiegły czwartek strzelanie z wiatró- 
wek a: zwierzynę w Ognisku. Amatorów do 
zdobycia Uustych gęsi, zająca, kaczek tub 
kur, było bardzo dużo. Ale nie każdemu 
udało sie zdobyć premję. Odwiedził też 0- 
gnisko i sprawozdawca  pokłosia, który 
~ strzelając na chybi? trafił, wystrzelił sobie 
ładną. młodą i do tego tł tą; kaczkę. Pó- 
źnym wieczorem odbyło się wręczenie zdo- 
bytych premji Skarbnik „Macierzy“ w ser- 
decznych słowach podziękował tak czion- 
j kom. jak i gościom za poparcie urządzun=j 
Be» ,. przez towarzystwo imprezy. Premje zdobyli: 
o... pierwszą p. Pikierz, drugą „p. Kujawski, 


|. trzecia p. Szulc, czwartą red. Kozłowski, 


piątą Fiolka. 


chód przybyłych 
wych czterech placówek Związku Po- 
wstańców i Wojaków (Macierz, Szwede- 
rowo, Jachcice i Wilczak—Okole) oraz 
gości powitał prezes Lewicki. Ropoczę- 
ły się produkcje, rzęsiście każdorazowo 
oklaskiwane. 
dyryg. Jaworskiego śpiewała dwa razy. 
Deklamowali młodzi i i starsi: 
kówna, Olszewski, 
Mazurek i powstaniec Kałamaja. Re- 


wynosił 31 godzin. 
miec. 
stę p. Dzięczkowski, koncertujący wraz 
ze swym zespołem w restauracji i ka- 
wiarni „Grand Café“. 


wy. 


należący do jury. 
T POI ETER DO EC" 


skiej. 


Chociaż wielu „patrjotom* się zdaje, 


że obchody rocznic narodowych, przy- 
pominające nam czasy niewoli, są już 


zbyteczne. że należy nam' raczej my- 


śleć o Jutrze a zapomnieć o tragicznej 
przeszłości — wypełniona wczoraj po 
brzegi duża sala Patzera na obchodzie 


Powstania Listopadowego była dowo- 


dem. że oprócz „zjadaczy chleba“, ma- 
my jeszcze 


w społeczeństwie naszym 


licznych czcicieli tradycji narodowej 


i wielbicicli Czynu! Są nimi wielkopo|- 
scy Powstańcy i Wojacy. Zarząd ob- 
wodu bydgoskizgo 
obchód, kierując się zasadą, że z prze- 
szłości należy się uczyć, aby nie popeł- 
niać błędów na przyszłość... : 


zorganizował ten 


Tłumnie z rodzinami swemi na ob- 
członków  mieisco- 


„Harmonia“ pod batutą 


Fiol- 
pięcioletni Tadzio 


Kapelmistrz Dzięczkowski pobił 
rekord Światowy. 


Zamiast 32 godzin, grał 33 godziny I 10 minut. 


O godzinie 1 w nocy z soboty na 


niedzielę; zakończył kapelmistrz Dzięcz- 
kowski konkurs gry na wy:.rzymałość, 
by pobić rekord światowy. 


Jak wiadomo, rekord dotychczasowy 
Ustanowił go Nie- 
Pobił dotychczasowego rekordzi- 


Regulamin zawodów był bardzo suro 
Przestrzegali go ściśle panowie 


Drugi wykład religijny na zebraniu Ligi 


Katolickiej wygłosił w piątek, dnia 9. bm. 


p. prof, Góralczyk na temat: „Kulturalne 


znaczenie misyj”. W wyczerpującym refera- 
cie przedstawił mówca liczne dobrodziej- 
stwa, jakie misjonarze katoliccy wyświad- 
czają poganom przez to, że szerzą wśrćd 


nich prawdziwą kulturę, opartą na podsta- 
wach wiary katolickiej Po referacie prze- 
wodniczący, ks. prob. Skonieczny podzię- 
kował p. prof. G. za treściwy i ciekawy wy- 


kład. Następnie p. Górski miał cdczyt o 
misji polskiej w Rodezji, która na mocy 
dekretu Stolicy Apostolskiej stanowi odrę- 


bną prefekturę misyjną, W końcu zebra- 
nia ks. prob. Skonieczny zaznaczył, że na- 


stępny wykład będzie wygłoszozny w przy- 


szły piątek na temat „Katolicyzm w Ja- 
ponji”. 


KĘ WAKGRE WE OC OE U Z 


— Echa lstopzdowe w Szkole Oficer- 
Komendant Szkoły wyraża tą drogą 
podziękowanie wszystkim tym, którzy obec- 
nością swą na uroczystej akademii w Ofi- 
cerskiej Szkole uczcili rocznicę Powstania 
Listopadowego. Nadto za łaskawy współ- 
udział w akademji składa serdeczne podzię- 
kowanie pp. Hermanowej, Miedziszewskiej 
i Tobiaszowej oraz pp. Bergmanowi i Dzie- 
dziekiemu. 


+— Strzelanie z wiatrówek © nagrody, 
które urzadziło Tow. Powst. i Wojaków 
Wilczak—Okole u p. Jaśniewskiej przy ul. 
Poznańskiej 20 dobiega już końca. Wobec 
tego spieszcie tam czemprędzej, bo je- 
dynie w tym lokalu można liczyć na szczę- 
ście i zdobyć piękny prezent gwiezdkowy. 
Nagrody, które są do zdobycia, można oglą- 
dać każdego czasu”w oknie tegoż lokalu. 


— Z klubu mandolinistów „Lutnia”. Dn. 
8 bm. w Domu Czeladzi odbyło się walne 
zebranie klubu mandolinistów „Lutnia“, Po 
zagajeniu oraz powitaniu reprezentantów 
klubu mandolinistów „LŁirenka” przez pre- 
zesa `p. Lemańczyka przystąpiono do po- 
iządku przewidzianego w programie. Za- 
rząd nowowybrany jest po większej części 
niezmieniony. Podczas zebrania zostały 
wręczone dyplomy uznania preżesowi p. A 
Lemańczykowi i sekretarzowi p. F. Lemań 
czykowi. Po zebraniu została wydana uczte 
na cześć klubu mandolinistów „Lirenka' 
Po serdecznem podziękowaniu repr. klubu 
mandol. „Lirenka'* p. Lewandowskiego za- 


|| „DZIENNIK. BYDGOSKI" wtorek, dnia 13 grudnia 1927 roku.  _ 


Powstańcy wielkopolscy czcza 
pamięć bohaterów z r. 1830 i 31. 


pińską; nawet prezes Mazurek, chociaż 


Ej 


ferent oświatowy okręgu bydgoskiego, 
red. Nowakowski zakomunikował ze- 
branym najświeższe nowiny z Genewy, 
gdzie Polacy i Litwini podali sobie ręce 
do zgody. Następnie opowiedział zebra- 
nym o stosunkach, jakie panowały w 
Królestwie Kongresowem przed wybu- 
chem powstania 1830 r. (ludzie pracy 
byli w poszanowańiu, oficerowie żenili 


się z praczkami i szwaczkami, córka- 


mi zacnych wiarusów z armii napoleoń- 
skiej, funt mięsa kosztował 5—7 groszy) 
i o powstaniu samem, szczególnie pod- 
kreślając bohaterstwo prostego Żołnie- 
rza, kiedy wodzowie go zawiedli... 
Pięknem uzupełnieniem obchodu był 
dramat „Noc w Belwederze", odegrany 
przez amatorów ze Szwederowa, a, Wy- 
reżyserowany aamiejętnie przez tamtej- 
szego referenta oświatowego, p. Ucie- 
chowskiego. Role główne odtworzone 
zostały przez . pp. Arcimowicza i Li- 


obarczony pracą. podiał się odegrania 
jednej z ról. Całość wypadła wspaniale. 

Po odśpiewaniu hymnu „Boże coś 
Polskę“ rozchodzili się uczestnicy ob- 
chodu z zadowoleniem do swoich do- 
mowych pieleszy. 


O godzinie 1 minut 10 w nocy z so- 
boty na niedzielę, p. Dzięczkowski 
oświadczył, że już dłużej grać nie może. 
Jury orzekła, że został pobity rekord 
światowy i że p. Dzięczkowski miast 32 
godzin, grał 33 godziny i 10 minut. 
Przez ten czas odegrał on 236 różnych 
utworów. Burzą oklasków nagrodzono 
rekordzistę. Wręczono mu „kwiaty i 
wsraniały wieniec. u 

Publiczność - hurmem 
„Grandkę”*. 


zwiedzała 


kończono ucztę odśpiewaniem pieśni wie- 
czornej, poczem rozeszło Się towarzystwo 
do domu z przekonaniem, iż pomiędzy klu- 
bami mandolinistów „Lutnia“ i „Łirenka* 
będzie nadal panować jaknajlepsza har- 
monja. 

— Ujęcie notorycznego oszusta. Znany, 
kilkakrotnie już karsny za różne sprawki, 
oszust Szpejankowski, który od dłuższego 
czasu ukrywał się i był poszukiwany przez 
połicję, został nareszcie ujęty. Dokonał on 


ponownie całegó szeregu oszustw w.ten Spo- 
sób, że przedstawiał się jako wojażer branży 


rowerów i maszyn do szycia, pobierał od za- 
mawiających zaliczki, lub też odbierał sta- 
re maszyny, oraz rowery do zamiany na no- 
we, kiórych naturalnie nie dostarczał. O- 
szustw tych dokonał on nietylko w Byd- 
goszczy, ale na: całem Pomorzu; najwięcej 
w powiatach: świeckiem i- grudziądz- 
kim. : 


Wieczór pieśni. 


Młody chór kościelny parafji szwederow- 
skiej pragnąc przyczynić się do budowy ko. 
ścioła urządził ubiegłej, niedzieli w Strzel- 
nicy „Wieczór Pieśni". 

Program był bardzo obfity. Chór pod ba- 
tutą organisty Kędzierzyńskiego odśpiewał 
najpierw Kolendę Nowowiejskiego, poczem 
ks. Supiński wygłosił krótkie okoliczno- 
ściowe przemówienie. Śpiewano następnie 
(chór mieszany) „Rusałkę* Chopina i R26: 
peckiego, „Niechaj drzemią różeł* Nowo- 
wiejskiego, zaś chór męski wykonał „Marsza 
Polski“ Karaśkiewicza i „Cichy wieczór“ 
Siedleckiego Duet „Powstanie“ odśpiewały 
pp. Z. Sarnowska i J. Górczyńska: Były też 
i występy solowe na skrzypcach. „Związek 
misyjny“ odegrał p. "Głębocki,,a „Na gro- 
bie* p. Piotrowski. - 

„Jednoaktówka: „Za nic żydowskie swa- 
ty”, odegrano bardzo ładnie. Dobrze też wy- 
padła deklamacja p. Kamińskiej p. t.: „Na 
koncercie”. 

Na zakończenie tak obfitego programu, 
trzy chóry (oddziały I, II i III) odśpiewały 
pieśń „My chcemy Boga"; 

Wieczór Pieśni był nadzwyczaj udały. 
Wykonanie poszczsgólnych utworów tak 
chóralnych jak też i solowych było bez za- 
rzutu. Publiczność, która szczelnie zapełniła 
galę mile wieczór spędziła. „Wieczór Pieśni“ 
zaszczycił też swą obecnością ks. prob. Ka- 
'nopczyński, ` Ą jaa e 


| 
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jest również, jak sam Odol, sporządzona 
na zasadach ściśle naukowyc. Nema 
lepszej pasty, niż pasta do zębów Odol. 
Pasta do zębów U dol działa dezyntekująco, 
zapobiega tworzeniu się kamienia, posiada 
przyjemny smak, nadaje ustom świeżość 
i przyczynia się do czystości oddechu. 
'Trzydziestoletnie studja oraz trzy 'ziesto- 
letnie doświadczenie dają rekojmię wyso- 
kiej jakości pasty do zębów Udol. 


DOMESTIC TEORIA 
Święty Mikołaj w Rodzinie 
Wo 'skowej. 

Ruchliwe Koło Bydgoskie Rodziny Woj- 
skowej pod przewodnictwem p. generalo- 
wej Thommee dało nowy dowód swojej ży- 
wotności. Oto Sekcja Dochodów Niestały ch 
R, W. pod enepgicznem kierownictwem p. 
pułkownikowej kolniaszkowej urządziła dn. 
8. grudnia br pięknę uroczystość Św, Miko- 
łaja, dla dzieci. Sto kilkadziesiąt milusiń- 
skich zapełniło sale Szkoły Oficerskiej, a 
wśród bardzo licznie zebranych gości zau- 

ważyliśmy pp. generałostwa. Thommee, 
gen. Gałeckiego, płk. Pomazańskiego, płk. 
Grabowskiego, ppik. Dembińskiego i wielu 
innych. 

Program zabawy był nader urozmaicony. 
W części koncertowej wziął udział chór 
Szkoły Oficerskiej, który odśpiewał piosenki 
doskonale dobrane do wieku dzieci, poczem 
dzieci z freblówki odtańczyły krakowiaka 
w ślicznych i barwnych kostjumach kra- 
kowskich, 7-mioletnia Hanka Podkowińska 
zatańczyła przepięknie i z niesłychanym jak 
na jej wiek wdziękiem 2 tańce: „Sen motyl- 
ka* i „Taniec z lalką". Całą część koncer- 
tową dzieci gorąco oklaskiwały, a Hankę 
Podkowińską zmusiły nawet do bisowania. 
W przerwach między poszczególnymi nu- 
merami czas umilała orkiestra 62 p.p. 

Po części kóncertowej dzieci odwiedził 
św. Mikołaj, poprzedzany przez niedźwiad- 
ka polarnego, ciągnącego sanie z upom'n- 
kami, dwóch pierrotów t aniołków. Za Św. 
Mikołajem bisgł djabełek. Cały orszak przy=+; 
jely dzieci 'z oznakami szałonego żadowołe- 
nia i radości. Po powitaniu św. Mikołaja 
z dziećmi nastąpiło rozdanie „słodkich 
woreczków, 

O godz. 7 wieczorem zabawę ku wielkiej 
rozpaczy i żalowi dzieci zakończono. 

Po rozdaniu prezentów nastąpiły gry Í 
zabawy, które zakończył „Król Migdałowy“ 

wraz z całym swym barwnie cbranym 


dworem. Gwiazdka 
dla bezrobotnych! 


Chcąc ulżyć rodzinom bezrobotnych w ich 
ciężkiem i trudnem położeniu, postanowił 
Magistrat i Rada M/ejska przyjść im z po 
mocą doraźną, Uchwalono 25 tys. zł. na za- 
kup opału i środków spożywczych. Przy- 
dział odbywać się będzie w następujący spo. 
sób: 

Bezrobotni, zamieszkali na terenie mia- 
sta Bydgoszczy od 1, stycznia 1927 roku i 
zarejestrowani w Państwowym Urzędzie 
Pośrednictwa Pracy przed 1. grudnia br. n.e- 
pobierający Jjakichkołw'ekbąćdż zzsiłków Z 
Państwowego Funduszu Bezrrobocia, otrzy. 
ma'ą przydział w produktach żywności i ©- 
pału. RYŻ, 

Wykluczen: od tego zasiłku są samotni 
oraz osoby obo'ga pici poniżej lzt 18-tu, 
oraz ci wszyscy, którzy po 1. grudnia br. zo- 
stali zarejestrowani w tutejszym Państwo- 
wym Urzędzie Pośrednictwa Pracy. 

Przydział w naturze wynosi: 

1) dla rodzin do 5 głów włącznie 3 ctr, 
węgla, 5 kg. mąki lub 2 ctr. kartofli, 

2) dla rodzin od 6 głów wzwyż 5 ctr. Wę- 
gla, 10 kg. mąki i 3 ctr. kartofli. 

Jako równowartość przycziela sią zamłast 

1 ctr. kzrtofli 3 funty smalcu. 
; Wdowy, zarejestrowane w Państwowym 
Urzędzie Pośrednictwa Pracy otrzymają 
przydział podług powyższych norm. Przy- 
dział żywności nastąpi przez Urząd Opieki 
Społecznej na podstawie Spec'alnych legi- 
tymacj!, które otrzymają bezrobotni w tu- 
tejszym Państwowym Urzędzie Peśrednice 
twa Pracy. legitymacje wydawać będzie 
Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy. od 
poniedziałku, [dnia 12 grudnia br. Przydział 
znaczków na żywność i opał odbywać się bę- 
dzie w Urzędzie Opieki Społecznej w nastę- 
pujących dniach: 

W poniedziałek dnia 12. grudnia br. dla 
bezrobotnych o nazwiskach zaczynających 


sę 


d 


się głoskami od A. do D. 
we wtorek 13. grudnia od E. do H. 
w środę 14. grudnia od I de K. 
w czwartek 15. grudnia od L. do N. 
w piątek 166 grudnia od O. do R,. 


w sobotę 17. grudnia głoska S. 
w poniedziałek 19. grudnia od T. do Z.” 


i 
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moją córkę za żonę, pół mego 

królestwa, czy też szklankę her- 

baty. — Merbatę, o ile to będzie 
herbata 


LWYGRS'e 


sosy zawołał z zapałem rycerz. 


Pokłosie ni iedzielne. 


Mrozik jak wziął, tak trzyma. Wprawdzie 
mówi przysłowie jak Barbara po lodzie, to Boże 
Narodzenję po wodzie, więc spodziewać by się 
należało ulżenia mrozu. ale bywa czasami, że 
przysławia zawodzą, W każdym bądź razie ma- 
my teraa mróz, każdy chciałhy siedzieć przy 
piecu, ale rad nierad, z obowiązku musi wyjrzęć 
na świat Boży, 

Dzięki adwentawi mamy spokój: oby ten 
spokój pozostał czas dłuższy, bo gdy się zacznie 
karnawał, to młodzi (a także i starzy) o wszyst- 
kim zapomną, zatańczą się, a z tego wyniknie 
napewno niejedna tragedja, 

Wczorajszej niedzieli mieliśmy uroczystości 
różnych ilość znikomą. Z „Wieczoru Pieśni", z 
obchodów listopadowych Powstańców i Wają- 
ków i Sokoła IV. osobne sprawozdania podaje. 
my. Po za tem —- nic. Myśli wszystkich skiero- 
wane są obecnie w stronę nadchodzącej gwiazd- 
ki. nic więc dziwnego, że przed ró*nemi wysta- 
wami, stają tłumy przechodniów i przyglądają 
się przez szyby licznym prezentom gwiazdko- 
wym, które chcieliby wręczyć swym najbliższym 
w dzień wigilijny. A nie jeden nie będzie mógł 
speźnie swego gorącego życzenia, bo środki jego 


' nie pozwolą mu na to. 


Więc by zapomnieć choć na chwilę o tro» 
skach į brakach w życiu codziennemi, ucięc od 
ścigających myśli, każdy kto mógł spieszył do lo- 
kali rozrywkowych. Dużo było ciekawych zo- 
baczyć Dzięczkowskiego w Grandce, który pór 
biwszy rekord światowy grając bez przerwy 
przez 33 godziny i 10 minut, grał wczoraj jak by 
nigdy nie. Wszystkich gości oczy skierowane 
byy na rekordzistę, a on w milczęniu spę'niał 
swój obowiązek. Imię jego zasłynie teraz. Gdy- 
by to się stało w Ameryce, to już napewno 
miąłby szereg propozycji, no i dólarów kupę, 
ale u nas. Spojrzenie tylko, 

Teraz, po rekordzie Dzięczkowskiego, spo- 
dziewać się należy i innych amatorów sławy. 

Na pierwszy ogień pewno pójdzie Kłobucki 
z Bristolu, zanim duet japoński od Fwardow. | 
skiego i inni: inni, każdy będzie cheiał-grać jak | 
najd użej i być pierwszym. A jak wszyscy bę- 
dą chęłeli być rekordzistarmi i pierwszymi, to 
kio będzie ostatnim? 


Św. Mikołaj 
w Szkole Oficerskie!, 


Serdeczny stosunek społeczeństwa do szkoły 
zapewnieny. 


Rok bieżący przyniósł wielkie zmiany we` 
wzajemnym stosunku społeczności bydgo« 
skiej do Szkoly Oficerskiej, Wraz z no- 
wem kierownictwem obserwujemy wzrasta 
jącą sympatję bydgoszczan dla szkoły Na 
uroczystościach św. Mikołaja, które odbyły 
się ub. niedzieli widzieliśmy salę przepeł- 
niong „cywiłami* z wiceprezyd. miasta p. 
Chmełarskim, starosta Bereta. itd. na czele. 
Doroczną uroczystość gwiazdkową paprze- 
dził koncert pp. Hech(-Fleufeldwa, prof Re- 
gamey (fortepjan), i p. Suśka (wiolonczeta), 
odegrali trio C-mol Beethovena. Koncertan- 
tów nagrodzono hucznemi oklaskami. £zko- 
da, że p. Heufeldowa nie wystąpiła z grą $0- 
lewa, aby ucieszyć licznych wielbicieli jej į 
pięknej gry skrzypcowej. 

Część wokalną wypełniła śpiewaczka e- 
stradowa p. Czekierska, obdarzona pięknym 
glosem, zakrojonym na miarę bohaterek 
Wagnerowskich oper. Śpiew jej podobał się 
się ogólnie. Bardzo życzliwie przyjęła pu- 
bliczność solo skrzypcowe p. Pennsa. 

Po koncercie odbył się wjazd św, Miko- 
łaja. Całość obmyślone bardzo efektownie. 
Przy obdarzaniu podarkami profesorów 
szkoły, św. Mikołaj (podchorąży Kaia) wy- 
głasza] dowcipne wierszowane aktualja. 
Bardzo dobry był djabeł (podch Radzirh) 
w charakteryzacji, ruchach. i w mimice, 
jak rówńież į niedźwiadek (pedch. Ostrow- 
ski). Dalsze role objęli podch, Zawilski i 
Wiśniewski. 

Nastrój wśród zebranych był bardzo mi- 
ły i serdeczny, bawiono się znakomicie, 


O?chód listopadowy w Sokcie lV. 


Gniazdo IV Sokoła Bielawki, urządziło w 
niedzielę w ssli p. Gończa (Rzeźnia Miejska) 
obchód lstopadowy. 

Z odległych Bielawek przybyła brać 
Sokola, młodzi I starsi, by swą obecnością na 
tym obchodzie uczcić tych, którzy pierwsi 
zerwali się by zrzucić pęta kajdan niewnli, 
Obecni też byli przedstawiciele Okręgu V £o- 
kola druhowie. Gołębiowski i Walle. 

Wiceprezes dzielnicy pomorskiej p. ge- 
dzia Radłowski w świetnym ddczycie dał ja- 
eny obraz przebiegr powstania listopadowe- 
go, za co obdarzony został rzęsistemi okla- 
skami Następnie Tow. śpiewu „Odrodzenie“ 
pod batutą dyrygenta Noskiewicza. odśpie- 
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walo kilka pieśni, kwartet mandolinistów 
odęgrał bardzo ładnie szereg utworów. Nie 
obyło się | bez piramid sokolich wykona- 
nych przez członków gniazda. Bąrdza do- 
brze odegraną została jednoaktówka p. t 
„W katordze”, niemniej ładnym był też o- 
braz alegoryczny „Kucie kos” z ogniami 
sztucznemi Kilka deklamacyj dziewczynek 
przy akompanjamencie skrzypiec stanowiło 
| probram obchodu listopadawego Sokola IV. 
Odśpiewaniem „Raty“ Konopnickiej, zakuń. 
czono uroczysty wieczór, 


Z zebrania Ch. D, w Kruszynie. 


W niedzielę, odbyło się zabranie Ch. D. w 
Kruszynie, Na ogólne życzenie przewodniczył 
zebraniu p. Karwecki, referat polityczny na 
temat chwili biezącej wygłosił p, prof. Jag 
Kaźmierczak, W dyskusji stwierdzono, że obso- 
lutna większość ludnośgi Kruszyna i okolicy 
stoi na stanowisku programu Ch. D., tu i awdzie 
ma tam także swoich zwolenników N P.R. 
Dyskutanci wyrazili życzenie, ażęby w czasie 
wyborów do Sejmu blokować z N. P, R, Wyra- 
żono także życzenie, aby w czasie najbliższym 
odbył się w Kruszynie większy wiec celem po- 
informowania szerszych mas © programie Pol. 
Stron. Ch. D. 

Zebranie miało przebieg bardzo poważny, 
między referentem a słuchaczami panowała zu- 
pe'na jednomyślność ce do poruszonych na tem 
zebraniu zasadniczych spraw polityczno-spo- 
łecznych. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


P. E, Łowin. Zaszła omyłka. Ciągnienie 
loterji ria budowę kościoła w Osieku nad 
Notecią Rd wid się dopiero 14 grudnia. 


Wtorek, dnia 13 bm. godz. 5,30 specjalne 
przedstawienie dla wojska „Krakowiacy i Gó- 
rale". 

Posiedzenie rady miejskiej odbędzie się w 
piątek, dnia 16 grudnia o godz. 19,30, Porządek 
obrad nast: Wybory: 1, Wybór 2 członków i 
tyluż zastępców okręgowej komisji wyborczej. 
2. Wybór po 3 członków i tyluż zastępców do 
obwodowych komisyj wyborczych dla 24 obwo- 
dów. Wnioski; 1. Uchwalenie pokrycia kosztów 
związanych z przeprowadzeniem wyborów do 
[sejmu i senatu. 2. Uzupełnienie uchwały rudy 
miejskiej z dnia ti kwietnia br, dot. zaćiągnię- 
cią pożyczki na roboty inwestycyjne, 


Zjazd Piastowców., W czwartek dn. 8-go bm. 
odbył w Grudziądzu zjazd okręgowy P. S. L. 
„Piast”, na który przybyli delegaci z całego Po- 
morza w liczbie 35. Obradom przewodniczył 
wiceprezes Ledziński zę Świecia (prezes p. W. 
Kulerski z powodu choróby się uniewinnił), 

Referaty wyślosili pp, b. minister adw, Kier- 
nik polityczny, red. Wasilewski organ'zacyjny. 

W dyskusji bardzo długiej zabierali głos pra- 
wie wszyscy delegaci, Uchwalono wotum zau- 
fania naczelnej radzie i gł. zarządowi i wszystkie 
wnioski tegoż aprobowano. 

W dyskusji podniósł red. Wasilewski, że mo- 
żna iść do kompromisu z Ch. D. jak niemniej 
z N. P, R., lecz nie można myśleć o jakim bądź 
kompromisie ze Związkiem Ludowo Narodowym. 


Mili goście, W ub sobotę bawiła w gro; 
dGzię naszym operetka bydgoska i wystawiła 
na popołudniowem przedstawieniu „Kochane- 
go Augustynka” a wieczorem „Dzwony Korne- 
wilskie"'. Widownia teatru naszego wypeini- 
ła się publicznością po same brzegi, bo też de- 
koracje jakoteż i kostjumy były znakomicie 
dobrane. Szczególnie dobrze wypadło pierw- 
sze przędstawienie, Operetka bydgoska mile 
jest widziana w Grudziądzy i nie wątpimy, że 
nas często będzie odwiedzać, a publiczność 
nasza pospieszy, jak zwykle, masowo na te 
przedstawienia, 

Wspóluą herbatkę tylko dla członkiń u- 
rządza N. O. K. dnia 11 bm. w małej salce Ba- 
zaru na I piętrze. Cel: wzajemne zbliżenie się, 
oraz nawiązanie ściślejszych stosunków dla 
wspólnej wymiany myśli oraz żywszej współpra- 
cy. Pragnąc po raz pierwszy ugościć swoje 
czionkinie uprzejmie zaprasza na godz. 5 zarząd. 

Spis poborowych, Wszyscy mężczyźni, oby- 
watele Państwa Polskiego, którzy w: bieżącym 
roku kończą 20 lat życia t. j. urodzili się w 
roku 1907 i zamieszkują stale w Grudziądzu, 
winni zgłaszać się do spisu poborowych, który 
odbędzie się w magistracie, ratusz I, pokój nr. 
28 od godz. 9 do 14-iej w następującym po- 
rządky: 

w poniedziałek, dnia 12 grudnia br. głoska 

saa) 

we wtorek, dnia 13 grudnia br. Er G—K; 

w środę, 14 grudnia br. głoska L—P; 

w czwartęk, dnia 15 grudnia br, głoska R—S; 

w piątek, dnia 16 grudnia br. głoska T—Z. 

Powyższemu obowiązkowi podlegają rów- 
nież mężczyźni w wieku ad 21 do 23 lat, którzy 
dotychczas do spisu poborowych się nie stawili, 
lub nie stawali do poboru. . 

Licytacja drzewa. W czwartek dnia 15. 12. 
br. o godz. 9 przed poł. odbędzie się w leśniczó- 
wce Rudnik sprzedaż drzewa opałowego i użyt- 
kowego, Sprzedaż nastąpi w drodze publicz- | na 
nego przetargu za gotówkę. == Magistrat, za- 
rząd leśnictwa, E, Baranowski. 


| 


Z ŻYCIA TOWARZYSTW. omn 


Polski Związek Kolzjawców P. Z. K., koło 
ruchu, Bydgoszcz. Zebranie miesięczne we 
wtorek, 13 bm o godz. 18,30 w Kasynie Kolej., 
ul. Zygmunta Augusta, Na porządku dziennym: 
Referat wygiosi prezes kolega Jabłoński. 

Cech Fryzjarów i Pzrukarzy. Posiedzenie 
roczne .w poniedziałek, 12 bm. w Ognisku o 
godz. 6,30. Z pawodu ważnych spraw m. in. re- 
ferat: Kasa pogrzebowa. Punktualność i komplet. 
pożedane. 

Haika. Dziś, lekcja śpiewu o godz. 8-ej w 
lokalu p. Jarnatha. 

Sskcja Sportowa Stowarzyszenia Nauczye 
cieli, Członkowie podsekcji łyżwiarskiej uprasza 
się o zgloszenie się do środy, 13 bm. u prezesa, 
celem uzyskania abonentu na korzystanie z śli- 

zgawki przy placu Kochanowskiego. Warunki 
bardzo dogodne. 

wSokóż* V. Gkcls—Wilezak. Cwiczenia od- 
działu męskiego dziś o godz. 7 wieczorem w sali 
gimnastycznej przy ul. Kordeckiego. Komplet i 
punktualność pożadana. 

Tow. Powstańców i Wojaków, Bydgoszcz 
„Mazierz”. Zebranie komisji gwiazdkowej wraz 
z zarządem odbędzie się dziś, w poniedziałek, 
12 bm. o godz, 8 wiecz. w lokalu p. Kocerki, 
Kordeckiego 1, narożnik św. Trójcy. 

Bydgoski Klub Kola,zy, Miesięczne zebra- 
nie w poniedziałek, 12 bm. o godz, B-ej w 
„Harmonji”, Marcinkowskiego 1. Z powodu 
ważnych spraw uprasza się o przybycie wszyst- 
kich członków, Sympatycy milę widziani, 

Tow. Kupców Dełąlistów branży spożywczej, 
Plenarne zebranie odbędzie się we wtorek, dnia 
13 bm. o godz. 8 wieczorem w sali Resursy Ku- 
pieckiej przy ul. Jagiellońskiej 25. Zarazem za- 
mówienia na wszęlkie artykuly przyjmuje ró- 
wnież do wtorku południa Bank Ludowy, Sta- 
ry Rynek, tel. 938. 


Ku przestrodze, Ostrzegamy tych, którzy na 
grucie m. Grudziądza rozsiewają fałszywe wie- 
ści o „Dzięnniku Bydgoskim”, że bezwzględnie 
pociągniemy ich do odpowiedzialności sądowej. 

Liczba abonentów naszych stale wrasta, to 
najlepszy znak, że „Dziennik Bydgoski” w Gru- 
dziądzu coraz to więcej zdabywa sobie zwolęn- 
ników, o czem każdy przekonać się może w 
agenturzę naszej, 


Wystawa drobiu, królików i gołębi, W ub.. 
sobotę otwarto wystawę drobiu, królików i go- 
łębi w salach „Tivołi”. Otwarcia dokonał dele- 
gat Pomorskiej Izby Rolni iczej p. Szczepełski w` 
obecności ks. prałata  Dembka, prezydenta 
Włodka, dow. 16 dyw. ppułownika Rachmistru- 
ka i innych, Wystawa jest dóbrze zorganizowa- 
na, dział eksporatów jest bogaty. 


Z Sokoła Żeńskizżo. Żeńskie Tow. gimn. 
„Sokół* odbyło we wtorek, dn 6-g0 bm. swe 
zwykłe plenarne a ostatnie w tym roku zebra- 
nie, przy bardzo miernym udziale czionków. 

Zągaiła zebranie prezeska dyr. Maciejewska, 
wstępnem przemówieniem, wspominając że w 
szeregi „Sokoła żeńskiego wkrada się jakaś nie- 
chęć, na zebrania przybywa tylko garstka a na 
ćwiczeniach jest pustka, Tak być nie powinno, 
Czcig. Prezeska wzywała nast. gorąco do licz- 
nego udziału, tem bardziej, że czynione są przy- 
gotowania do uroczystego obchodu gwiazdko- 
wego, 

Sekretarka p. Kaczmarkówna odczytała 
sprawozdanie z ostatniego zebrania, jak nie- 
mniej z obchodu l, rocznicy, która wypadia 
wprost «mponująco, 

Skarbniczka p. Dostatnia zdała sprawozdanie 
kasowe, z którego wynika, że na czysto pozo- 
stało 20 zł, 

Gwiazdkę uchwalono urządzić w dzień 
Trzech Króli, 6-go stycznia a kilka pań zaofia- 
rowało dać torty, baby i placki. Wetęp dla dru- 
hen i zaproszonych gości bezpłatny, 

Zabawa karnawałowa odbędzie się 1 lutego 
1928 r. 

Ma to być bal reprezentacyjny, który poprze 
niewątpliwie cały Grudziądz, 

W dyskusji nad temi sprawami zabierały 
głos pp.: wiczprezeska Helena Poznańska, Stru- 
czyńska, Federska i inne, 

Zebranie zakończyło się około 1,30 wiecz. 
Ra odśpiewaniu jednej zwrotki „Boże coś Pol- 
skę”, 

Zachęcić wypada Szan. Panie, aby więcej, | 
jak dotąd interesowaly się „Sokolem“ a już 
szczególnie apeluje się do ćwiczących, Precz z 
ozięb.ością. Pracujmy dla idei sokolej, by to 
nasz najświętszy obowiązek, 


Kolonie letnie dla dzieci w Rudniku, W le- 
sie rudnickim, w którym znajdują się jeziora a 
las ten jest najmilszem miejscem wycieczkowem 
obywatelstwa grudziądzkiego powstać ma ko- 
lonja dla dzieci chorych. W tej myśli w preli- 
minarzu budżetowym na rok przyszły zamie- 
szcza się odpowiednią sumę na ten cel. 

Ażeby urzeczywistnić to zadanie i przepro- 
wadzić projekta, pertraktuje magistrat z władzą 
wojskową o zakup materjałów budowlanych z 
dawnych baraków, które stoją bezczynnie i 
niszczeją — i skazane są ra rozbiórkę, X% 


Mamy nadzieję, że władze wojskowe pójdą 
na rękę naszemu magistratowi w speźnieniu te- 
go zadania i o ile nie darmo, to dadzą ten ma- 
terjał budowlany za bezcen. 


Kotowania Giełdy Zbożowej iTowarowel 
w Poznaniu. X 
` poznań, dnia 10. 12 1927 roku, 
płacono za 100 kg. w zł. 


Żyto Ek PEREDTNSD w 
Pirenea. . o ap poue 46, 15—4 „15 
Jęczmień « » + « 58 3 4 e e - 39 50—41,00 
Jęczmień zwykły ....... . 33,00 —85, 00 
Owies. « . s... - 32,50 —34, 25 
Mąka e 65 proc. z wor. stan. 00, 00-—57,50 


m p - 00,00—R600 
Mąka WSR: GB - + « 0 «e 0 e e + 67,50 -7150 


Otręby żytnie "eo ee e © 6 » + 28.00—29.00 
pszen. « 2.0.0 eo o o» * 27. 50—28, 50 
Rzepak ......e.e8 o’. 60,00—67,00 
Ag polny + > » © o » e o » 2 48,00—53 00 
Groch Vietorja * oe + e e » » + 61 ,00-—82,00) 
Ziemniaui jadalne - .oe.. — 
Ziemniaki tabryczne 16% e... 580-- 6,00 


Giełda warszawska å 


z dnia 10 grudnia 
Akcje: w złotych: 


Bank Polski. « « » © a e» » . 151,50—154 75 
Bank Dyskontowy + ea. we. —130,00 
Bank Handlowy. « * » eeg o —128.00 
Bank Przem Irowski: oso e —106,10 : 
Bank Zachodni . +... — 0,50. 
Bank Zw. Sp. ah. + o è » » £9,50— 9,00 
W, T. F, Cukru - - - de o ĝe —81.60 
W. Ts Węyla * PEETOW CPE 9 —i09,00 
Nobel: <ete sle e Zkolioick ole — 4300 
Lilpop e... e... 39,50— - 9,25 
Modrzejów e O eo oW a a OTe zm 9,0: 
Ortwein « 2000. 0 © a a © 12,25 — 12,50 
Pocisk + +: o sa e oe 6 o 1 — Yi 
Starachowicę » o e o ò e e o - 66,50— 67.25 
Żyrardów «6.0 8 6 o wl. © —- 17,50 
Borkowski e © e © © © » © « © 3,80— 3t5 


Bank Fozski płacił dnia 12 grudnia za: 


dolary amerykańskie 8,85—8 84 
funty szterlingów X 43.334 
franki szwajcarskie 171,417 
franki francuskie 34,940 
marki niemieckie 211,626 
guldeny gdańskie 172,054 
szylingi austrjackie 125.110 
liry włoskie 48,134 
korony czeskie 26,298 


Ceduta Urzędowa Glełdy Pieniężnej 
w Poznaniu. 
"POZNAŃ, dnia 10 grudnia 1927 roku. 


g proc. Pożyezką konwersyjna 65,50 

87 Oblig.: miasta Poznama © ` ©" —— 91,30 

Be golaruwe * "listy Pozn. Ziem. Krede 
| **1'92,70— (za 1 dolaro 577% 

5 proc.: Pożyczka prem. serja IL —66.09 


Bank Związku Spółek Zarob. I—XI em. dz! 

90— 
Arkona I--V em, 270 
Hartwig Kantorowicz T--II em. — 5,50 
Dr. Roman May II—V em. 11650 


Piechcin Fabr. Wapna i Cement. I em 7,0 
100,— 
23, — 


Pozn. Spółka Drzewną í -Vll em 


Unja idaw: Ventzki) 1—III em, 
ao sb wi: ła. 


St. L Szukalski, PN: 


Bydgoszcz, dnia 10. 12. 1927 roku. 
F-a St Szukalski, Bydgoszcz, 
płaciła w ostainich dniach za: 


Koniczyna czerwona « o. o « « + «209-200 
Koniczyna biała » + » + +» os e. « 1:0— 50 


Koniczyna szwedzka « e + «s. « 300—$'4 
Konigzyna żółta chmiel. ołuszez, « . Lf170 
ONA żóita chmiel w insk. « « 75-- 85 
Inkarnnetka akon io + za + 140— 160 
Przelot pospolity « « « « « « s o. .281—240 
Rajgras angielski Krajowy +: o © « « 80—100 
Tymoteusz e -« » + » dr. eo 482. 59 
Wiezka zimówa « » s « « - 1 1... 80— SO 
Wyka latowa. e- « « «+2 « + « 85— 87 
Peluszką « - « » « . . . . 0 6 Bim 368 
Seradela +. «114.1... 20— 21 
Groch Wiktorja >» » « « « « . «.. . 10— 99 i 
Groch polny mały s « 1 1 4. . . 48—- 5: 
Groch zielony Folger * « + « « « « . 60— 70 
Gorczyca - dar SSIESNKOOZE MI GE 
Rzepik latowy „$ - . 12.1... Bi T0 | 
Rzepak zimowy © « « « « 1 1 4. . 60— 65 
Siemie lniane » s « « « 2 2 124. . 72— 80 
Łubin żółty « «aaa 44 4 5 20— 80 
i peł ea: oh A a aia EN 0, EA] 
abubialy siie esa W a we a EN 
Mak niebieski JOOOOODESIE 021120 
Proso 3 + "+, 0909609 0 3 4 Śl 42 | 
Tatarka den Seo 21 MS EAEÓ. * 386— 40 
Konopie « « « + + «: « «41... 2. | 
Wszystko za 10) kg. 
a a 
Teepee A 


KALENDARZYK TEATRALNY, 


Poniedziałek 12, 12. Kochany Augustynek | 
ce 

Wtorek 13. 12. Fura ali WTZ 
Środa 14. 12, Dzwony z Cornevillę, 
Czwartek 15. 12. Boleslaw Śmiały, | 
Piątek 16. 12. Fura słomy. 3 | 
Sobota 17. 12, godz. 4-ta Zaczarowana Kró- | 
a PE: niższe). 

obota, 8. Dzwony z Gornevi| b 
Niedziela 18. 12, godz. ir) Źlciątowają 
Królewna (ceny najniższe), 
Niedziela 18. 12. godz. 4-ta Bolesław Smia- 
ły (ceny zniżone). 
Niedziela 18. 12. godz, 8.ma 
stynek (ceny zniżoene), 


Kochany Augie | 


idy 


Str. 10. 


w skrzynkach 100 ft. netto 
3% zk. 


ygdlingi 


Kr. 285. 


| krótowa ikierów | 
Nastójka 


z owocami 


PAN 
Y Pod dzwcnezkiem À 
J ŚR z beczki oraz; 


U UMJĘO Jest najlepszym i najtańszym proszkiem myćlanym. 


30199 |] 
Í 3 21706 


piwo Pilzeńskie, /f 


Również b (TZ DEE MO G CZE KI A A E Breń I amunicję 4 l. Twardowski. A 
po cenie fabry: znej poleca po niskich cenach NE 4 


in 


Szanownym Czytelnikom „Dziennika $| E. 


: Jahr, Dworcowa 18b. 
Bydgoskiego“ we Wysoce podajemy | 


Pranie reczne i prasowanie na Sdiynma 


wyłonznie czyste i po nalniższych cenach. 
- bielizna będzie odebrana i dostawiona. 
$ Zgłoszenia na pocztówce do (30151 


B 
f 
g 
i Ewang. Przyłułku dia Dziewcząt 
R 
A 
p 


(dziś) 5.2 mił poleca 


Bydgoska Wędzarnia Ryb 


ul. Kwiatowa <£. vełefon 1426. 


m EA PEN FMC DAB NN ZDALI 


KPRPĄDAKGBYDADABĄ 
| 66 
994 gel $ 


Fabryka Perfum i Kosmetyków 
STAROGARD 


poleca mea szwykeazciice 
Wady Mawwyicażcbwyce 


adag Molosi 
ersam 2920 


papapapapde 


do łaskawej wiadomości, iż otworzyliśmy 
we Wysoce 


Ag 


Dziennika Bydgoskiego” 


którą prowadzi 


p. Władysław Błoch i © 
obwodowy mistrz kominiarski B l aki I 
Wysoka pow. Wyrzysk. | 
g 
B 
g 


Bydgoszcz-Czyżkówko. 


B. KisyiuW. Cla 
Gniezne 


Wszędzie do nabycia! 
Hurtownie i detaficznie poleca: 


Handel wia 31,88 
Leona Bydłowskiego 
Bydgoszcz, Diuga 28. 


choinki 
wielki wybór, w różnych 
wielkościach i ladne po- 
leca Roman Kruk, Nowy 
Rynek. F-15981 


(29823 


Pietrnścy w Kowalew tor "i 


Przyjmowanie zamówień za natychmiastową zapłatą 
na „Dziennik Bydgoski“, 


GER KZ OB SM BOI CH TE GEY EM M FEE RER 


SDĘBABABAE 


Epara 


SEU 4 


4 LJ e na życie, od nieszczęśliwych wypadków. odpowiedzial- p 
awiera u ez ieczenia ności cywilno-prawnej od ognia, gradobicia, od kra- k 

3 dzieży z włamaniem oraz ubezpieczenia samochodowe. 

Jest jednym z najpoważniejszych zakładów ubezpieczeń w Polsce, jest zakładem ubezpieczeń | 

czysto polskim, posiada poważne rezerwy w lokatach pupilarnych, 11 własnyca gmachów w stolicy, w naj- $ 
większych miastach Polski i w Gdańsku, posiada pierwszorzędne długoletnie stosunki reasekurącyjne | 


zagraniczne, przedstawia idealnie pewne gwarancje. 


Najkorzystniej ze wszystkich krajowych i zagranicznych Towarzystw w Polsce zwaloryzowała § 


„VESTA“ przedwojenne ubezpieczenia życiowe. 
3-go Maja 36 -—- KRAKÓW. Straszewskieco ¿8 — LUBIAN. Krakowskie Przedmieście 39 3 


° 
ziały: 
e LWÓW. D'ugossa 1 — ŁÓDZ (życie. wypadki, odpow. samoch.) Piotrkowska 81 — (ogn, 


kradz.) Piotrkowska 90 — POZNAŃ. (ozn. kradz) Gwarna 19 — (grad) Ratajczaka 36 (życie, wypadki, odpow $ 
samoch.) Ratajczaka 7 — WARSZAWA, Mazowiecka 13. (28516 || 


BYDGOSZCZ. ulea Dworcowa 30 — GRUDZIĄDZ, Plae 2$ Stycznia 10 — KATOWICE | 


Reprezentacje i agencje we wszystkich większych miastach Polski. ; 


BANK WZAL UBEZPIECZEŃ | T-WOWZA UBEZPIECZEŃ 
ROK ZAŁ. 1873. OD OGNIA « GRADOBICIA 


ROK ZAŁ. 1920. 


POZNANIU 


Zbiór składek za rok 1926 tj. rok ostatni, za który dokonano zamknięć | 
rachunkowych, uczynił około 10009900 zi. i 


Poszukiwani zdolni i rutynowani akwizytorzy i agenc l 


NENEZ 


w 


Ace 7 


RZECE 


TERNE 


Napisowy wiersz tlusty 29 groszy, każde 
dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr —= 1 słowo — 
i, w, z, a == każde stanowi słowo. 


W R a PNY A e i EE, 


| Ogłoszenia większe pod niniejszą rubryką ob icza się na mm o 106/, drożej. 


bapi OERR 


Dla poszukujących posady 20%% zniżki. — 
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9 
przed południem. 


TEKS" 


OT arg he enn 


Dia panny 
przystojnej wykształconej 
i muzykalnej pos. browar 
na parterze lub pierwszem | Ì kilka realności poszuku- 
piętrze. Śniadeckich 43a|'8 odpowiedniej  partji 
Jaszezuk. 40978 | Piotr Mrówka, Bydgoszeż 

____ | Gdańska 24. 80172 


t lub 2 pokoi nmebl z te- 
lefonem, elekt”. światłem 


Fryzjerski 
pomocnik i ft yzjerka na 
stałą posadę mogą się 
zgłosić. Piotrowski, ulica 
Poznańska 28, 30179 


Buchalter = biiansista 
zakłada ksiegi handlowe, 
reguluje zaległości, zesta- 
wia bilanse, prowadzi 
również księgowość w po- 
południowych godzinach. 
Łask. zgłosz. pod „Kie- 


À Domy 

w kazdym punkcie mia- 
sta od 5000 zł wzwyż po- 
leca „Ostoja” Królowej 
Jadwigi 4. 16127 


Majątex 
380 mórg dobrej Średniej 
częściowo żytniej ziemi. 
Młyn wodny tartak żywym 
i martw. inwent. komplet. 
Prywatne 140.00 wpłaty 
45,000 reszta na kilkana- 
ście lat. Dom z interesem 


PGLECERIA 
Firma „Wawelć: 
£zlifiernia szkła i luster 
właśc: Feliks Balcerkie- 
wicz Bydgoszcz, Dworco- 


Kurtka 
kożuchem podszyta na 


Potrzebna 
panienka do szycia bieli- 


wa nr. 5. Wykonuje się 
pod kierownictwem facho- 
wych sił, wszelkie zamó- 
wienia w zakres szlifier- 
stwą szkła wchodzące t.j. 
lustra, witraże, szyby de 
samochodów, urzadzenia 


w dobrym punkcie 15 000. 
Dom narożny z oficyną 
ogrodem 10000 wielki wy- 
bór posiada Merkur. Szko- 


dlarski, Dworcowa 53, 


30085 


Sprzedaż w sklepie Mar- 
kowski, Dworcowa 36. 
16115 


Z powodu 
braku miejsca sprzedam: 


rownik 100” do filji Dz. 
Bydg. Dworcowa 2. (I6112 


Potrzebny 
zaraz egzaminow. werk- 
mistrz ślusarski, nieżona- 


zny damskiej Aleje Mic- 
kiewicza 1 skład. 16118 


' Służąca 
potrzebna zaraz. Lewan- 


dowska, Długa 30. (30208 


Pokój 
do wynajęcia. Chwytowo 


Dia Niemki 


panny przystojnej lat 28 


z ziemiańskiej rodziny 
pos. gotówki 60.000 zł po- 
szukuje odpowiedniej par- 


sypialki 475 zł, jadalki,|ty, do warsztatu śŚlusar- nr. 18. 30183 |tji Piotr Mrówka, Byd- 
VEEE, salwy wh HET: Z powodu a oje męskie, bufety, skiego w mniejszem mieś- — > goszcz Gdańska 24. 30173 
Erda nrżystent RL ai choroby sprzedam - mój| biurka, sekretarki, garni- jcie w Poznańskiem. Po- POSADY 4 LL 
nach REY epayi 30186 | młyn i 4 morgi roli lub | tury pluszowe, lustra tre- sada stała. Z,głosz. proszę POSZUKUJĄ f Ek Dla wdówki 


Gma. snan r 

Zawiadcemienie!. . 
Sprowacziłam najnowszer 
go systemu szwajcarskie 
maszyny, do męreżki, Ma- 


„wydzierżawię. Oferty do 


Dzien. Bydg. pod „Sprze- 
dam“, f 30139 


33 morgowe 


mo, krzesła. bujane, konie 
na biegunach, meble biu- 
rowe, trzyczęściowe szafy 
do rzeczy, kanapy 55, le- 
żanki 55, kuchnie 55, szafy 


skierować do Dz. Bydg. 


pod „W. 111°. (30191 


Szofera 


Książkowa 
znająca wszelkie prace bin- 
rowę, pisząca również na 
maszynie, poszukuje zaraz 


23: wsio: cze w UE 

Sala Wicherta | 
w drugi dzień świąt je- 
szcze wolna, do wynaję 


młodej pos. mały dom i 
30 0 zł. poszukułe odpo- 
wiedniej partji Piotr Mró- 
wka, Bydgoszcz, Gdańska 
24. 30174 


szyny ie prześcignęły 0 |gespodarstwo z powodu |do rzeczy 48, wertiko 45, |lecz tylko z dłuższą prak- | wzgl od 1. stycznia odpo-|Cia na zabawę.  E-ll7 RA 
cale nieho. pręcyzję mar |Śrasgo przedsięwzięcia | łóżka 15. łóżka dziecięce 13 |tyką Ślusarską przyjmie | wiedniei posady. Praktyka Dla jedynaczki 
szyn Singera. „Od 1 grur|jest tanio na Sprzedaż |umywalki 26, dywany 65, | zaraz „Alfa fabryka płyt | pilkoletnia. Referencje po Pożyczki córki właściciela kilku 


dnia przyjmuję „wszelkie 
prace w Zakres mereży 
karstwa , . Maszynowego 
wchodzące. „Pracownie 
bielizny i akryć damskich 
jak również „prywatnej 
Sz. Klienteli polecam mo- 
ją pracownię. Wysocka, 


Bienkiewicza 11. j (15788 
| SPRZEDAŻE / 
DT WEJ ty GEE 
Kamienice 16132 
w centrum Bydgoszczy 
Jl piętr. dochód 310 zł, ce- 
na 35 tys. zł. 2-piętrowe 
c cyny dochód 600 zł. ce- 
na 65 lys. zł. I-pętrowy z 
ogrodem. z interesem ko- 
Jecnjaluym, mieszkanie wol- 
ne cena 12 tys. zł. Iil-ptr. 
dochód 480 zł, cena 50 tys. 
l-piętr. bez długu mieszka- 
nie wolne {0 tys. zł. l-ptr. 
dochód 130 zł, cena 15 tys. 
li-piętrowa, 18 lokatorów, 
eccna 15.600 okazja Biuro 
„Prawo” Dworcowa 82 


Rtszkowski. Dr. E. War- 


minskiego 24. 16110 


. Dem 
parterowy wraz z chlewa- 
„mi, szopami i stodołą oraz 
ogród:i 2 morgi ziemi na 
sprzedaż na przedmieściu 
Bydgoszczy. Adres wska- 
że Dzien. Bydg. (31169 


Baczność ! 
W wielkim wyborze sza- 
fy, szafonierka, bufet, stół 
okrągły rozsuwany na 24 
osób,. stoły ma oniowe, 
stoły, krzesła, lustro tre- 
mo, lustro do kawiarni, 
biurka, leżanki, kanapy, 
płaszcze, ubrania itd. Skład 
komisowy, Chrobrego 12. 
16133 > 


Młyn 
parowy 200 etr. przemiału 
70.000 wpłaty sprzeda biu- 
ro Centralne Dworcowa 
69 tel. 850 Nowakowski. 
` 16114 


I 


gramofony, drążki dofiran 

na raty i zamianę. Okole, 

Jasna 9, dom ‘tylny, part. 

lewo. 7 minut od dworca. 
30170 


ara, i a IRA Ę 


Kupię 
używaną sztankmaszynę. 
Mikicki, Sępólno. (28814 


Boszukuję 
maszyn rzeźnickich uży- 
wanych lecz w dobrym 
stanie, motor gaz., olejny 
lub benzynowy Rutter 
i Wilk. St. Lasecki, Sę- 
pólno (Pomorze). 29999. 


BCE 
$ WOLNE É 
Poljera 
na meble który umie do- 
brze polerować potrzebuje 
Kępa, Mazowiecka 43. 
16117 z 


fotograficznych, Garbary 
nr. g-3. 30190 


Fryzjerski 
pomocnik który chce się 
wydoskonalić w damskim 
czesaniu może się zgłosić. 
Of. pod „P. P. 23 fryzjer” 
do Dz. Bydg. 30177 


Chiopie< 
do posyłek może sie zgłosić 
Gdańska nr. 4t, fabryka 
szczotek, . 16124 


Kobieta i 
do prac domowych na 
kilka dni za Koy, Za- 


|płatą może się zgłosić. 


Bobowska, Plac Teatral- 
ny 3 III lewo. 16119 


służąca 
umiejąca dobrze gotować 
potrzebna zaraz. Adres 
wskaże filija Dz. Bydg. 
Dworcowa 2 


16131! Król, Jadwigi 4. 


ważne. Lask. zgłosz. do 
Dzien. Bydg. pod „R. G. 1928“ 
30186 


Kasjerka 
z kil.oletnią praktyką, 
znająca dokładnie sprawy 
bankowe i wekslowe jak 
również książkowość, po- 
szukuje odpowiedniej po- 
sady. Łask. zgłosz. do Dz. 
Bydg. pod „M. R. Ruty- 
nowana”. " 30185 


Skład 

próżny z mieszkaniem w 
dobrym punkcie tanio do 
odstąpienia „Ostoja“ Król. 
Jadwigi 4. 16129 

MIESZKANIA a 
_ Mieszkania 
4 i 5 pokojowe komfor- 
towe na dogodnych wa- 


runkach wskaże „Ostoja” 
16126 


5000 zł na 1 łub 2 lata na 
majątek ca. 400 mórg po- 
szukuję na dobrą gwa- 
rancję. Oferty pod „S. W. 


|Pożyczka* do Dz. Bydg. 
30176 


Nagroda 
za wskaz nie zagubionego 
psa, polowczyka, suka 
sześciomiesięczna biało- 
bronzowa. Uprasza się o 
podanie adresu nieprawego 
pos adacza wspomnianego 
bia do biura .,Kurjer* ul. 
Parkowa, lub do najbl'ższ 
Komisarjatu. 16118 


Panna 
lat 21, blondynka, przy- 
stojna, posiada kompl. wy- 
prawę, pragnie zapoznać 
inteligentnego pana w celu 
ma:rymoń alnyim. Panowie 
na serjo myślą y, raczą 
łask zgłosz. z futografją na- 
desłać do Dzien. Bydg 
pod „H. Sz. 21%. (30164 


realności i składu jub'ler- 
skiego poszukuje odpo- 
wiedniej  paitji Piotr 
Mrówka, Bydgoszcz, Gdań- 
ska 24. 39175 


Złotych 3 003 


jako hipotekę za 129% ro- i 


cznie wypożyczę w zamian 
oddania mieszkania 2-3 
pokojowego. Oferty pod 
„A. B. 3000“ do Dziennika 
Byag. 380107 


3000 zł 
pod pewną gwarancją na 
procent podług umowy 
poszukuję. -Informacji u- 
dzieli „Ostoja“ Krol. Jad- 
wigi 4. ` 16128 
: orai i 
kolczyk zgubiono dnia 10. 
od Plaeu Pias owskiego 
do ul. Bocianowo za wy- 
nagrodzeniem do oddania 
Bocianowo 26 Zielewicz. 
16124 


PR 


Nr. 28 5. 


Dotc prywalny 


załatwia wszelkie, choćby 
najtrudniejsze sprawy są- 
dowe, karne, procesowe, 
spadkowe, hipoteczne, 
wałoryzacyjne, kontraktó- 
we,  spółkowe, najmu, 
podatkowe itd., ść aganie 
należności i udziela po- 
rady prawnej. 


St. Banaszak, 
Bydgoszcz; 


al. Cieszkowskiego 2. Tel. 1304 
Długoletnia praktyka. 


LECEKIA 
Kaszel-Chrypke 
prędko leczą cukierki 
piersiowe wyrób aptekr- 
rza W. Paździerskiego 
„Pektus“ miodosłodo-śla- 
zowe, blas,anka 1,60, pacz- 
ka 55 gr. Thomsona Eu- 
calypto - mentolowe pacz- 
ka 46 gr. Sprzedaż w 
aptekach, drogerjach. 

21249 


3 Kapelusze 
wielki wybór, najnowsze 
fasony — ceny konkuren- 
cyjne — poleca Wytwórnia 
kapeluszy Kazimierz Še'fert. 
Bydgoszcz Długa65.(F22603 


Kapelusza 
męskie, damskie przyjmuje 
'się do prze!asonowania ma 
najnowsze fasonv Długa 65. 
(F22604 


Plaszcze 
ubrania. jupy. spodnie try- 
Kotarze, czapki i wszalki- 
attykuły męskie kupisz naj- 
taniej za gotówkę czy na 
raty w magazynie konfek- 
cji Poznańska 34, (29140 


Dziecięca 
sukienki wykonuje prędko 
elegancko, niedrogo War- 
szawska pracownia Z. Jost 
Plac Piastowski 12. (16088 


Zabawki 
drewniane hurtownie i de- 
talicznie 660 wzorów po- 
Jeca. Wytwórnia „Wiol” 
Sienkiewicza 44, Żaądać 
cennik, 15835 


6 totogratji 
2 zł, 6 pocztówek 3 zł, 
portret 2zł poleca „Wiol* 
Sienkiewicza 44. F-15834 


Fortepiany 
strojenia 8 zł wykonuję 
wszelkie reperacje. Pierw- 
szorzędnereferencja pocz- 
tówka wystarczy: Zastęp- 
ca firmy Sauera, St. Frei- 
tag, Poznańska -8. (29669 


Najtańsze źródło zakupu 
-w wielkim wyborze kom- 
pletnych pod gwarancją 
dęb.: jadalni, sypialni, 
pokoi męskieh, kuchni 
oraz mebli pojedyńczych, 
także wyściełane solidne- 
go wykonania na dogo- 
dnych warunkach poleca 


Ignacy Grajnert, 
Bydgoszcz, (9574 
Cwercewa 8. Tel, 1921. 


Futra 
wszelkie wykonuję, prze- 
rabiam, odnawiam i re- 

eruję elegancko i tanio 
(Gdańska 48, Pracownia. 
__ F-158.9 


r Jan Janicki 

zakład krawiecki, Byd 
goszoz, ul. Hermana Fran- 
kego la, tel. 62) przy 
Placu Teatralnym, wszel- 
kie pracs wykonuje się 
szybko ł solidnie, 28765 


Pracownia 
pończoch i swetrów wy- 
'rabia wszelkie fasony u- 
brań i bielizny — posiada 
zapas pończoch, Nakiel- 
ska 118. | 30070 


4 SPRZEDAŻE 
899 mórg 
szennej ziemi w tem du- 
ła łąk zabud. wielkie mu- 
rowane, robotnicze dla 9 
familji inwentarz 23 koni 
65 bydła 60 świń, parow- 
ka, ślicznie położone bez 
długu cena 410.600 złotych 
wpł. 200,00 i aużo innych 
na odpowiedź znaczek 
Biuro pośrednicze Gra- 
bowski i Ska, Lubichowo 
Pomorze. 3009 


| 


Okazyjne malatki. 
O:ob'śeie zbadane 260 mórg 
I kl. budynki, ziemia pszea- 
na. 8 koni 22 bydła 30świń, 
martwy z parowym garni- 
turem nadkomp etny, ko- 
munikarja dobra, 150000 zł; 
230 mórg pszennej, budynki 
I kl. 6 koni, 19 bydła, 25 
świń i martwy z parowym 
garniturein, komplet y 
1200090 zł wpłata 8030 zł; 
190 mórg pszennej, bu- 
dynki I kl. koni 7. bydła 23, 
świń 25, martwy nadkom- 
p'elnv 85000 zł wpłata 
4500 zł resztę na kika 
lat, 170 mórg buraczanej, 
budynki I kl. koni 5, bydła 
16, świnie, drób. martwy, 
nadkompletny 85 00 zł 
wpłata 50000 zł, 100 mór r 
pszennej budynki I kl. 
koni 4, bydła 8. świń, 15, 
martwy, , nadkompietny 
65600 zł wplata do umowy 
85 mórz pszennej, budynki 
I kl. kom 2, bvdła 6. imar- 
twy kompl. 25000 zł wpłata 
połowę i wiele innych do 
kupna i dzierżawy poleca 
i przyjmuje największe 
biuro pośrednicze , Pogoń”. 
Dwor'owa 80. telefon 1815 
Znaczek na odpowiedź. 


Majątki ziemskie 
od 20—1000 mórg na bar- 
dzo korzystnych warun- 
kach na sprzedaż. Lu- 
biewski, Toruń, św. Ja- 
kóba 17, telefon 847, 

29616 - 


Folvark 
310 mórg pow. Wagrowiec 
20 mórg łaki, dom 7 pokoi 
bu tynki murowane. sprze- 
dam za 1600 0 zł lub zat 
mien:ę na kamienicę. hote- 
w Bydgoszczy, Toruniu. 
Inowrocławiu, Gnieźnie, 
Sowiński, Poznań Sew Miel- 
żyńskiego 25 tel. 22-63 
mieszkanie prywatne tel. 
32-09 2955 


Wile 
domy mieszkalne i z in- 
teresami przy wpłacie 
180 0—65 000 zł. na sprze- 
daż, Grundtke, Bydgoszcz, 
Śniadeckich 33, róg Dwor- 
cowej. F-16121 


Okazja! 
Dom z wolnym składem 
mieszkaniem i ogrodem 
wprost od gospodarza wy- 
dzierżawię. Sokołowski, 
Plac Wolności 2. 16011 


Dom 
z ogrodem za 7C00 zł na 
sprzedaż. Popielski, No- 
wodworska 24. 3009 


Dom 
piętrowy w Mroczy tanio 
na sprzedaż. 1 sklep i mie- 
szkanie od zaraz wolne. 
Zgł. Muszyński, właściciel 
Bydgoszcz, Nakielska 16. 
30100 


Dom 
II ptr. blisko placu Tea- 


tralnego za 50.000 ziotych 
sprzeda sokołowski, Plac 
Wolności 2. 16096 


Nieruchomość 
składająca się z 2 domów 
położonych w rynku a 2 
sklepach w mieście powia- 
towem z wolnem mieszka- 
niem, czysty dochód ro- 
cznie 4.800 zł od zaraz do 
sprzedania. Of. pod „N.N.* 
do Dzien. Bydg. 16090 


Okazja! 
Dom z piekarnią z wol- 
nem mieszkaniem za 10 
tys. sprzedam zaraz. Za- 
kabłukowski, Plac Po- 
znański 3. 30050 


< Skład 
kolonjalny dobrze prospe- 
rujący z mieszkanięm 


spiesznie na sprzedaż. 
Adres wskaże Dz. Bydg. 
30154 


Nowy dom 


II piętrowy, wolne mie- 
szkanie sprzeda za 20 000 
zł. Sokołowski, Plac Wol- 
ności 2. F-16097 


ow a A 


Resztówka 


i|172 mórg dom 12 pokoj, 
jl inwentarz 85000. Szarek, 
Dworcowa 90. F-1.102 


Skład 


kolonjalny z towarem i 


mieszkaniem za 2500 zł 


sprzeda Popielski, Nowo- 
dworska 24. (30098 


Piekarnia 


w Inowrocławiu w pełnym 
biegu, zaraz do objęcia z 
[powodu wyjazdu. Adres 
6) wskaże Dz. Bydg.  8U105 


„DZIENNIK BYDGOSKI“ wtorek, dnia 13 


Handel obuwia 
w Bydgoszczy na sprze- 
daż. Konieczny, Sienkie- 
wicza 16. Tel. 412. „(29926 
| a a ai aa 


jablka 
wyborowe tanio sprzeda- 


f od 10 funt., ul. Weso- 


a 6a od 16—18. — F-15752 


Fortepjen 
„Bechstein“, używany 
sprzeda Majewski, ulica 
Pomorska. 65. (F-16075 


Sypialka 
artystyczna nowa z .po- 
wódu choroby tenio na 
sprzedaż. Oferty „K. 8. 7” 
do filji Dz. Bydg. Dwor- 
cowa 2, 16079 


Pianino 
mało używane korzystnie 


na sprzedaż. Koerdt, Król. | i 


Jadwigi 4b. F-15974 
Szafę 


szafonierki, łóżko, stoły, |. 


biurko, lustra, etażetki, 

obuwie, garderobę sprzeda 

Komis, Sienkiewicza 44. 
16080 


Samochód 
Benz 6 osobowy w dobrym 
stanie od zaraz korzystnie 
na sprzedaż Edwart Holl- 
mann piekarnia Rajkowy 
poczta Pelvlin p. Tczew. 
29830 


Maszynę do pisania 
kupicie najkorzystniej w 
składzie urządzeń biuro- 
wych St. Skóra i Ska 
Bydgoszcz, Hotel pod 
Orłem”. (23725 


Samochód 
Ford limuzyna prawie no- 
wy tanio na sprzedaż. Le- 
wandowski, Zbożowy Ry- 
nek 5, tel. 19.2. 29.59 


Nowy 
g|roboczy 2 calowy wóz na 


sprzedaż. Terespol pow. 
wiecie. Koszuta. F-150v9 


Tanio 
szafy, duże lustro z szaf- 
ką, bieliźniarka, kanapa 2 
2 fotelami, łózka z mate- 
racami, stół kuchenny, 
garnki, szkła do zaprawia- 
nia etc. na sprzedaż 
Dworcowa 62, II piętro. 

80153 i 


ù 


Meble 
okazyjna sprzedaż 1 jadalka 


l sypiałka, 1 pokój męski, 
1 saion mahon. 1 garn tur 


pluszezowa i klubowy. Wia. 
domość Sniadeckich 56 


9 | Tel. 1025 (29316 


< Motocykli 
2 P. § gotów do jazdy 
tanio na sprzedaż. Nakiel- 
ska 119. 7 (25935 


Piec piekarski 


dobrze utrzymany tanio 


na sprzedaż. Władysław 


Jaroch, mistrz rzeźnieki, 
Nowe, ul. Gdańska 24 pow. 


Świecie (Pomorze). 29997 


Ubranie 
frakowe i żakietowesprze- 
dam. Cicszkowskiego 17, 
I ptr. lewo. 16.38 


. Pianine 
sprzeda Wojdylak, Poz- 
nańska-26. © © 80156 


Płyta marmurowa 
i kule bilardowe na sprze- 


daż, Wiad.ul. Grunwaldzka 


140 skład kolonialny. 30 97 


Harmonija 
dwurzędowa tanio nasprze 


daż. Em. Warmińskiego 3. 
Zamojski, . r F-16130 


Wóziki 
ręczne używane na sprze- 
daż. Gdzie? wskaże filja 
Dz. Bydg. Dworcowa 2. 
F-16125 


Baczność! 
Dębowa umywalka, 2 szaf- 


ki hocne nowe tanio na 
sprzedaż. Nowodworska 
nr. 42. 30180 


Rower 3 
z wolnym biegiem „Tor- 


Ć KUPNA 


ETENE i) 


Mak s 
kupuje Cukiernia, Jagiel- 
lońsza 14. F-16086 


Poszukuję 


celem kupna kompletne 
urzą dzenie do  octowni. 


Zgł. do Dz. Bydg. pod|-Kessin, Grunwaldzka 
gaj D GUL45 


„Octownia” 3567 


grudnia 1927 roku. 


oruń, Św. Ja- 
kóba 17, telefon 847. 


kupna mniejszego domu 

w Bydgoszczy z wolnem 

mieszkaniem. Wpłaeę do 

A EA A: ER SE: 

ydg. „I. K. ' 12060”. 
22863 


p 
maszynę do pisania. Of. 
z podaniem ceny przyj- 
muje Weiss, Gdańska 24. 


zaraz kilkanaście stołów 

krzeseł  kawiarnianych, 

lub resturacyjnych Wiad. 

Ścigalski, Wysoka 21. 
3016 


dom z wolnym składem 
mieszkaniem w dobrym 
punkcie, Wpłacę 17 tys zł 
Ot. do Dzien. 


języka francuskiego, łaciń- 
skiego, greckiegó, polskie- 
go, niemieckiego i mate: 
matyki udziela sie. 
do Dz Bydg. pon POSM. Eui 


maamme 


EE 


Podróżujzgcy 
pierwszorzędny, postawny 
dobrze zaprowadzony u 
gospodarzy rolniczych, le- 


Zgł przyjmuje 


zdolnych formiarzy na sta- 

łą pracę przyjmie J. Paw- 

lak, fabr. maszyn, Nakło. 
16087 


stolarzy na fernierowane 

meble. poszukuje Mathes, 

fabryka men Garbary 20 
79 


solidnego starszego stoto- 
wegó z kau"ją 10i 0 złotych 
od 15 grudn'a 1927 oraz 
dzielną doświedczóną ku- 
chatkę lub kucharza zaraz 
Reflektuje się tyłko ua siły 
pierwszorzędne. 
szema należy dołączyć od- 
pisy świadectw i fotogratję. 
Hotel Słupski, Gdynia. 
(3 003 


dzielnego młynarza po- 
szukuje zaraz młyn moto- 
rówy. Pierwszeństwo dla 
znającego motor gazowy. 
Oferty Ronge, Nowawieś 
poczta Gromadno. (Pozn.) 


robotnika poszukuje zaraz 
ror aj nr. 65. 


do mego składu towarów 
spożywczych i restauracji 
w wielkiej wsi 
dzielnego młodszego po- 
mocnia z tej branży dla 
samodzielne go 
etwa, pon'eważ właściciel 
nie ma możności takou ego 
sam kierować. 
nego kupca bardzo dobra 


trzeba 2 do 8 tys, z'otych. 
Zgłoszenia. z dołączeniem 
odpisów świadzetw i foto" 
ara ji przesłać 
Bydg. pod ..S. W. 100%. 
(30004 


|iryzieeski potrzebny za- 
raz. Wojtkiewiczowa, K 


pedo” na sprzedaż. R 
. > 166 
Wał fryzjerski potrzebny. Św. 


młynarski samotny, może | am 
się zgłosić zaraz. 
wodny „Chelszczonka” 
(koło Strzelec 


` Pomocnik 


ziemskich każdej wielkoś- fryzjerski potrzebny z&- 
ci, dla poważnych reflek-|raz na stałe. Zgł. Witkow- 


ski, Kołłątaja 11. 29885 


poza 


2 kełodziel > 
2 stolarzy przyjmą na- 
tychmiast Bydgoskie Za- 
kłady Przemysłu  Drze- 
wnegó, Bydgoszcz-Sźrete- 
ry, Promenada 3*. 30171 


Potrzebna 
nauczycielka do chłopca 
9-letniego, przysposobje- 
nie do pierwszej. kłasy 
gimnazjum. Chwytowo 16, 
Rafalski. 30150 


Retuszerka 
potrzebna na klisze i pa- 
nier. Zak ad fołograficzny 
Gdańska 162. 29692 


Bianistka 
do restauracji potrzebna 
zaraz, któraby pani domu 
w gospodarstwie pomaga- 
ła. Wiadom. w fiiji Dz. 


pannę miłego usposobie- 


85 | nia umiejscą dobrze grać 


na pianinie poszukuje się 

jako zastępczyni i do po- 

mocy pani. Posada przy- 

DA Łask, zał. pod „A. 

„ 125* da Dzien. Bydg. 
16089 


służąca 
do. wszelkich prac domo- 
wych może się zaraz lub 
od i stycznia zgłosić. Ró- 
żana 13. 30178 


Potrzebna 


Uczniowie 
którzy się chcą wyuczyć 


-| stolarstwa mogą się zgło- 


sić, Fr. Andreskowski, uł. 
Stroma 28. 81167 


Do dziecka 
i do posługi domowej pò- 
trzebna starsza kobieta lub 
uczciwa dziewczyna. Dą- 
browskiego 11 part. lewo 
1 


30181 
K POSADY JJ 
POSZT CUHLŃ 


. Młodszy 
czeladnik piekarski ma 
chęć wyuczyć się jeszcze 
cukiernictwa zaraz lub 
1. 1. 1928 r. Łask. oferty 
do Ed. Omernik Tczew. 
ul. Wąska ^. 30188 


Bufetowy 
kawaler, władający języ- 
kiem polskim i niemie- 
ckim z kaucją do 500 zł 
poszukuje posady zaraz 
Inb od 1. stycznia. Oferty 
upraszam do Dz. Bydg. 
pod „Gciów 100”. 30143 


i Syn 
uczciwych rodziców chcą- 
cy się wyuczyć za pieka- 
rza poszukuje posady. Zgł. 
skierować pod adresem 
Jan Rychlicki, Bysław, 
pow. Tuchola (Pom.) 

30142 


Korespondentka 
(maszynistka) pisząca bie- 
gle na maszynie poszukuje 
zajęcia, pierwszorz. refe- 
rencje. Łask, zgłosz. do 
filji Dz. Bydg. Dworco- 
wa nr. 2 pod „Korespon- 
dentka*. 16100 


Buchalterka 
przyjmie pracę poża go- 
dzinami, Łask, oferty pod 


e 
A 0 O W O AKA 


Córka ; 
byłego kupca lat 23 szuk 
jakiegoś zajęcia z całko- 
witem utrzymaniem, za ni- 


į skiem wynagrodzeniem od 


1 stycznia lub później. 
Ot. skierować do Dzien. 
Bodg. pod nr. „101“. 30185 


Panienka 
która umie gotować, szyć 
poszukuje posady jako 
wyrę 'zyciejka pani gospo- 
dyni albo do dzieci, Kan- 
tecki, Jackowskiego 21. 

~ 80185 


Skiadu * 
ewtl. bez mieszkania w 
okolicy Wełnu. Rynku po- 
poszukuje |szukuję. Oferty do Dz. 

Bydg. pod „L. M. 33”. 

30156 - ` 


$ 
karmi celem dzierżawy 


zakowski, Ostrzeszów ul. 


byly restaurator, lat 32; 

na żądanie złoży kaucję 

i gwarancję. Hiaissows ta 
o 


3—4 pokoi z kuchnią od 
N. Roku. Komorne za rok 
a góry. Zgłosz. do filji 
Dzien. Bydg. Dworcowa 2 


Bydg. ul, Dworcowa 2, 
. 15945 
Inteligentną 
zgłosz. nprasza Się pod 


» X POKOJE e 


panienka do trzyletniej 

dziewczynki ze znajomo- 

ścią robót i szycia. Po- 

morska 49 pierwsze piętro. 
16 :85 


ina e M M zi w 


„Cc. D. 20” do Dz. Bydg.| 
j 29934 


Str. 11. 
d 
F Poślubić | 
| i rae E Pannę najchętniej z fol- 


warku pragnie kawaler 
szatyn. lat 27 przystojny, 
intelieentny wysokiego 
wziostu urzędnik VHT 
stopnia mając na celu głę» 
bokie przywiązanie 

szczęście obranej traktuje 
rzecz nader poważnie za- 
pewniając dyskrecję. Pa- 
nie z podobnemi pogląda- 
mi raczą nadesłać laska- 
wie oferty możliwie z fo- 
tozratją. oruń, poste-re* 


miejscowość obojętna zgło 
szenia przyjmuje z poda- 
niem warunków Józef Li- 


Oktężna 84. 16608 
Bufet 


na rachunek iub zarząd 
całej restauracji weźmie 


obojętna. Oferty do Dzien. |stante Bernard Drazkow- 
By : „pod nongiczyy ski dia W. 30005 
PREY Pu Życzenie gwiazdkowe 
z a Dyrektor Banku (kawaler) 

, przystojny, religijny, 170 
(MIESZKANIA | wysoki lat 33, posiadający 

A z majątek, nawiąże kores- 


pondencję z panną lub 
wdową religijną w ceiu 
matrymonjalnym. Posag 
w gotówce lub realności, 
który jako dyrektor ban- 
ku mógibym w krótkim 
czasie o 1 0 /, powiększyć 
dla wspólnego dobra po- 
żądany, lecz nie konieczny 
gdyż chodzi głównie o 
uczciwą i religi ną duszę. 
Upraszam odwaznie podać 
zgłoszenia do Olji Dzien. 
Bydg. pod OPPA 
16: 


Poszukuje 


pod „S. P. 13.* 16095 


Młode 
małżeństwo poszukuje 2 
do 3 pokoi umebl. z uży- 
waniem kuchni. Łaskawe 


„Warmja” do filji Dzien. 
Bydg. Dworcowa 2 (16106 


1-2 pokoje 
z komfortem umeblowane 
lub bez mebli, z używa- 
niem łazienki i kuchni po- 
szukuje solidna i inteli- 
gentna nani w dobrym 
domu. Oferty pod „C. F. 
25* Dz. Bydg. 30152 


wdowa 
bezdzietna w podeszłym 
wieku zamierza wyjśc za- 
maż z panem do wieku 
najwyżej 60 lat. Zgł. pro» 
szę pod „P. K.” do Dz. 
Bydg. 30137 


Kawaler 

łat 28, Wielkopolanin, ads 
ministrator dóbr, intelig., 
orzystojny, miłego uspo- 
sobienia,pra nie z powodu 
braku znajomości mpafi, 
nawiązać korespondencją 
z panną lub młodą wdów- 
ką, posiadającą własny 
mająteczek lub większą 
otówkę, celem ożenku. 
Pośrednictwo rodziców 
3 pokojowe z kucrnią od | lub krewnych mi e widzia- 
1 stycznia do wynajęcia.|ne. Łask. zgłosz. wraz 
Zgł. między godz. 2 a 3]2 fotografją upraszam Z% 
Niesiołowska, Płocka 4|całem zaufaniem nadesłać 
òldo Dzien. Bydg. pod .O. 

K. 28%. 29834 


Poszukuję 
2—3 pokoje nadające się 
na biuro w centrum mia- 
sta t j. Dworcowa, Gdań- 
ska. Jagiellońska nie wy- 
żę IA piętra. rog pod 
„Ń. D. $1* do filji Dzien. 
Bydg. ul. Dworcowa 2. 
29618 


Mieszkanie 


Bielawki. 1600 


Poszukuję 
pokoju z kuchnią wprost 
od gospodarza, płacę ro- 
czny czynsz zgóry. Łask. 
zgł. do filji. Dzien. Bydg. 
pod „Pokój z kuchnią”. 

F-16124 


Udziałowca 
z kapitem 5 tys. zł po- 
szukuję do rozszerzenia 
dobrze prosperującego 
handlu, gwarantowany u- 
dział w zyskach zł 20 
miesięcznie Of. do filji 
Dzien. Bydg. Dworcowa 2 
pod „Kupiectwo*. 16108 


Obeigo 

rzuconą na p. Willi Ristau 
z żalem cofam. Stanisław 
Witkowski, Gogolin Młyn 
pow. Bydgoszcz, 30141 


j 2 pokoje 
umebłowane i kuchnia 
dla bezdzietnego małzeń- 
stwa od 15. XII. do wy- 
najęcia. Promenada nr. 5. 

3 146 


©dwoluję 
słowa mo s, które wymó» 
wiłem w towarzystwie u 
p. Gałczyńskiego w Wil- 
czu przeciw  Feliksowi 
Nowickiemu z Wilcza, 
w sprawie falszu weksla, 
| Wojtko, Nowydwór. (16104 


Pokój f 
umebl. z używaniem ku- 
chni zaraz do wynajęcia. 
Draeger, Dr. Em. War- 
mińskiego 8, III ptr. 

F-16103 


Pokój 
umebl. do wynajęcia, ul. 
Warszawska 15, I piętro 
lewo. 30168 


Zgubiono 
w tramwaju porttel z pie» 
niędzmi. Uczciwy „nalazca 
zechce oddać takowy za 
wynagrodzeniem w za» 
krystji kościoła farnego. 
30149 


Zgubioną 
książeczkę wojskową wy- 
stawioną na nazwisko 
Władysław — Wyrembski 
unieważniam. 29916 


za dlugi 
żony n.ojej Józefy Borow» 
skiej nie odpowiadam 
Karol Borowski, Bocia- 
nowo 48. 20983 


Poszukuję 
1 lub 2 pokoi umebl. z te- 
lefonem, elektr. światłem 
na parterze lub pierv szem 
piętrze. Śniadeckich 43a 
Jaszczuk. 29978 


Poszukuję 
pokoju umeblowanego, 
możiiw e z osobnem wejś- 
ciem w okoliey ul. Jagiel- 
lońskiej, Oferty pod „B. 
do filji Dz. Bydg. 30058 


Bezdzietne Zgubiono 
małż ństwo poszukuje po-| fuzję od ul. Szubińskiej, 
koju umeblowanego z uży- | Wełniany Rynek. Znalaze 
waniem kuchoi, Garbary 11.|cą 7a wynagrodzeniem 
parter prawo. (30.6+| odda sg! 7 skład, 
2997 


Właściciel wili 
£ ROZMAITE > Nakielska 66, zawiadamia 


reflektantów że od 2-go 
Malowanie grudnia będzie w Byd- 
twarzy, szminkami łest|goszezy celem ustnego 
tylke własną złudą, Pie-| porozumienia i ustalenia 
lęgnujcie twarz starannie, | warunków, Nakielska 66. 
zk kati według wska- 29162 
zówek gabinetu kosmety- ; 
cznego, Cieszkowskiego © strzażenię I 
nr. 20, będziecie zawsze | Ostrzegam wszystkich któ 
Świeżo, młodo wyglądać, |rzyby jakiekolwiek tran- 


— | mięć naprawdę ładną cerę. |zakcje zawierali z p. Ja- 
Z F-16105 


kóbem  Kamińskm lub 
jego żoną 0 -kunno mte- 

Qd dziś szkania z piekarnią przy 
nowa Warszawska kuch- | ul. Grunwaldzkiej nr. 192. 
nia wydaje tanie i smaczne | Kupujący naraziiby się na 
obiady ztrzech dań. Uprzej |nieprzyjeinności. ponie- 
mie zaprasza się Śzan. | waż ja na sprzedaż tako- 
Publiczność. Hotel Fran- | wego nie godzę się. Wlaś- 
cuski 29920 į cicielza, 16122 
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Pograżeni w głębokim żalu pracownicy Odcinków Drogo- 
wych I i It Laskowice, zawiadamiają o śmierci nieodżałowanego 
i niezapomnianego Śp. 


Andrzeja Żołyniaka 


zawiadowcy odcinków drogowych Li II Laskowice, zacnego, dobrego 
i szlachetnego ich przełożonego. a 

Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 14 grudnia br. o godzi- 
nie 9 rano w Laskowicach z domu żałoby na cmentarz w Jeżewie, 
La który to smuiny obrzęd zapraszają byłych podwładnych, zna- 
jomych i przyjaciół Zmarłego (30210 


Pracownicy odcinków Drogowych I ill Laskowice 


„DZIENNIK BYDGOSKI* wtorek, dnia 13 grudnia 1927 roku. 


ij oddz 403, 


Czystą i białą cerę 


osiągniecie przez nasz „TEINOSAN'" Cena zł 6 za 
poprzedniem nadesłaniem gotówki, inaczej koszta pore 


torja. Dr. Caspa i Ska, Gdańsk | Tczew ?, 
ta zd ; (29526 


Dr. Gasparego puderowłosów 


czyści i odtłuszcza włosy w suchy sposób. Podczas 


sportu i tańca nłezbędny. nacaje włosom bujna 
i pełną fryzurę, Duży słoik 3,50 zł tylko za poprzedniam 
nadesłaniem gotówki. Dr. Caspary I Ska, Gdańsk 
i Tczew 2, oddz. 415. (29527 


Virisan dla mężczyzn 3; 


Fnakomity środek wzma"niający przy przedwrzesnem 


í ;csabieniu, nierrzibyły w swem dz ałaniu. Czerstwosć 


i siła wraca natychmiast. 60 porcyj zł 12,50. Prospek. 
w załączeniu. Dr. Malowan I Ska, Gdańsk, oddz. 286 


TE ERR E KRZEW TRZETD CHR © SARZE CHER COTE SZCZE E 


W piątek, dnia 9-go grudnia b. r. 
o godz. 2 po południu zmarł wskutek 
nieszczęśliwego wypadku w warszta- 
t.ch kolejowych mój najdro szy je- 
syny syn, nasz najukochańszy brat, 
bratanek, siostrzeniec, wnuczek i kuzyn 


Bernard Górski 


w 19 roku życia. 
W ciężkim smutku pogrążona 
Matka, siostry i rodzina. 


Pogrzeb odbędzie się dnia 13-go b. m. 
o godzinie 3'/ę po połndniu z domu żałoby, 
ul. Bocianowo nr. 16 na nowy cmentarz. 
(F16109 


Dnia 10 grudnia o godzinie 11 przed po- 
łudniem zmarł po długich i ciężkich cier- 
pieniach, o»atrzony Sakramentami św. mój 
kochany. nigdy niezapomniany mąż, nasz 
troskliwy tatuś, ukochany brat, szwagier, 
zięć i siostrzeniec 


urny, patery E 


artystycznego 
i pojedyńczego 


ś.p mykonania 
Aleksander Salkowski poleca ws f 
rzeżyw lat 27, o czem zawiadamia | z d 

Y ACE smutku pożrążona (F-16116 ZKresh 4 


Gaańskza T. 


Świ 


Żona z dziećmi i rodzeństwo. 


Kawaler 


w roku 33, przystojny, dobrego 
charakteru, kupiec posiadający in- 
teres wartości 3> tys. zł, pragnie 
poznać pannę z odpow. majątkiem 
1 wykształceniem celem ożenku. 
Zgłosz. z fotografją, któ się 
zwraca uprasza się do Dz. väg. 
pod „M. K. 3 *, 301. 


„.. Obwieszczenie. Postępowanie upadłościowe 
nad majątkiem frmy Hempler, fabryka pojazdów, 
w Bydroszczy. znosi się, albowiem zawarta dnia 
8 listopada 1927 przymnsowa ugoda zatwierdzona u- 
chwałą z tego samego dnia urosta w mo* prawną. (33159 
Bydgoszez. dnia 23 listopada 1927. Są4 Powiatawy. 


Przetarg. 


Dyrekcia Dróg Wodnych w Toruniu ogłasza 
miniejszem przetarg na 


dostawę 800 ton węgla kamiennego 

sortynentu „pospołka* powyżej 20 mm. średnicy (bur- 

'kenkohle) z koncernu „Progres*, kopalnie: Lanra, 

Eugenia Matylda, Radzionków i z koncernu „Giesche“. 

kopalnie Richthofen i Cleofas, z podariem cen loco 

stacja przeznaczenia wedle niniejszego wyszczególnienia: 

1. Dia Zarządu Dróg Wodnych w Tczewie 409 ton 
loro stacja Tczaw 

2. Dia Zarzadu Dróg Wodoych w Toruniu 150 ton 
loco stacja Fordon 

8. Dla Zarzadu Dróg Wodnych w Chełmnie 100 ton 

=- loco stacja Przechowo ad Terespol Pomorski 

į 150 ton loco stacja Grudziądz 

Dostawa ma być uskuteczniona w przeciągu mie- 
siąca od zamówienia. 

Oferty opieczętowane z napisem: „Oferta na do 
stawę +ŁU0 ton węgla” należy kierować do dnia 
17 grucnia br. do Dyrekci Dróg Wodn w Toruniu. 
ul. Bydgoska 22, gdzie tegoż samego dnia o godzinie 12 
nastąpi otwarcie o ert. 

Do oferty należy dołączyć wadjum w wysokości 
20/, oterowanej sumy dostawy, 

Dyrekcja zastrzega sobie wybór oferty według 
swego uznania. 

Waiun di ofertowe są do przejrzenia w oddziale 
hurtowo- nechan'cznym Dyrekcji. 

Toruń, dnia 3 grudnia 1927 r. 


Dyrekcja Dróg Wodnych w Toruniu. 
Do L. 111-4361/27, (30162 


Sprzedaż drewna. 


Nadleśnictwo Państw. Jachcice. 


W restauracji p. Ziółkowskiego w Smukala od- 
będzie się we wtorek. 20 grudnia 1927 r. o godzi- 
nie 9-tej licytacja na drewno. 

Sprzedawać się będzie: 

około 300 mp. drewna opałowego 
i około 200 m? ,„„,, budulcowego 


zleśnictw: Tryszczyn, Osowagóra, Zacisze i Bocianowo 
30158) Nadleśniczy państwowy. 
BASKA IE o TOME TRACE TOM PYRA TEJ 


Z 0 


komunalnym. 


kandydata. 


1-m/m., szer. 67 m/m. 


Praktyczny podarek gwiazdkowy jest | 


aparat fotograficzny ! 


Aparaty oraz wszelkie przybory fotograficzne 


poleca (29534 


„FOTO - DROGERJA“ | 
P 


Bydgoszcz, Jagiellońska 15 (naprz. Teatrn Miejskiego). Tel. 15-51. 


A CE MERC (RI M SKO MSZA OCE MIE) PETE FREACH 


S 
yr tiaw 16ipyjQ 


‘Kryształy na stół 
śriateczny 


A. Hense! 


Bydgoszcz, Dworcowa 97. 


Wydzial Powiatowy powiatu bydgoskiego 


rozpisuje niniejszem 


KU 


na stanowisko 


JU 


Do posady tej przywiązane jest uposażenie według grupy XIV.—XI. 
pragmatyki dla urzędników państwowych wraz z 15°% dodatkiem 


Od kandydatów, ubiegających się o powyższe stanowisko. wymaga 
się wszechstronnej wiadomości fachowej z dziedziny ogrodnictwa. 


Do podania o nadanie posady należy. dołączyć: 
1. dokładny życiorys, 
2. świadectwo obywatelstwa polskiego, 
3. świadectwo moralności, 
4. świadectwo uzdolnienia fachowego. 


Zgłoszenia przyjmuje się w terminie do 31. 12. br.; nieuwzględnione 
podania pozostaną bez odpowiedzi. 


Wydział Powiatowy zastrzega sobie prawo dowolnego wyboru 
(30160 
Bydgoszcz, dnia 5 grudnia 1927 r. ' 


Przewodniczący Wydziału Powiatowego. ‘Suhre, adwokat i notarjusz, Lubawa 


Cana ogłoszeń: 20 gr. za wiersz 1-m/m., sze1.58 m/m. 4a reklamy na stronie przed ogłoszeniami 50 vr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 90 gr., na dalszych stronach 75 or. za wiesz 
Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 20 gr., każde dalsze 10gr.; dia poszuku acych pracy oraz na nekrologi 20%, znizki. Przy powtórzeniu ogłoszeń udziela się rabatu. 


Nr. 285. 


ZEZGZĄ 


Paniom chorym na anemię 


udzielam bezpłatnej porady jak pozbyłam się anemii 
i upławów Prosze załączyć znacek na odpowiedź 
Pani Keków, Gdańsk, Langgasse 13 il, oddz 226. (25458 


Zwapnienie żył. 
Stan zdenerwowania, zawioty głowy. Prosimy zażądać 
bezpłatnej broszurki o leczeniu domowem nieszkodliwe. 
dr. Gebhard i Ska, Gdańsk, oddz. 216. (25458 


Krwow., GOkKKAS3.EiRaCY 


cierpiący na drażiiwośc, Sładośc woli, brax ener?h. mes 
łanchoiję, przesy! Życia, bezsenność, ból głowy. wraźli- 
wość nerwów, śledziennicę, nerwowe zaburzen + serca 
ı żołądka, otrzymają bezpłatnie broszurę Dr Weisego 
Słabość nerwów. Dr. Gebhard } Sta, Gdańsk 


Dyłoszenie 
sprzedaży. drzewa. 


W środa, dnia 21 grudnia b. r. 
o godzinie 9-tej rano odbędzie się w lokalu 
p. Filisiewiczowaj wMogilnie, ul. Władys- 
ława Jagiełły nr. 14 publiczny przetarg 
na drzewa, stojące w pierwszym km. szosy 
Mogilno-Wylatowo (tuż przy mieście Mogi:nie). 


(30161 


Sprzedane będą: 


„3 lik jesionów 


(objętość pniaod0.90—2.00i wysok. od 2—7 m.) 


„ | tł Klonów 


(objętośćpn a od 1.:0—2.00, wysokość2—%m.) 


. Stok ódletn. kaszfanów 


Mogilno, dnia 30 listopada 1927 r. 


Przewodniczący Wydziału Pow alowego 


(—) Słaby, starosta. 


@ ser Nony wynalazek XX wieki a 


ARD | FYiPRersici zesarelłc?? 
CS Tylko z! 5.93 ('am. 25) 


Wysyłamy ocztą zn zaliczeniem elegancki zegarek niklos 
wy. mt źwięczny, de zane 1. Wyregułowany da! 

SE e minuly z gwarancją za dobry chòd 8 lał. 3 . 
sA ee 4 szt. 22.08 6 szt. 33.40, TEE AER AEA (Rs 
*B—, 1821, 95.13. zł. Na rękę z paskiem 11%, 14, 17, 20, 3,2, 30 
135 zł. Z francuskiego nowego złota 1-50, 2 szt. 30, 3 sz}, 44 zł. 
Budziki stołowe it, 15, 17 i 0. Za koszta przesyłki płaci kupalący. 
Adr. zegarm. Józef? Jaknbowicz, Warszawa, Sienna 27. Oddz t 
ww Firma egzystuje od roku 1900. Nagrodzona wieloma złotymi 
medalami i krzyżami. Mnóstwo listów dziękczynnych. Z powodu braku 
miejsca zamieszczamy niektóre: (Nr. 13 0) Zegarek otrzymałem z% 
który bardzo dziękuję, chodzi co do minuty i bardzo miły dla oka. 
Ku mejemu miłemu zdziwieniu chodzi lepiej od „Omegi*, któren robi 
różnicę naprzed, albo w tył. Zegarek otrzymany od Pana nie robi 
żadnej różnicy, tak dał się dokładnie wyregulować, proszę o łaskawe 
przysłanie mi możliwie w ksatkim czasie jeszcze dwa zegarki płaskie, 
niklowe. Po otrzymaniu zrobię zamówienie na większą ilość dla cae 
łego biura. Z powałanien Jan Katużyaski, Lubin. (Nr. 13%5) Sz P.1 
Uprzejmie | kia zyj o wyslanie jeszcze jednego zegarka z fr. nowego 

złota. Przy p 

3 zagarki, z których jesteśmy zadowoleni, W najbliższych dniach 
wyślę zamowienie na kiika zegarkaow dla Koła Młodzieży w Gołębiewku, 
4 poważaniem prezes Stanisław Borowicz. Okręg. Towarz. Rolnictwa 
w Kutnie. (Nr. 1356) Sz. P.! Otrzymałem zamowiony przezamnia 
w firmie pańskiej zegarek budzik z dzwonkiem, z którego jestem zao 
dowalony w zupełności i lą drogą składam W. Panu podziękowanie, 
Z poważaniem Piłat Konsioniy, Post, Pol. Państw. poczta Jasło, 
(Nr. 1353) W.P.! Za przesłane mi 2 zegarki składam P. serdeczne pos 
sziękowanie, gdyż jestem z nich zadowolony, a teraz proszę o przys 
dłanie mi jednego zegurka damskiego z skórz. pask. Pust, Pol, Państw, 
w Szczepanowie. Jan Burkiewicz. 124598 


1 starszą, 1 młodszą 
przyjmie zaraz F-16093 


A. Schmidt, Znin 


Telefon nr. 61. 
Nil p © 


za wysokiem wynaurodzen em. Zgłos/enia od godz 4 6. 


„Elektrolux, ul. Jagiellońska 12 


Poszukuję zaraz 


dzielnego sekretarza adwokackiej, 


który zarazem biegły jest w sprawach notarjalnych, 
jako kierownika blura. Uprasza się do zgłoszań do- 
łączyć świadectwa i życiorys. (30203 


Przy konkursach i dochodzeniseh sądowych wszelkie znizki upadają, — Ogłoszenia zagraniczne 250/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzezenie'n miejsca o 20%/, drozej, 


Za termi 


inowe umieszczenie I przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: Bydgoszcz. — Konta bankówe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy, 


Bank Gospodarstwa Krajowego, Bank M. Stadthagen. — Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. 


Wydawca, uakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. — Redaktor odpowiedzialny: keuryk Ryszewski w Bydgoszczy. 


wa 


ej sposobności marzy zaszczyt podzi kować za ntrzymane ~ 


